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CZĘŚĆ NIEURZĘDÓW A 


Lwów, 20 grudnia. 


Większość konserwatywna senatu 
francuskiego może już po raz ostatni 
zrobiła użytek z swojej przewagi, wsta- 
wiająe wbrew uchwale Izby deputo- 
wanych znaczną kwotę do budżetu 
ministerstwa wyznań. Wskutek tego 
lzba musi być zwołaną przed końcem 
grudnia. Tym razem republikanie nie 
będą zapewne jak dawniej spierać Się 
o to, czy senat ma prawo wstawiania 
kwot wykreślonych, lecz zgodzą się 
na zmiany w przekonaniu, że już po 
styczniu sami będą panami w senacie, 


Przewodnik naukowy i literaeki, dodntek miesięczny do „Gazety Lwowsk baj” otrzy: 


mują cało- i półroczni abon 
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jak są dziś panami w Izbie. Niewy- 
godnie to wprawdzie przerywać sobie 
ferye i wracać na jedno lub dwa po- 
siedzenia do Paryża, ale deputowani 
francuscy mogą znieść tę niewygodę, 
bo właściwie cała sesya ubiegła była 
tylko feryami. Lenistwo parlamentarne 
nigdzie tak nie kwitnie, jak w dzisiej- 
szej republikańskiej Izbie deputowa- 
nych. Na dwóch sesyach ostatnich nie 
załatwiono ani jednej prawdziwie wiel- 
kiej i trudnej sprawy ustawodawczej 
lub administracyjnej lecz urządzono 
sobie formalną zabawkę z uniewaźnia- 
nia wyborów konserwatywnych. 
Senatorowie konserwatywni długo 


zaprzeczałi, jakoby wybory Z 5 stycznia 
musiały wypaść w duchu republikań- 
skim, ale obliczywszy się lepiej z szan- 
sami sami dziś przyszli do przekona- 
nia, że inaczej stać się nie może. To 
też jeden z wybitniejszych senatorów 
konserwatywnych apelował już na po- 
siedzeniu do mniejszości republikań- 
skiej, aby inaczej gospodarowała, gdy 
wkrótce w większość się zmien. | 

Zadnej na razie nie ma nadziei, 
żeby marszałek Mac Mahon przed 
rozstrzygającemi wyborami z 5 sty- 
cznia próbował jeszcze raz wydrzeć 
Francyę Z rak Gambetystów, jak to 
uczynił 16 maja 1877. Pomysł jednak 
taki i decyzya mogą być dziełem je- 
dnej chwili a jak wiadomo chwiejny | 
naczelnik Francyi powoduje się często | 
tem, do czego nakłoniła go jakaś oso- 
bistość wpływowa w ostatniej chwili. | 
Kto wie zatem, czy to, co dziś jeszcze 
wydaje się wprost niemożliwem , nie 
stanie się w ciągu nocy faktem doko- 
nanym. I Simon nie przypuszczał 
15 maja 1877 r. wierzór, że nazajutrz 
rano zostanie tak po żołniersku spę- 
dzony z fotelu ministeryalnego. 

Jeżeli za kilka tygodni obie Izby 
francuzkie staną się republikańskiemi, 
to wkrótce przekonamy się, czy naj- 


większy mąż stanu trzeciej republiki i 
jeden z największych mężów stanu 
Francyi w ogóle, Thiers, miał racyę 
stawiając słynne twierdzenie: ła repu- 
bliquc sera conservatrice, ou elle ne sera 
pas. Dotąd sam Gambetta uważał to 
zdanie za dyrektywę polityczną dla 
swojego stronnictwa, ale więcej niż 
powaga Thiersa mogła go do tego na- 
kłaniać obawa, że dopóki senat jest 
w większości konserwatywnym i mo- 
narchicznym, dotąd trzeba się masko- 
wać na każdym kroku. Gdy ustąpi ta 
obawa. gdy Europa będzie świadkiem 
ciekawego widowiska, jak Izba wyższa 
zacznie współzawodniczyć z Izba de- 
putowanych w skłonności do radyką- 
linu, pokaże się, czy szczerym był 
dotąd dyktator parlamentarny Francyi. 

Ze konserwatyści tak spokojnie 
mówią dziś o blizkiem panowaniu re- 
publikanów w senacie, nie dowodzi 
to zupełnego ich upadku na duchu. 
Konserwatyści wyobrażają sobie, że do 
ich ostatecznego tryumfu potrzeba je- 
szcze tego, aby republikanizm Gam- 
betty wszechwładnie zapanował w obu 
Izbach, aby zupełnie pofolgował swo- 
im radykalnym zamiarom i doprowa- 
dziwszy wszystko do ostateczności 
wywołał reakcyę w tej partyi, która 
choć dziś jest stanowczo republikańska, 
w chwili krytycznej poświęciłaby za- 


pewne republikanizm dla porządku 
i spokoju społecznego. Dufaure jest 
głową tej frakcyi. Dziś stol ona na 


czele, bo senat jest konserwatywny, 
bo sami Gamhbettyści nie chcieliby sta- 
nąć z tekami wobec takiego senatu. 
Zmiana senatu podkopie panowanie 
tej frakcyi, a po jej upadku stopniowo 
opanowywać zacznie radykalizm Wszy- 
stkie pozycye. Ohcąc zapobiedz tej kon- 
sekwencyi, (łambeita nietylko musi 
wytrwać przy powyżej przytoczonem 
haśle Thiersa, lecz co ważniejsza, mu- 
si zaryzykować całą popularność swo- 


Inseraty przyjmują w Austryi i Niemczech 
wszystkie agencye anonsów; we Francyi w Paryżu 
wyłacznie agencya p. Adama, Carrefour de la Croix 
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ja wobec długo tłamionych zachcianek 
radykalnych towarzyszy swoich. 


Sprawy krajowe. 


(Krajowy zakład hipoteczny dla włościan.) 


IL. 

P. Gorajski podniósł niezbędną po- 
trzebę założenia instytucyi hipotecznej dla 
posiadłości włościańskich, głównie ze wzglę- 
du na grasującą u nas lichwę, która wiedzie 
do coraz liczniejszych wywłaszczeń. Suma 
długów lichwiarskich nie jest tak znaczną 
żeby ratunek był już niemożliwy. Lud wiej- 
ski rozporządza znacznym kapitałem pracy, 
więc jeżeli uzyska pożyczki na małe raty i 
na niski procent, pewnie wydobędzie się z 
długów lichwiarskich. Nowa instytucya hi- 
poteczna nie może jednak ograniczyć się do 
udzielania pożyczek ludności włościańskiej, 
Tak szczupły zakres czynności nie wystar- 
czyłby jej zwłaszcza w początku. 

Dr. Rappaport postawił przedewszy- 
stkiem pytanie, czy nowa instytucya hipo- 
teczna znajdzie się w położeniu lepszem niż 
dotychczasowe zakłady? Położenie jej będzie 
niezawodnie lepsze, gdyż liczyć może na 
ogólne poparcie i szybką pomoc przy ściąga- 
niu należytości. Nowa instytucya nie powin- 
na jednak ograniczać się do udzielania po- 
życzek na hipotekę posiadłości włościańskich, 
gdyż po zaprowadzeniu ksiąg hipotecznych 
po gminach, hipoteka włościańskich i więk- 
szych posiadłości stanowić będzie jedną "a- 
tegoryę. Nowy zakład kredytowy powinien 
oprócz czynności hipotecznych wciągnąć 
w swój zakres także inne operacye czyniące 
zadość rzeczywistym potrzebom kraju, mia- 
nowicie eskontować wexle nietylko towarzystw 
zaliezkowych, lecz także osób prywatnych, 
Jeżeli bank narodowy, na którym opiera się 
kredyt państwa, nie wyklucza eskontu, to 
nie powinien obawiać się tego zakład kra- 
Jowy. Niebezpieczeństwo wszelkie da się u- 
sunąć ścisłą instrukcyą jak w banku naro- 
dowym. 

Hr. Russocki podziela zdanie, że no- 
wa instytucya hipoteczna nie może ograni- 
czać się do hipotek włościańskich, lecz po- 
winna także objąć realności po miastach i 
miasteczkach. Natomiast nie należy wciągać 
Jej na pole, na którem działa Towarzystwo 
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Echa Londyńskie. 


Tryumf roastbefu. Kuzynek Jonathan jako nieubłaga- 

ny rywal. Interesa pani squirowej. Boże Narodzenie. 

Jemioła i całusy. Karnawał na lodzie. Posępne cie- 

nie. Lichwa. Tout comme chez nous. Bankruetwa. 

Eidorado złodziejskie. Upadek parlamentarny. Pół- 

główek Madden. Fourchambault. Sport Sp. White- 
Melleville. 


(Dokończenie) 


Dziwny to kraj ta Anglia. Gentleman 
z pozorami wielkiego spekulanta posyła swój 
weksel do banku i eskontuje go na cztery od 
sta rocznie. Te pieniądze rzuci w spekulacye 
indyjskie, egipskie, południowo - amorykań- 
skie; podwoi albo straci; znajdzie dalszy kre- 
dyta tani; gdy upadnie nareszcie, wierzycie- 
le przyjmą parę szylingów za każdy funt nale- 
żytości, 1 zostawią mu zasób do nowych 
przedsięwzięć. Ale t. z. niższe, średnie stany, 
nie mówiąc już o ludziach żyjących z pracy 
rak, pasują się z trudnościami kredytowemi, 
które błędnie tylko własnemu krajowi przy- 
pisujemy. Pójdźcie do lepszych banków lon- 
dyńskich , żeby włożyć w depozyt mierną 


sumkę — żądajcie stu funtów na doskonałą 
ale dobrą hypotekę, choćby na fant nama- 
calny — ileż to trudności będą robili, ile 


poręczeń zażądają, jak każą płacić dwa i trzy 
od sta na miesiąc! Tout comme chez nous. 
Trudno uwierzyć, przypatrując się try- 
bowi interesów n. p. w Ularkenwell, gdzie 
mieszkałem długo, i gdzie wyrób zegarków 
założył swą stolicę, jakie brzemię lichwy dźwi- 
gają drobni fabrykanci w kraju, gdzie boga- 


cze nie wiedzą, eo począć z kapitałami! Cały | 
system ekonomiczny w Anglii zmierza do 
takiego stanu. Wszystko pomaga, aby boga- 
etwa były rozdzielone najnierówniej. Wycho- 
dzą tu z zasądy, że krajowi wiedzie się do- 
brze, gdy kilka tysięcy rodzin liezy mienie 
na krocie i miliony. Reszty ludzi używa się 
jak kotłów parowych — starannie, nie żału- 
jąc im węgla w postaci obfitej strawy i cie- 
płej odzieży, a nawet rozrywek dla zdrowia, 
aby ich muszkuły produkowały jak najwię- 
cej. Ale w czasach złej produkcyi, kiedy nikt 
nie kupuje wyrobów, jak teraz n. p., CO ztąd 
wynika? Ile razy zastanowię się nad smu- 
tnym obrazem dzisiejszego zastoju przemysło- 
wego w Anglii, przychodzi mi także na myśl, 
że wypada brać i naśladować bardzo oględnie 
dogmaty ekonomiczne, które tu uchodzą za 
nieomylne drogi do narodowego SZCZĘŚCIA — 
owe zasady, które stworzył Adam Smith, do- 
pełnili Ricardo i Mill, powtórzyli nam Bas- 
tiat i Chevalier. Ządałbym donioślejszego ha- 
sła okrom definieyi. że zdrowa ekonomia spo- 
łeczna nie ma ważniejszego zadania, nad u- 
tworzenie największej ilości bogactwa z jak 
najmniejszą ofiarą pracy, a jedynym bodźcem. 
produkcji jest dobrze pojęty interes własny. 

Mówiąc o zastoju, podnieść nie zaszko- 
dzi, że upadanie wielkich domów i pewnych 
gałęzi przemysłu idzie swym torem, nie na- 
gle, ale statecznie. W Glasgowie, Szeffieldzie, 
południowej Wallii i w okolieach głównie za- 
wisłych od żelaznego przemysłu, doskwiera 
największa nędza. Rolnictwo także cierpi. Wi- 
dzimy Z tego powodu fenomen, którego przed 
rokiem jeszcze trudno się było spodziewać 
w Anglii, apostołce wolnej wymiany. Budzi 
się tu i organizuje stronnictwo protekeyoni- 
stów, a jego głos, chociaż potępiany i wy- 
szydzany przez ludzi u steru, ośmiela się. 
Tutejsi protekeyoniści utrzymują. że zasada 


wolnej wymiany jest bezwątpienia słuszną 1 
piękną, ale tylko wtedy praktyczną, jeżeli 
caly świat Ją przyjął. Gdy Ameryka zasypuje 
Chiny, Indye i sam Manchester perkalem. gdy 
Belgia posyła szyny kolejowe do Szeffieldu, 
Westfalia ruguje węgiel angielski Z konty- 
nentu, Hiszpania obarcza wyroby brytańskie 
ciem, którego nie nakłada na Francuzów, 
wtedy, mówią oni, wypada wyrzec Się pię- 
knej doktryny i karać wykraczające narody 
podobnem cłem na ich przywóz do Anglii. 
Zasady wolnohandlowe zakorzeniły się tu zbyt 
slinie i przyniosły zanadto wielkie korzyść, 
aby ta agitacya mogła wpłynąć na prawo- 
dawców, chyba że zastój dzisiejszy przybie- 
rze rozmiar klęski narodowej. AE. 

„ Z wielkich upadłości ostatniego miesią- 
ca, jak n. p. banku południowej Wallii, któ- 
rego depozyta wynoszą około 4 milionów fun- 
tów, wspomnę tylko o ruinie banku kaledoń- 
skiego czyli północno-szkockiego, który mu- 
siał zamknąć swe podwoje z powodu, że 
przypadkiem posiadał akcyc — tylko cztery — 
niecnego banku w Glasgowie, którego upadek 
opisałem poprzednio. Żeby pokryć olbrzymi 
deficyt tego zakładu kredytowego, wywłasz- 
czają akcyonaryuszów, a więc i bank kale- 
doński. Z zwykłą gotowością Anglików do 
składek , zebrano już przeszło 30.000 funtów 
szterlingów na rzecz biednych akeyonaryu- 
szów. (i tymczasem, co korzystali z oszustw 
w Glasgowie, używają przyjemnego, hiszpan- 
skiego klimatu, bo Hiszpania nie wydawala 
dotąd zbiegów przed prawem. Przed kilku 
tygodniami podpisał jej rząd traktat ekstra- 
dycyjny z Anglią, a z Nowym Rokiem 
ruj dla rzezimieszków angielskich zostanie 
zamknięty. Prawie każde kąpielowe miasto 
hiszpańskie posiada kolonię , złożoną z ludzi 
żyjących zwykle po pańsku, którzy będą te- 
raz musieli wynieść się do Południowej Ame- 


ryki. Wyobraźcie sobie okręt od j 
Kadyksu z kilkuset pasażari | SRO, | 
ju. Mila kompania, nie prawda ? 

Podczas gdy kreślę tę pogadankę o przy- 
gvtowaniach świątecznych i bankierskich ta- 
rapatach, o kilkaset kroków od mego pomie- 
szkania snuje się długa, nudna, walna roz- 
prawa parlamentarna. Nie lękajcie się, żebym 
zamierzał streścić ją w Echach. Jej rezultat 
łatwo przewidzieć. Skończy się, jak tyle prze- 
szłorocznych sporów się skończyło. Skrajne 
skrzydło opozycyi i osobiści przyjaciele pana 
Gladstone'a będą głosowali przeciw udziele- 
niu rządowi środków na wojnę afganistańską 
z dochodu indyjskiego, falanga konserwaty- 
wna przegłosuje ich w stosunku 2 : 1, a u- 
miarkowani wigowie opuszczą izbę przed sa- 
mem głosowaniem. Hartington, Granville itp. 
mężowie stanu są patryotami, nawet gd 
wiodą opozycyę , i patrzą na Anglię nie jak 
na parafię, niemającą związku z resztą świą- 
ta, lecz jako na kosmopolityczne mocarstwo 

Ziwrócę tylko waszą uwagę na moralną 
stronę teraźniejszego życia parlamentarnego, 
Od kiedy pamiętam to wielkie zgromadzenie 
ów wzór, z którego wszystkie kraje czerpią 
przyklad — widzę, że zapada na brak ducha 
i krwi. Jest to dziwne zjawisko, a z niego 
wypływa niejeden błąd w polityce angielskiej. 
W Westminsterze brakuje teraz ludzi z gło- 
wą. Weterani usuwają się lub wymierają, a 
z młodszych nikt nieumie dźwignąć opuszezo- 
nej potęgi. Wszyscy wielcy mowcy w tera- 
źniejszej Izbie dźwigają sześć, nawet siedm 
krzyżyków na barkach. Ludzie, po których 
obiecywano: sobie wiele, zawiedli nadzieje na- 
rodu. Prawie cały talent krasomowezy należy 
do opozycyi, ale opozycya jest zbiorem kil- 
ku stronnictw, różniących się kardynalnie w 
ważnych zasadach, a związanych tylko wspól- 
ną nienawiścią ku torysom i chęcią zdoby- 
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kredytowe ziemskie t. j. na większe posia- 
dłości. Towarzystwo to bowiem udziela po- 
żyezek pod tak przystępnemi warunkami, a 
pósiada tak znaczny fundusz rezerwowy, że 
nowa instytucya nie wytrzymałaby z niem 
konkurencji. Eskontowanie wexli prywatnych 
byłoby niebezpieczna operacyą dla kredytu 
nowego zakładu. 

P. H. Kieszkowski podniósł tru- 
dności, Jakie łączą się ze sprawą założenia in 
stytucyi bipotecznej dla posiadłości włościań- 
skich. Trudności te nie mogą odstręczać. ale 
nie należy o niih zapominać. © potrzebie 
nowej instytucyi nie wątpi żaden członek 
anhiety, więc możnaby już zastanowić się 
nad sposobem wykonania myśli. Przy zało- 
żeniu instytucyi hipotecznej dla posiadłości 
włościańskich trzeba się wystrzegać wytwa- 
rzania niepotrzebnej konkureneyi domowej z 
innemi zakładami, które czynia zadość po- 
trzebom i z któremi nowy zakład nie mógł- 
by wytrzymać konkurencyi. Dlatego więc 
nowa instylucya nie powinna ani obejmo- 
wać większych posiadłości ani wdawać się 
w niepewne interesa eskoniowe. 

Dr Gnoiński podniósł projekt u- 
stanowienia niskiej stopy procentowej i ni- 
skich rat amortyzacyjnych, gdyż rolnietwo 
daje zaledwie 5 proc, a Galicya jest krajem 
rolniczym. Nowa instytucya hipoteczna nie 
powinna wdawać się w interesa eskontowe. 
Podczas ostatniej wielkiej katastrofy giełdo- 
wej galicyjskie listy zastawne nie zostały do- 
tknięte klęską ogólną i owszem kupowano 
je chętniej niż przedtem, głównie dlatego, 
że Towarzystwo kredytowe ziemskie nie mo- 
że eskontować weksli. 

Dr. Rappaport przeciwnie podnosi, 
że eskontowanie weksli powinno wchodzić 
w zakres nowej instytucyi. Trzeba tylko u- 
łożyć dobrą instrukcyę, jak w banku naro- 
dowym, a eskontowanie weksli nie będzie 
żadnem niebezpieczeństwem. W ten sposób 
nowa instytucya mogłaby oddać znakomitą 
usługę handlowi i przemysłowi, których roz- 
wój dobroczynnie oddziałałby na lud wiejski. 
Każda fabryka jest dobrodziejstwem dla ludu, 
bo ztamtąd dostanie on pieniędzy już nie na 
niski procent, lecz na własność. 

P. Kaczkowski występuje przeciw 
ostatniemu twierdzeniu dra. Rappaporta. Obcy 
tapitaliści stracili już u nas krocie na zakła- 
daniu fabryk, które utrzymać się nie mogły. 
Więc jakżeż radzić można o tem. żeby nowa 
instytucya zdołała wytworzyć przemysł i 
handel. 

Hr. Henryk Wodzicki zwrócił uwa- 
gẹ na niektóre kwestye nieduvtknięte w toku 
dyskusyi. Chodzi także o to. czy nowy za- 
kład hipoteczny ma być krajowym, t.j. fun- 
duszami krajowemi założonym, czy tylko za- 
kładem poddanym pod opiekę i kontrolę Wy- 
działu krajowego. Mowca praktycznemi przy- 
kładami objaśnia, jak wielkie trudności mają 
do pokonania obecnie istniejące zakłady kre- 
dytowe przy ściąganiu należytości Z tego 
powodu koniecznie starać się trzeba o to, a- 
by nowy zakład uzyskał prawo ściągania swo- 
ich należytości w drodze politycznej egze- 
kueji. 

Marszałek J. Ex. hr. Ludwik Wodzi- 
cki mniema, że uzyskanie politycznej egze- 
kucyi byłoby możliwem dla zakładu, który 
stawia sobie za zadanie nieść pomoc publiez- 
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na ludności narażonej na zupełny upadek e- 
konomiczny. Ankieta może zatem w dalszy ch 
obradach wyjść z tego założenia, że uzyska- 
na zostanie egzekucya polityczna dla należy- 
tości krajowego zakładu hipotecznego. 

Na tem. skończyła się ogólna dyskusya. 
Ankieta poruczyła trzem członkom ułożenie 
pytań, któreby obejmowały kwestye w ogól- 
nej rozprawie podniesionę a zarazem zawie- 
aly wskazówki eo do charakteru i zakresu 
nowej instytucyi hipotecznej. Postawiono py- 
tań dwanaście i nad niemi toczyła się roz- 


prawa dnia 1% b. m. rano i po południu. O, 


tej rozprawie i powziętych uchwałach poda- 
my sprawozdanie w dalszym artykule. 


Rada państwa. 


tit Wiedeń, 18 grudnia (Korespon. 
Gagety Lwowskiej). -Na dzisiejszem posie- 
dzeniu Izby poselskiej załatwiono jeden tylko 
przedmiot, ustawę o prowizoryum budźeto- 
wem na pierwszy kwartał r. 1879. Inne 
sprawy, jako to ustawa o przedłużeniu pra- 
womoćności ustawy wojskowej i traktat ber- 
liński, nie mogły stanąć na porządku dzien- 
nym, bo sprawozdanie komisyjne nie gotowe. 
Posiedzenie było dość licznie zwiedzone; z 
członków rządu nieobecni byli prezes mini- 
strów i minister rolnictwa; z Polaków świeżo 
przybyli pp. Horodyski, Petrowicz, Tyszkie- 
wicz, Ujejski. Zagaił posiedzenie prezes 
Rechbauer o godź. 11 min. 25. 

Z ministerstwa handlu wniesiono pro- 
jekt traktatu handlowego z Niemcami, który, 
ponieważ ma wejść w Życie od dnia ! stycz- 
nia r. 1879, zaraz w pierwszem czytaniu prze- 
kazano komisyi ekonomicznej z poleceniem 
wczesnego rozpatrzenia i zdania sprawy bez 
druku. 

Miasteczko Jezierna powiatu Zło- 
czowskiego petycyonuje o wyjednanie wczes- 
nego orzeczenia w swej sprawie z właścicie- 
lem Jezierny o pregrawacyę, dochodzącą 
20.000 zł. m. k., toczącej się od lat 40tu; 
gmina Telacze o pozostawienie jej samoist- 
nej kapelanii. 

Izba przystępuje do porządku dziennego, 
t. j. do obrad nad projektem o prowizoryum 
budżetowem na pierwszy kwartał r. 1879. 
Komisya budżetowa wnosi o uchwalenie pro- 
jektu rządowego (zob. nr. 808 Gaz. Lw.) z 
wyjątkiem $. sgo, w którym rząd domagał 
się upoważnienia do wydania 20,000.000 zł. 
obligacyj na rentę złotą, celem pokrycia nie- 
doboru piewszego kwartału. Odmowne votum 
swoje motywuje komisya w sposób następu- 
jący : 

„Uo się tyczy niedoboru w budżecie 
zwykłym, rząd w preliminarzu budżetowym 
oblicza go na cały rok na 15,307.140 zł.; 
powinny więć na pierwszy kwartał przypaść 
w okrągłej sumie 4 miliony. Zważyć jednak 
należy, że trzeba będzie dać administracy! 
finansowej fundusz na opędzenie w pierwszym 
kwartale nadzwyczajnych wydatków wojsko- 
wych z okoliczności okupacyi Bośnii i Her- 
cegowiny. Ale preliminarz tych wydatków, 
wniesiony do delegacyj, oblicza je na pierw- 
sze trzy miesiące na 13,823,000 zł, z któ- 
rych na kraje przedlitawskie przypada 
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cia władzy. Stronnictwo u steru, aczkolwiek 
karne i jednolite, cierpi znowu na inną wadę. 


Torysi od dawna nie posiadają talentów i: 
wiedzy w swem gronie, co łatwo wytłóma- | 


czyć pomnąc, że sioła dostarczają główny za- 
stęp konserwatywnych posłów. Dlatego to 
ludzie jak Disraeli, Stafford, Northcote, Smith 
itd. zajmują najwyższe stanowiska. Prawie 
wszyscy teraźniejsi ministrowie, dla braku 
znakomitych zdolności, musieliby zadawalać 
się w obozie wigów drugorzędnem miej- 
scem. Zmieniwszy liberyę dla dostania wła- 
dzy, nie mogli zmienić swej natury i poglą- 
dów. Przykład takiego wiga na czele tory- 
sów dawał lord Derby z niewielkim hono- 
rem i korzyścią dla narodu. Pełno takich je- 
gomościów w parlamencie. 

Ludzie bez przekonań, albo tający swe 
przekonania, nie posiadają odwagi. Ich ro- 
zumem stanu bywa  płynięcie 
opinii gminu, całą sztukę rządzenia po- 
kłądają w fortelach, jak domacać się, kę- 
dy większa liczba wyborców się przychyli. 
Poświęcą wszystko dla zatrzymania teki lub 
dostania jej. Ztąd widzimy nowy symptom 
w polityce angielskiej — naczelnicy stronnictw 
nie chcą przyjąć na siebie odpowiedzialności 
stanowczego wystąpienia, gdy się rozstrzygają 
najważniejsze pytania. W bieżącej debacie 
ami lord Hartington, wódz oficyalny opozy- 
cyi, ani nawet Gladstone nie wnieśli znanej 
wam poprawki, ale przedstawili zwykłym so- 
bie trybem nieznaną światu figurę, p. White- 
bread, który nibyto na własną rękę uderza 
na rząd. Gdyby desperacki manewr powiódł 
się, królowa mogłaby wezwać p. Whitebread 
do złożenia nowego gabinetu, co byłoby ka- 
rykaturą taktyki parlamentarnej. Musiałaby 
więc wezwać tych, którzy go używali jako 
narzędzie. 

Wielu myślących Anglików martwi to 


z prądem | 


zamieranie ducha w Izbie niższej, ta lękli- 
wość mężów stanu w obstawaniu przy zasa- 
dach z męzką otwartością. Nazywają tę rzecz 
„deteryroracyą parlamentu“. W istocie, nie 
przedstawia on zbyt wesołego widoku pod- 
czas walnej rozprawy. Słyszałem ostatnią mo- 
wę Gladstona i kilka odpowiedzi. Mgła gęsta, 
londyńska, zalegała miasto. Ruch uliczny mu- 
siał ustać dla ciemności; ludzie pracowali 
przy lampach, gdy powinien być dzień biały. 
Podobna pomroka ogarnęła umysł słuchacza, 
próbującego wysiedzieć do końca sporu. Ob- 
fite potoki słów płynęły z ust bab w męzkich 
ubiorach, ale zamiast zdań co przekonywują, 
apostrof co porywają , haseł, co narody bu- 
dzą, słyszało się tylko osobiste usprawiedli- 
wienia i zarzuty krętactwa. Para pokątnych 
adwokatów londyńskieh, stających w imieniu 
dwu stron pieniaczych i nieczystych , uży- 
wałaby podobnych kruezków oratorskich. Nikt 
nie zastanawiał się, ażali zawikłania dzisiej- 
sze są objawem walki o hegemonię w Azyl 
między potężnemi mocarstwami. Uważając je 
w świetle wypadeczku, którego zręczne wy- 
zyskanie może dać kilka kół wyborczych i zmie- 
nić stosunek stronnictw w Izbie, wysilano swój 
mierny talent na zarzuty, że przeciwnicy Są 
oszustami, i odbierano w zamian takie same 
komplimenta. Kilku młodych olbrzymów, jak 
Pitt albo Walpole, zdałoby się teraz w par- 
lamencie, a świat cały uczułby ich przybycie. 
Naród tutejszy myśli podobnie. Rozmawiałem 
w tych dniach z zagorzałymi  liberalami, 
wszyscy wyraża obrzydzenie nad drobiazgo- 
wą, krętarska rozprawą. Przyjęli z zadowo- 
leniem wiadomość, że lzba lordów potępiła 
tego rodzaju taktykę niepamiętną jeszcze więk- 
szością Zdawałoby się, że widok tej Jękliwej 
i niezręcznej debaty zaszkodzi opozycyi przy 
wyborach, a tu dzieje się przeciwnie. Wezo- 
raj n. p. wystąpiło konserwatywne Meldon, 


9,482.578 zł. Ku obu przeto stronom, t. j. 


|eo do niedoboru pierwszego kwartału w bu- 


dżecie zwykłym, jak i co do kwoty wydat- 
ków nadzwyczajnych na wojsko, dostatecznie 
zaradzi się przyzwoleniem owej operacyi kre- 
dytowej, której rząd domaga się w §. 4tym 
swojego projektu, t. j. wydaniem obligacyj 
na rentę pa:ierową aż do wysokości 80,110.060 
Zł. Minister skarbu żąda wprawdzie wydania 
tych obligacyj celem spłacenia kapitałów pła- 
tnych w r. 1879, tytułem umorzenia długu 
publicznego, ale kapitały te czynią w całym 
roku tylko 18.364200 zł, w Ltórych na 
pierwszy kwartał przypada nawet tylko coś 
ponad 2 miliony; pozostanie przeto mini- 
strowi z operacyi kredytowej, dokonanej za 
pomocą obligacyj na rentę papierową, blizko 
16 milionów na pokrycie owego niedoboru 
pierwszego kwartału i wydadków okupacyj- 
nych“. 

W rozprawie ogólnej pierwszy zabiera 
głos p. Fux, który mniema, że właściwie 
należałoby wcale nie przyzwulać Ludżetu 
rządowi prowizorycznemu, ogranicza się je- 
dnak na wniosku, aby przyzwolono mu bu- 
dżet prowizoryczny na jeden miesiąc, Mini- 
sterstwu Mohenwarta także tylko miesięcznie 
przyzwalano budżet, a wszakże dziś sytuacya 
jest podobna, bo tylko stronnictwu prawno- 
politycznemu i federalistom rząd przyznaje 
racyę stanu. Przyzwolenie budżetu prowizo- 
rycznego na trzy miesiące, jak chce rząd i 
komisya, mogłoby nasuwać domniemanie, ją- 
kobyśmy godzili się na obecny stan polity- 
czmy, a pod tym względem nawet pozoru 
unikać nam należy. Przyzwolenie budżetu 
prowizorycznego na jeden tylko miesiąc przy- 
czyniłoby się do przyspieszenia nominacyi 
nowego gabinetu. 

P. Kronawetter uznaje wywody pre- 
opinanta, ale nie godzi się na konsekwen- 
cye; bo jedyną konsekwencyą naturalną jest 
nie przyzwolić dymisyonowanemu gabinetowi 
ani grosza. W tym duchu też mowca będzie 
głosował. A dalej krytykuje przytoczone po- 
wyżej motywa komisyi budżetowej, wedle któ- 
rych z emisyi obligacyj na umorzenie dłngu 
mają być pokryte inne jeszcze wydatki, Ta- 
kiego reviremrnt ustawy nie dopuszczają, Ko- 
misya budżetowa przeto postępuje niekonsty- 
tucyjnie i zniewala ministra skarbu do po- 
stępowania nieprawnego. 

P. Schónerer oświadcza się przeciw 
przyzwoleniu jakiegokolwiek budżetu, przy- 
pominając, że on temu rządowi od lat kilku 
ani grosza nie przyzwalał. Miał zaś słuszne 
tego przyczyny; słuszność ich dziś się po- 
kazuje, gdy rząd ten stopniowo doprowadził 
nas do najzupełniej skołatanego stanu finan- 
sów. Skutkiem tego w niemieckich prowin- 
eyach naszych coraz głośniej a głośniej od- 
zywa się wołanie: „Obyśmy raz już należeli 
do Rzeszy niemieckiej!“ (Głosy; olo! oho!) 
Tak est, to jest fakt! (Grłośniejsza wrzawa: 
cho! oho!) Powtarzam: w prowincyach na- 
szych niemieckich coraz głośniej a głośniej 
(mowcu sum mówi to podnicsionym głosem) 
odzywa się wołanie: „Abyśmy nakoniec już 
wcieleni zostali do Rzeszy niemieckiej (wiel- 
ka wrzawa: oho! oho!) byśmy się pozbyli w 
ten sposób nędzy finansowej, Bośnii i jej 
zwolenników*, Mojem zdaniem przeto dopó- 
ki ten rząd istnieje, ludnosć powinna nie 


płacić podatków, a jeśli Izba je przyzwala — | 


mówię to dla ulicy — natenczas ludność po- 
winna je płacić tylko sposobem egzekucyi. 
Zwykło się mówić: „Coś się psuje w pań- 
stwie duńskiem*, ale w Austryi wszystko się 
psuje. Ponieważ zaś Węgrzy na nowo u- 
szczęśliwieni zostali gabinetem Tiszy, więc i 
my może będziemy uszezęśliwieni na nowo 
gabinetem Auersperga -— wobec czego mow- 
ca wynurza życzenie, aby gabinet stanowczą 
dostał dymisyę i aby rozwiązano tę Izbę, 
która także ponosi wiuę sytuacji dzisiejszej, 

Minister skarbu Pretis: Chodzi tu 
tylko o to, aby tok spraw publicznych nie 
doznał przerwy lub przeszkody, a w tym 
celu potrzeba prowizoryum budżetowego co 
najmniej na trzy miesiące, Wszystkie emisye 
jakich potrzeba, musiałyby inaczej powtarzać 
się co miesiąc, a tego nie z stanowiska rządu, 
lecz z stanowiska administracyjnego zalecić 
nie mogę. Zalecam przeto wniosek komisyi. 
Kto zna stosunek naszych dochodów do roz- 
chodów, wie, że zwłaszcza w pierwszych mie- 
siączch wydatki są znacznie większe od do- 
chodów. Szezególniej stosuje się to do dwu 
pierwszych miesięcy. Administracyu wojsko- 
wa także musi posiadać odrazu sumę znacz- 
niejszą, aby mogła zawierać kontrakty ko- 


rzystniejsze. Nawet w latach, w których bu- 
dżet cały poprzednio już był uchwalony, 


większa część operacyj finansowych, obliczo- 
nych na cały rok, bywała dokonana zaraz 
na początku roku. Zalecam przeto wniosek 
komisji. 

P. Obentraut odpowiada Schónere- 
rowi; przyznaje, że jest między ludnością za- 
niepokojenie, ale źródłem tego jest jedynie 
kwestya wschodnia. Ludność niemiecka nie 
pragnie aneksyi do Niemiec, owszem obawia 
się, że polityka hr. Andrassego nie jest au- 
styacka, nie jest dynastyczna i prowadzi do 
ziszczenia pożądliwości Niemiec na niemie- 
ckie prowineye Austryi i zachcianek wegier- 
skich, mających na celu oderwanie się od 
Austryi (o do samego prowizoryum budże- 
towego, mowca oświadcza się za jednomie- 
sięcznem. 

Sprawozdawca komisyi p. Dumba nie 
myśli zapuszczać się w wywody polityczne, 
bo do tego nadarzy się inna sposobność ; 
tylro Schónererowi odpowiadając, przyznsje, 
że jest zaniepokojenie i nędza między ludem, 
który mimo to nie poprzestaje być patryo- 
tycznie usposobionym. (Brawo! Brawo!) W 
imieniu tego ludu mowca protestuje przeciw 
wyrazom Schónerera (Bruwo! brawo!) 

Przystąpiwszy po głosowaniu, w któ- 
rem przeciwko kilkunastu glosom z lewicy 
uchwalono wziąć wnioski komisyi pod obra- 
dy szczegółowe, do tychże obrad, odrzucono 
przy $ lszym wniosek p Fuxa o prowizo- 
ryum jednomiesięcznem a resztę ustawy uchwa- 
lono bez dyskusyi, poczem zaraz załatwiono 
rzecz całą w trzeciem czytaniu. 

Nakoniec na wniosek p. Herbsta 
uchwalono, że do komisyi ekonomicznej pod- 
czas obrad nad traktatem handlowym z Niem- 
cami wszyscy posłowie mają mieć przystęp. 

Koniec posiedzenia o godz. 10 min. 10. 
Następne jutro. Na porządku dziennym usta- 


wa o przedłużeniu prawomocności ustawy 
wojskowej. 
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przeciw rządowi, wybierając 
Niechże kto zrozumie ten doktrynami ogłu- 
piony naród! 

Zapewne doniósł już telegraf, w jaki 
sposób objawiła się w Anglii królobójczu 
choroba, grasująca w Europie. Tutejszy ob- 
jaw był dość łagodny i charakterystycznie 
angielski Stary półgłówek Kdward Byrne 
Madden uprzedził ministów i sekretarza kró- 
lowej listownie, „że dla poprawienia doli 
świata" zamierza dopuścić się zamachu ma 
zacną i niewinną matronę. Wsadzą go zape- 
wne do domu obłąkanych, a kto wie, czy 
nie postąpiliby podobnie z nim. gdyby rze- 
czywiście targnął się na drogą narodowi o- 
sobę. Anglicy nie są pochopni do wiary, że- 
by takie czyny były dziełem stowarzyszeń 
spiskujących przy pełnych zinysłach, lub za- 
sługiwały na uwagę, jaką budzą w innych 
krajach. 

O teatrach nie wspomnę w dzisiejszej 
kronice, zamierzająe opisać w osobnym, kró- 
tkim liście stan sztuki dramatycznej w An- 
glii Nadmienię jednakże, że nieszczęśliwy 
Fourchambault, o który walczyły tu dwie 
partye. od kwartału na kształt Trojań- 
czyków i (Greków nad zwłokami Patro- 
klusa, dostał się wreszcie na deski teatralne, 
ale tak zmieniony i umoralniony, że ojciec 
własny by go nie poznał. Naweł tytuł zmie- 
niono na Crisis. 

Pora wyścigów ustąpiła już przed szla- 
chetniejszym sportem — dojeżdżania lisów. 
Chciałbym wam dać wyobrażenie, do jakich 
rezultatów umiejętne chowanie koni dopro- 
wadza w Anglii. Od kilku lat lord Falmouth 
trzyma prym w posiadaniu najszczęśliwszej 
stajni. Nie jest ona liczną, a jej właściciel 
nigdy się nie zakłada, zadowalając się wy- 
grywaniem nagród, wyznaczonych przez 
dżokiej-kluby, W roku bieżącym wygrał on 


gladstonistę, ' 


w ten sposób przeszło 388 000 funtów szterl. 
bez poniewierania honoru lub ryzykowania 
swej fortuny, lecz na podstawie zdrowego 
sadu w wyborze i trenowaniu koni. Potom- 
stwo słynnego ogiera Bluir-Athola bywa 
najszezęśliwsze na arenach angielskich. W 
tym roku młodzież po Blair- Atholu wygrała 
26.000 funt. szt. w nagrodach, zakładów nie 
licząc. 

Polowanie na lisy bywa niekiedy po- 
wodem smutnych wypadków; nie są one czę- 
ste, jeżeli zważymy szaloną jazdę i skoki. 
które tu są w modzie. Angielscy panowie 
jeżdżą zbyt dobrze, aby spadali często. Prze- 
cież spadł i zabił się w tym miesiącu jeden 
z najlepszych jeźdzeów w Anglii, a co go- 
rzej, jeden z jej najmilszych autorów, White 
Melville, który dowodząc tatarskim kontyn- 
gensem w Krymie. poznał i polubił Polaków. 
Major White-Melville służył w różnych stre- 
fach, polował we wszystkich klimatach, wgla- 
dnął w zabawy rozmaitych ludów, i był za- 
możnym szlachcicem angielskim, zamiłowa- 
nym w sporcie, a równie zręcznym w sio- 
dle, jak nad manuskryptem. Jego powieści 
nos ły też cechę zupelnie oryginalną. Bo- 
haterowie rozmansowali konno, a oświad- 
czali się przeskakując płoty, lub strzelając 
do tygrysów. Oko, umiejące podpatrzyć pisk- 
ność przyrody, znajomość życia myśliwskiego 
i bujna wyobraźnia składały się na te przy- 
Jemne powieści. Nie raz się dziwię, że za- 
miast bladych, salonowych nowel z pod piór 
angielskich blaustrumpfów. nasi liweranci 
tłómaczonych romansów nie umieją odszukać 
takich White -Melville'ów. Byłaby to przy- 
najmniej nowa i zdrowa strawa dla wiej- 
skich czytelników. 


Londyn, 12 grudnia. 


SYGURD WISNIOWSKI. 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(Z parlamentu francuskiego) 


W dalszym ciągu posiedzenia 14 b. m. 
przy rozprawie szczegółowej nad budżetem 
na r. 1879 odrzucono poprawkę de Lorgerila, 
aby zniżono płace kilku dyplomatycznym a- 
gentom na Wschodzie, i przyjęto cały bu- 
dżet ministerstwa spraw zagranicznych. Przy 
obradach nad budżetem ministerstwa spraw 
wewnętrznych poruszył de Larcy głośną 
sprawę zakazu publicznej procesyi w Marsylii. 
Nawet podczas największego teroryzmu w r. 
1793, mówił de Larcy, odbyła się taka proce- 
sya w skutek zarządzenia ówczesnego kon- 
stytucyjnego biskupa, który tę uroczystość 
przypłacił później swoją głową. Od tego czasu 
usunięto ów zwyczaj, ale za czasów Thiersa, 
mimo zakązu mera, wprowadzono go napo- 
wrót w życie. Tym razem chciał mer zaka- 
zać procesyę raz na zawsze i to wskutek nale- 
gań jawnych wrogów religii, którzy katoli- 
cyzm uważają za rzecz najniebezpieczniejszą. 
W tej mierze powołał się calkiem niesłusz- 
nie na konkordat, który interpretuje niewłaś- 
ciwie. Następstwem tego było, że w czerwcu 
zerwano wianki, któremi upiększono statuę 
biskupa Belzance'a, sam pomnik obrzucono 
kamieniami i chciano go obalić. Mowca ubo- 
lewa także, że nowemu biskupowi nie pozwo- 
lono wjechać do Marsylii ze zwykłą pompą i 
że w dniu zadusznym nie pozwolono pro- 
boszezowi spełnić funkcyj kościelnych na 
cmentarzu pod pozorem, iż zachodzi obawa 
demonstracyi ze strony inaczej myślących. 
Agenci policyjni nie chcieii pozwolić miesz- 
kańcom Marsylii złożyć wieńce na grobach 
swych krewnych. Czyż nie jest to sce- 
na podobna do tych, jakie niegdyś odgry- 
wały się w katakumbach? Już wówczas po- 
wiedział Tertullian do prześladowców nowej 
wiary: „Macie władzę, macie trybunę, macie 
sady, pozostawice nam przynajmniej nasze 
świątynieigroby! (Burdzo dobrze z prawicy) 
Dnia 1 grudnia była rocznica ścięcia pewnego 
rebellanta (Grustawa Crémieux, żyda) w Mar- 
sylii. Daleko względniej postąpiono sobie z 
żydowskiem okopiskiem niż z cmentarzem 
katolickim. Czyż to ma być konserwatywna 
republika, którą nam obiecują? Nie chcę 
twierdzić. że rząd patrzył chętnie na te eks- 
cesa, ale ubolewam, że nie uczynił nic, aby 
im zapobiedz. Oby też rząd uwolnił nas od 
teroryzmu tych sekciarzy, tych uczniów Vol- 
tairea, po którym odziedziczyli wszystkie na- 
miętności a mie odziedziczyli ducha jego. 
Katolicy marsylijscy mają zaufanie do senatu 
i żałują tylko, że nie mają w nim takiego 
obrońcy, jakim był niegdyś dawny ich depu- 
towany, Berryer. słynny z wymowy. (Oklu- 
ski . prawicy). 

Minister spraw wewnętrznych de Mar- 
córe: Najpierw krótka uwaga. A wielką pre- 
dylekcyą i z pochwalami wielkiemi przed- 
stawiają nam niektórzy za wzór kouserwa- 
tywną politykę p. Thiersa; czy nie lepiej było 
mówić o tem %4 maja 1573 i 16 maja 1877? 
Wypadki w Marsylii ni mają tak wielkiego 
znaczenia, jakie przypisuje im mowca poprze- 
dni. Zaprowadziły one kilka indywidyów do 
policyi poprawczej, gdzie skazano je na grzyw- 
ny. Nie jest to nic nadzwyczajnego. Namięt- 
ności polityczne i religijne były już rozbu- 
dzone, nim się rozpoczęły procesye, które 
przybrały niestety cechę politycznej prowo- 
kacyi. Niepodobna wątpić o tem, bo wszakże 
pojawiły się na placu sztandary z liliami. 
(Aha!) Pewnej części ludności marsylijskiej 
podobało się to; wszakże podczas ostatnich 
wyborów do tamtejszej rady gminnej musiała 
strona przeciwna nałożyć swemu kandydatowi 
wyraźny warunek, że nie ścierpi processyj! 
Mer działał tedy w interesie porządku pu- 
blicznego i postąpił sobie dobrze, że nie ze- 
zwolił na procesyę. Nie ubliżył on tem ani 
ustawie z roku X ani konkordatowi. Konkor- 
dat powiada bowiem: Wolne wykonywanie 
katolickiego wyznania we Francyi ma być 
dozwolone, dopóki katolicy poddawać się będą 
przepisom porządku władz świeckich (1espo- 
kój na prawicy) Pamięć biskupa Belzance 
szanuje rząd tak dobrze jak każdy obywatel, 
ale ludzie, którzy składali wieńee przed jego 
statuą, czynili to z szyderczemi i wyzywają- 
cemi minami, jak gdyby chcieli urągać wła- 
dzy. Po tych doświadczeniach i po trzydnio- 
wych rozruchach, do jakich doprowadziło to 
żakowskie postępowanie, nie należy dziwić 
się, że rząd zakazał wprowadzać nowego bi- 
skupa do miasta z pompą, zwłaszcza, że ci, 
którzy chcieli urządzić procesyę, mieli zamiar 
przekroczyć prawne przepisy. Wolimy raczej 
zapobiedz zbiegowiskom, niż następnie ka- 
rać je. 
Pellefert-Burete: Tym sposobem 
ukrócacie panowie swobodę wyznaniową! 
(Bardzo dobrze s prawicy). 

Marcére: Swoboda wyznaniowa nie 
potrzebuje obchodów po ulicach. Mowca czyta 
następnie urzędowe dokumenta, z. których 
wypływa, że także przy demonstracyach nad 
grobem (Gustawa (Qremieux postąpiła sobie 
władza oględnie i energicznie. Także na przy- 
szłość postaramy się o to, ażeby prawo było 
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szanowane i ażeby przy tem nie potrzeba | ktara effendiego; tę ostatnią wiadomość je- | dążyć do odebrania prowineyj przyznanych 


było uciekać się do ucisku. i tyranii. Mówiono 


o anarchii... NB. A = 
Chesnelong: Mówiłem nie o anarchii 


w kraju, lecz o anarchii w umysłach, a ze. 


wszystkiego, co słyszałem, zdaje się wypły- 
wać, że sam rząd popadł w taką moralną 
anarchię. (Oklaski z prawicy). a 

Minister. Ta rzekoma anarchia nie 
jest niczem innem, jak jednomyślnem przy- 
chyleniem się narodu do polityki rządu, który 
za wzór postawił sobie męża, którego pamięć 
uczciliście właśnie, t. j. Thiersa. (Bardzo 
dobrze z lewicy). Walki, o jakich mowa, a nad 
któremi ubolewamy słusznie, potrwają jeszcze 
dłuższy ezas, dopóki w kraju naszym istnieć 
bedzie stronnietwo kontrrewolucyi, które rzuca 
się nawet na największe zdobycze rewolucji, 
a głównie na konkordat. Za tę walkę nie je- 
steśmy my odpowiedzialni ; z pomocą dobrze 
myślących, pokonamy Ją. (Oklaski z lewicy). 

Larcy: Pan minister uginał kolana 
przed wolnodumcami tak w Marsylii, jak i 
gdzieindziej. (Hałas). R: 

Baragnon: Jest obowiązkiem rządu 
zapewnić wszystkim obywatelom wolność 
wyznania a tego obowiązku nie spełnił rząd 
obecny. Nazwisko Thiersa ma ciągle na u- 
stach, ale w niczem go nie naśladuje. Pan 
minister napisa} formalną receptę, jakim 
sposobem mogą bezkarnie ujść wszelkie za- 
burzenia publiczne; nie dziw, jeżeli znajdą 
się nikczemniey, którzy spiżowe oblicze bi- 
skupa Belzance okładają pięściami. (Oklaski 
z prawicy). Rozprawę zamknięto; następne 
posiedzenie w poniedziałek. 


(Jak się zmieniają gabinety w Kon- 
siantynopoiu). 

Ciągle jeszcze nadchodzą nowe szcze- 
góły o ostatnich zmianach ministeryalnych 
w Konstantynopolu. I tak pisze stambulski 
korespondent 4sólm. Zeitung pod dniem 9 
grudnia: „Z najlepszego żródła dowiaduję 
się jeszcze 0 kilku szczegółach ostatniej zmia- 
ny ministeryalnej, o których po za murami 
Jildizkiosku nikt jeszcze nie wie. Już od 
dawnego czasu usiłował Osman basza osła- 
bić wpływ Savfeta baszy na sułtana, ale je- 
go usiłowania nie odnosiły skutku, gdyż in- 
trygi jego udaremniali baszowie Nedżib i 
Iskender należący do bezpośredniego otocze- 
nia sułtańskiego. Nedżib basza jest dyrekto- 
rem orkiestry sułtańskiej, Iskender zaś (re- 
negat, którego właściwe nazwisko jest Demp- 
wolf a który po stłumieniu powstania wę- 
gierskiege uciekł do Tureyi), jest lekarzem, 
lektorem i prywatnym sekretarzem sultana, 
(badwaj ci mężowie byli dobrze usposobieni 
dla Savfeta baszy, ale stali także na dobrej 
stopie z Osmanem. Wspominany często w 
ostatnim czasie kafecdź, baszi sułtana na- 
zwiskiem Mehemed bej, jeden z najgorliw- 
szych stronników Osmana, uwiadomił go w 
przeszłym tygodniu o prawdziwym stanie rze- 
czy. Równocześnie dowiedział się ambitny 
marszałek pałacowy o tajonym wobec niego 
fakcie, że z porady Savfeta baszy wystoso- 
wał sułtan własnoręczny list do Midhata. 
Wtedy Usman udał się do padyszacha i za- 
komunikował mu, że Savfet, Midhat, Nedżib, 
Iskender, Ali Fuad i inni urzędnicy pałaco- 
wl Ssprzysięgli się przeciw istniejącemu rzą- 
dowi i chcą państwo Osmanów przemienić w 
republikę albo też, gdyby naród się temu sprze- 
ciwiał, wynieść na tron ekssułtana Murada. 
Zirytowany tą wiadomością, kazał Abdul 
Hamid przywołać natychmiast do pałacu mu- 
szira Fuada baszę, któremu w  własnoręcz- 
nem piśmie polecił był dawniej, aby dzień i 
noc czuwał nad nim. (List ten o ile sobie 
przypominam, opiewał: „Veillez pour mot 
jour et nuit. Je suis votre père Abdul Ha- 
mid). W przedpokojach przyjął Fuada ka- 
ferdži basgi, Mehemed bej robiąc mu najo- 
strzejsze wyrzuty z powodu, że nie czuwał 
lepiej. Odkryto nowy spisek. Fuad basza bro- 
nił się ze wszystkich sił i domagał się usil- 
nie, aby go wpuszczono do sułtana, a gdy 
żądaniu temu nie chciano uczynić zadość, 
zaczął wbrew etykiecie tak głośno krzyczeć: 
effencumis, effendumis (dosłownie. „panie nasz*, 
zwykłe tytułowanie sułtana podczas rozmo- 
wy), że sułtan kazał go wprowadzić do sie- 
bie. obecności Osmana zasypał sułtan 
gradem wyrzutów nieszczęśliwego marszałka, 
który upadłszy sułtanowi do nóg, zapewniał 
na swój honor, że nie istnieje żaden spisek 
i że przeciwne twierdzenie jest wierutnem 
kłamstwem. Następnie kasał sułtan odejść 
obydwom marszałkom i przez wieczór i na- 
stępne przedpołudnie nie przedsięwziął ża- 
dnego kroku. Ale po południu wypowiedziaw- 
szy owe znane wam już słowa: „Gdyby Ab- 
dul-Aziz był usiuchał wczesnych ostrzeżeń, 
byłby jeszcze dzisiaj siedział na tronie" — 
kazał w kilka godzin później usunąć Savfeta 
baszę. Równocześnie uwięziono Nedżiba ba- 
szę i około 20 sług pałacowych. nadto pew- 
ną liczbę osób z otoczenia Murada, którego 
przewieziono ponownie z Selimkiosku w Czo- 
raganie do Jildizkiosku. Za prawdziwość po- 
wyższych szczegółów biorę na siebie najzu- 
pełniejszą odpowiedzialność. Z innego rów- 
nie dobrego źródła dowiaduję się o przyczy- 
nie usunięcia szeika-ul-islam Achmeda Mu- 
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dnak podaję z pewnem zastrzeżeniem. Otóż 
| Abdul Hamid miał zażądać od szeika-ul istam 
wydania fetwy na zamordowanie Murada: 
szlachetny mollah miał zaś dać na to naste- 
pującą odpowiedź: „To niepodobna, jeśli bo- 
wiem Murad cierpi na umyśle, nie może być 
odpowiedzialnym za swoje czyny jeśli zaś 
Jest przy zdrowych zmysłach, w takim razie 
on jest — padyszachem!* 

i Odpowiedź ta sprowadziła upadek sze- 
ika, a następcą jego został fanatyczny U- 
riani Zade. Wszystkie te fakta rzucają ` þar- 
dzo ponure światło na stosuuki panujące w 
Jildizkiosku. „Osobiście dobry monarcha oto- 
czony jest nieuczciwymi ludźmi, którzy gonią 
tylko za egoistycznemi celami, wyzyskują:: 
jego nadzwyczajne rozdrażnienie nerwowe, 
jego nieufność i strach przed zamachami i 
okradając przytem państwo. Jednym z nie- 
wielu uczciwych i prawych ludzi w ctocze- 
niu sułtańskiem był wspomniany Iskender 
basza. Jako człowiek bardzo szlachetny nie 
goniący za osobistą korzyścią, wywierał on 
zawsze bardzo zbawienny wpływ na Abdul 
Hamida. Odczytywał mu dzienniki europej- 
skie, starał się go pouczać, uwiadamiał go 
bez względu na kogokolwiek o wszystkiem 
co się działo, a nie pochlebiał mu nigdy. 
Teraz dosięgła go także ręka Osmana baszy 
która już przed kilkoma miesiącami wype- 
dziła z pałaeu Achmeta beja (również rene- 
gata pochodzącego z Austryi). Iskender þa- 
sza został więc usunięty. Okoliczność, że gul- 
tan nie kazał go uwięzić, dowodzi tego, że 
sułtan nie żywił względem niego rzeczywi- 
stego podejrzenia. W interesie kraju i jego 
nieszczęśliwego władcy należy szczerze jalo- 
wuć, że owych kilku uczciwych ludzi, którzy 
się znajdowali jeszeze w otoczeniu sułtań- 
skiem. jeden po drugim zostali wydaleni 7 
pałacu. Obecnie bawi w Jildiz-kiosku tylko 
jeszcze jedna osobistość (również renegat) 
która z osobistego przywiązania do sułtana 
chce jeszcze nadal oddychać zepsutem po- 
wietrzem tego pałacu intryg; ale i na nią 
zwrócił już swoje oczy lew plewnieński i 
zdaje mi się, że dnie jej są już policzone: 
a wtenczas będzie Abdul Hamid zupełnie 
odosobniony“. 


(Z Grecyi.) 


Kwestya wcielenia obszarów przyzna- 
nych Grecyi przez traktat berliński — pisze 
z Aten 9 bm. sprawozdawca Polit. Corresp. 
jest jeszcze ciągle na porządku dziennym 
polityki greckiej. Nowa i niespodziewana 
zmiana gabinetu w Stambule, która właści- 
wie z powodu powołania dwóch chrześcian 
Karatheodory'ego i Sabbasa baszów powinna 
była wpłynąć na uspokojenie chrześcian w 
państwie ottomańskiem, wywołała skutek prze- 
ciwny. Pokaże się to w najbliższych dniach 
z tego, że opozycya okaże się skłonniejszą 
do przyzwolenia nadzwyczajnego kredytu w 
kwocie 12 milionów drachm na uzupełnienie 
uzbrojenia armii i że gabinet przyspieszy po- 
wołanie i ćwiczenie ruchomej gwardyi naro- 
dowej. Powołanie dwóch chrześcian do ga- 
binetu tureckiego nie mogło znowu z drugiej 
strony ncieszyć bardzo ludności mehometan- 
skiej państwa tureckiego, A gdy mimo to 
nie odstąpiła Porta od powziętego zamiaru i 
nie zważa na wszechstronne niezadowolenie, 
jest to znak niezawodny, że chodzi tu znowu 
o jakąś sztuczkę, na których nigdy nie brak 
politykom tureckim. Traktat berliński włożył 
na Portę głównie dwa obowiazki: Zaprowa- 
dzenie reform w kraju i odstąpienie rozma- 
itych części kraju rozmaitym sasiadom. Opór 
Porty co do odstąpienia pewnych część! kraju 
Czarnogórze i Grecyi, wskazuje jasno, że nie 
jest ona bardzo skorą do wypełnienia posta- 
nowień traktatu berlińskiego a pozorne przy- 
chylanie się do reform od niej żądanych, do- 
wodzi znowu, że chodzi jej o pozorne przy- 
najmniej zamanifustowanie dobrej woli wobec 
Kuropy. Po Grekach mianowanych tureckimi 
ministrami, nie spodziewamy się, ażeby po- 
parli sprawę grecką, Porta zaś jest dość 
sprytną, ażeby właśnie za pośrednictwem tych 
dwóch Greków odjęła Grecji wszelkie widoki 
spełnienia jej życzeń. Grek w służbie tureckiej 
nie będzie nigdy popierał Greków, a jeżeli 
Grek, jako minister turecki, potypi aspiracye 
greckie, to cóż powiedzieć 0 sułtanie ? Nie 
będzie on ezuł żadnych wyrzutów sumienia i 
będzie się uważał za usprawiedliwionego wo- 
bec Europy. Tak pojmujemy tutaj nowy 
gabinet turecki zasilony żywiołem greckim i 
w skutek tego tracimy nadzieję, ażeby kwe- 
stya grecka mogła być zalatwiona w drodze 
pokojowej. Chociaż w Stambule krzątają się 
niby około nominacyi komisarzów pogra- 
nicznych, chociaż Porta głosi codziennie od 
kilku tygodni, że lada chwila Pojawi się rada, 
która ustanowi tę komisyę. mimo to nie ule- 
ga wątpliwości, że kwestya uregulowania gra- 
nie natrafi na nieprzyzwyciężone trudności 
a co najmniej, że kwestya odstąpienia Janiny 
stanie się kością niezgody i przerwie wszelkie 
pokojowe usiłowania. Po przyjęciu ustawy o 
ruchomej gwardyt narodowej może obecnie 
rząd całkiem śmiało oddać się przygotowa- 
niom militarnym. Nie mając już prawie ża- 
dnej opozycyi może rząd wszelkiemi siłąmi 


| Grecyi przez kongres berliński. Z Krety o- 
|trzymał rząd autentyczne wiadomości, że 
Sfakioci przywitali urzędników tureckich, 
którzy ehcieli ściągać podatki, z bronią w rę- 
ku. I w innych obwodach Krety nie chcą 
mieszkańcy płacić pódatków. W okręgu Spha- 
kia musieli Turcy płacić chrześciańskim wła- 
dzom podatki za przyzwolenie obrabiania wła- 
snych swych pól.“ 


KRONIKA 


„Obywatelstwo honorowe. 
Rada gminna miasta Jasła, zebrawszy się na 
posiedzenie dnia 17 b. m., oceniając długoletnie 
i wysokie zasługi JE. dr. Kazimierza Gro- 
cholskiego, prezesa koła polskiego w radzie 
państwa, uchwaliła jednogłośnie nadać mu ho- 
norowe obywałelstwo miasta tego. 


= Włodzimierz Stronczak, 
kandydat notaryalny w Drohobyczu, mianowany 
został notaryuszem w Sądowej-Wiszni. 


j Leonia Wiłdowa. Zasłużony 
księgarz tutejszy p. Karol Wild, który w historyi 
ruchu umysłowego we Lwowie i całym kraju 
zapisał się swemi wydawnictwami w tak za- 
szczytny sposób, dotknięty został ciężkim i bo- 
lesnym ciosem. Żona jego, Leonia z Maciejow- 
skich, zmarła wczoraj rano w Meran w Tyrolu, 
dokąd była wyjechał" ze poradą lekarzy, aby 
znaleźć ulgę w upt. sh cierpieniach. Zgon 
ś.p. Wildowej wzbud w szerokich kołach to- 
warzyskich naszego miasta żal i szczere współ- 
czucie. Zmarła oprócz wielu wyższych zalet 
umysłu posiadała niepospolity talent muzykalny, 
słynęła jako jedna z najznakomitszych w mie- 
ście naszem egzekutorek Chopina. 


* Zbiłąkamą dziewczynkę ośmio- 
letnią przytrzymano przedwczoraj w Kulparko- 
wie, gdzie pozostaje u włościanki tamtejszej 
Maryi Lwowskiej pod 1. 55. Znalazł to dziew- 
czę na drodze zziębnięte włościanin z Sokolnik. 
Mała nazywać się ma Basia i pochodzić ze 
Lwowa. 

* Spłloszony koń. Wczoraj o go- 
dzinie czwartej po południu spłoszył się koń 
dorożkarski na placu Bernardyńskim. szezęściem 
jednak zawczasu został zatrzymany wraz z do- 
rożką przez posterunek policyjny i skończyło 
się tylko na przewróconym straganie z pierni- 
kami. Koń przeląkł się konduktu pogrzebowego, 
a woźnicy nie było na koźle. 

* Dozorca mniejaici przytrzymał 
wczoraj na Wysokim zamku pewnego wyrobnika, 
który wyłamał cztery młode smereki zapewne 
na „drzewka świąteczne" Oddano go za kra- 
dzież do e. k polieji. 

Walne zgromadzenie. Dnia 
28 grudnia b. r. o godzinie 2 po południu od- 
będzie się w Brzeżanach w bndynku szkoły lu- 


dowej walne zgromadzenie członków towarzy- 
stwa pedagogicznego oddziału brzeżańskiego, 
Na porządku dziennym rozdanie nowych stą- 
tutów, sprawozdanie z czynności zarządu. od- 
czyt fachowy pana J. K. z Brzeżan, powzięcie 
uchwały w kwestyi premiowania odczytu treści 
metodyczno-dydaktycznej na przyszłe walne zgro- 
madzenie w lecie i t. p. 


— Wieczór muzykalny, pierw- 
szy z rzędu na rok 1878—79 tarnopolskiego 
towarzystwa przyjaciół muzyki odbedzie sie w 
sobotę dnia 21 grudnia, - í 


| -+ Na gwiazdkę. Co roku zwiększa- 
JĄCY się ruch wydawniczy książek dla młodo- 
cianego wieku, przedstawia nam pocieszający 
widok, oznaczające coraz większą pokupność tego 
umysłowego towaru Mamy przed sobą pięć 
książek z wydawnictw kolądowych, tegorocznych, 
p. Hósicka, księgarza: Nauczki i powiastki dla 
Stasia i Jadwisi, Fan Twardowski, Europa 
w Obrazach, Pamiętnik Laury i Pudelek. 
Powiastki dla Stasia i Jadwisi, przez Zofię z 
Rymanowa, jest to książeczka dla maluczkich. 
Wyborny druk ułatwia dzieciom czytanie, a 
male drzeworyty starannie odbite, rozbudzają 
ich ciekawość. Celem tych powiastek, jak się 
wyraża autorka w swej przedmowie, jest do- 
starczenie materyału do gawędy z dziatwą; nie- 
małą zasługą ze strony autorki jest wybawia- 
nie z częstego kłopotu w tym względzie ma- 
tek i nauczycielek. Pam Twardowski zjawia 
się jako pierwszy tom biblioteki obrazkowej dla 
grzecznych dzieci. Żywot tej mistycznej postaci 
skreślił pan Wójcicki zgodnie z podaniem. Prze- 
pyszne kolorowane ilustracye, zdobiące ten to- 
mik, są pomysłu i wykonania p. Wład, Szy- 
manowskiego. Biblioteczka ta, rugując na za- 
wsze Bajki czarodziejskie Perraulta, któremi 
od tylu lat karmiono dziatwę naszą, ma niezłą 
przyszłość przed sobą. Dając rzeczy osnute na 
podaniach naszych ludowych, zagościć powinna 
we wszystkich zakątkach kraju. Nie możemy 
odmówić sobie przyjemności, wypowiedzenia słów 
kilku o ilustracyach Pane Twardowskiego. 
Ilustracye te są kolorowane w jednym tonie, na 
wzór podobnych zagranicznych, z tą tylko różni- 
cą, Że nasz ilustrator starał się ołówkiem od- 
dać dokładnie charaktor osób, w zagranicznych 
(zaś kolory stanowią wszystko. P. Szymanowski 
(umiał wytworzyć swoje figury z całą prawdą 


historyczną i charakterystyczną Jego Twar- 


dowski, dosiadający z butą zamaszyście szla- 
checka pstrego koguta, dumnie przyjmuje oznaki 
pokory djabła we fraku, który nie szczędzi po- 
kłonów, pewny będąc duszy szlachcica jak swo- 
jej własności. Pomysł i wykonanie ilustracyj 
przynoszą zaszczyt utalentowanemu rysownikowi, 
a piękne odbicie ich chrbmolitograficznemu za- 
kładowi p. Fajansa; z tym tomikiem w ręku 
możemy śmiało stanąć do konknrencyi z za- 
granicą. Tak zeszłoroczne wydanie Abecadła 
jak i obecnie Twardowskiego daje nam prawo 
nazwać p. Szymanowskiego rozkoszą oczu dzie- 
cięcych, 

— Księgarnia Władyslawa Bełzy 
ogłasza dobrowolną wyprzedaż z znacznem zni 
żeniem cen a mianowicie 507/, przy książkach 


własnego nakładu, a 25" przy książkach ko- | 


misowych. Nastręcza się więc korzystna sposo- 
bność nabyciu książek po cenach bardzo tanich. 

+ Zmarli w ostatnich dniach: we 
Lwowie emerytowany radca magistratu i sekre- 
tarz lwowskiej kasy oszczędności, ozdobiony 
złotym krzyżem zasługi. Benedykt Grregorawicz. 
przeżywszy lat 68; w Tuluzie nagłą śmiercią 
dowódzea 17 korpusu armii francuskiej, generał 
Saligna-Fenelon, który niedawno jeszcze na po- 
grzebie kolegi swojego, szefa sztabu generalnego, 
generała Baudoin, miał mowę pogrzebową; w 
Londynie nagłą śmiercią jeden z szefów świa- 
towego domu bankowego „Fr. Huth & Comp *, 
Henryk Huth; w Rzymie przyjaciel osobisty 
Ojca św. z najmłodszych lat, o którego ciężkiej 
chorobie donosiliśmy przed kilkoma dniami, ko- 
mendator Sterbini; w Paryżu poeta dramatyczny 
August Lefranc, który wspólnie z Labichem 
napisał kilka udatnych komedyj. 


— Sprawca zuchwalego napa- 
dwu na pociąg pocztowy 4w Saksonii został 
wyśledzony, nie znajduje się jednak jeszcze w 
ręku sądu. Jest to niejaki Fryderyk Adolf 
Ramm z Hanichen w Saksonii, indywiduum 
kilkakrotnie już karane, Prokurator z Fryburga 
saskiego ściga go listami gończemi. Są poszlaki, 
że Ramm schronił się do Czech, dokąd raz już 
był umknął po dokonanin większej kradzieży. 

— W wielkim procesie przeciw 
właścicielowi sławnych browarów, Dreherowi, o 
ukrócenie skarbu państwowego o bardzo znaczne 
sumy w skutek zatajania rzeczywistej cyfry pro- 
dukcyi tych browarów, jak donosi P. Lloyd 
postępowanie śledcze zostało już ukończone, 
Trwało ono dwa lata, to t ż materał śledczy 
składa się z tysiąca blisko arkuszy protokołu i 
40 000 sztuk aktów najrozmaitszych. 


— Wielkie Śniegi spadły w osta- 

tnich dniach w całej Frunceyi, a szeżególniej w 
Paryżu, skutkiem czego poczta paryska znacznie 
się spóźniła. 
Upominek kalifornijski. 
Osobne poselstwo od Aglików, zamieszkałych w 
Kalifornii, przywiozło w tych dniach do Lon- 
dynu upominek dla lorda Beaconsfielda. składa- 
jący Się ze szkatułki [2 cali długiej, sporzą- 
dzonej zę złota i srebra kalifornijskiego Upo- 
minek ten misternością wykonania i wartością 
drogich kruszców wzbudził podziw nawet kró- 
lowej i następcy tronu. Pomiędzy złotemi ozdo- 
bami szkatułki znajduje się widok portu w San 
Francisco, wizerunki Żołnierzy: brytyjskiego, 
Gurkosa, Sepoja i majtka, oraz napisy stosowne. 
Wieczko wyobraża herb premiera angielskiego. 
Adres Anglików kalifornijskich, do którego prze- 
chowana służy ta szkatnłka, jest także prawdzi- 
wem dziełem sztuki. Wyobrażone są na nim 
aliegorycznie wszystkie posiadłości korony an- 
gielskiej, nie wyjmując najnowszego nabytku, 
wyspy Cypru. 

— © malpach nadzwyczaj zajmujący 
odczyt miał w tych dniach w Pradze, w obe- 
eności nastepey tronu Arcyksięcia Rudolfa, 
znany znakomity przyrodnik i badacz życia 
zwierzęcego, Brehm. Zaczął od przytoczenia nie- 
których wielce charakterystecznych podań wscho- 
dnich, mianowicie arabskich, o powstaniu ro- 
dzaju małpiego. Widownia jednego z podań ta- 
kich jest jedno z miast nad wybrzeżem morza 
Czerwonego. Gorszące życie jego mieszkańców 
przed wiekami ściągnęło na nich gniew boży. 
Napróżno enotliwi przestrzegali zawczasu wy- 
stępnych; widząc, że nie powstrzymają zepsu- 
cia, opuścili miasto. Jakże jednak byli zdumieni, 
kiedy za powrotem po upływie dłuższego czasu, 
znaleźli miasto wyludnione. a przed drzwiami 
domów ujrzeli olbrzymie pawiany, w oknach zaś 
zamiast nadobnych dziewic, wcale nie urodziwe 
pawianice. Jednemu z nich przyszło wtedy na 
myśl, że to zapewne Pan Bóg za karę zamienił 
ludzi w małpy. Śmiało więc postąpił ku domo- 
wi swojego zięcia i przemówił do siedzącego 
przed drzwiami pawiana, zaklinajac go, ażeby 
wyznał. czy był dawniej jego zięciem. Pawian 
dał znak potwierdzający, cud był tym tposobem 
dowiedziony. U wielu innych starożytnych lu- 
dów napotkać można podobne podania o prze- 
mianie ludzi na małpy. Starożytni Egipcyanie 
czcili hamadriasy, rodzaj pawianów; na pomni 
kach można często oglądać wyobrażenie tej mał- 
py, z tabliczką do pisania i rylcem w ręku. I 
w naszych czasach jeszcze wielkiej czci zaży- 
wają małpy u Indów. a nawna znakamita ro- 
dzina tego plemi nia szszj :i się tem, że przo- 
dek jej był jedną z najbardziej czczonych małp. 
W tytule swym wymienia nawet imię tego 
przodka. Najmniej podobne są do człowieka 
małpy „nowego świata,“ Ameryki, i dla tego 


4 


zapewne rodzaje amerykańskie należą do ulu- 
bieńszych jako nader zwinne i zabawne, nad- 
zwyczaj ciekawe i żywe Najciekawsze jednak 


i są właściwie małpy starego świata, mianowicie 


pawiany i takzwane koty morskie, sklasyfiko- 
wane przez przyrodników jako „małpy-psy*. Za- 
mieszkiwują jaskinie, a jeden ze starszych 
wśród stada dzięki zapewna sile swych pazur- 
ków i zębów uznawany jest niejako za naczel- 
nika, przodownika, któremu wszystkie inne skła- 
dają hołdy, zwłaszcza samice, która n. p. rano 


| otaczają go całą gromadą i jak pokojowe usłu- 


gują mu. gładząc gęstą sierść jego wzburzoną 
noclegiem. Na łupieżczych wędrówkach siada 
przodownik taki wydaje rozkazy i zarządza łu 
pem, a w razie grożącego niebezpieczeństwa 
nakazuje odwrót, który wykonywany bywa z 
niesłychaną zręcznością Po cienkich gałęziach 
przekiegają pawiany jakby po utartych, szero- 
kich gościńcach, Rozrzewniającą jest troskliwość, 
z jaką pawianiee pielęganją swe młode, które 
bywają straszliwie brzydkie. Przyciskają je do 
piersi. tułą wpatrując się w nie z najwyższą 
tkliwością Miłość ta jednak trwa tylko tak dłu- 
go. dopóki młode nie zaczną szukać sobie same 
pożywienia Wtedy już góruje egoizm zwierzę- 
cy, a młode muszą żywność kraść matkom, ina- 
czej nie by niec dostały od nich. Pawianice tak 
lubią pielęgnować i bawić się młodemi, że z 
równą troskliwością zajmują się podrzuconemi 
im szczeniętami suki. Często utracenie dziecię- 
cia wpędza je do grobu i niepodobna ich oder 
wać od trupa ich dziecka. Brehm pewnego razu 
w towarzystwie księcia Koburgskiego brał udział 
w polowaniu na pawiany w Afryce. Mógł wte- 
dy dobrze poznać przymioty tych zwierząt Zda 
rzyło się, że drużyna łowiecka napotkała całe 
stado pawianów, dowodzone przez starego sam- 
ca, którego komendę widać było i słychać z 
daleka. Zwierz ten wyglądał tak dziko i był 
tak rozjuszony, że sam widok jego skłonił kil- 
ku psów do ucieczki, poczem dzielny pawian z 
narażeniem własnego życia uratował z pośród 
myśliwych młodą małpę, w popłochu odbieżoną 
przez matkę, Całe stado następnie, na rozkaz 
przywódzcy, zajęło pozycyę na wzgórzu i przy- 
jęło myśliwych takim giadem kamieni, że je- 
den z uezestników polowania, hrabia Hohen- 
lohe, omal nie został zabity ciężkim pociskiem 
z ręki małpy. Towarzystwo łowieckie tak było 
wtedy ujęte odwagą i zmyślnością tych małp, 
że postanowiło nigdy odtąd nie polować na nie. 
Pawian ułaskawiony jest bardzo pojętny i oby- 
czajmy, zawsze jednak uważa człowieka za isto- 


| tę co najwięcej równouprawnioną. Na zakończe- 


nie wielee zajmującego wykładu swego opowia 
dał Brehm doświadczenia swe i przejścia z mał 
pa najpodobniejszą do człowieka, z szympan- 
sem. Prelegent przez dłuższy czas chował taką 
małpę w swym domu, a wychowaniec jego w 
swoim czasie miał nawet głośną sławę. Szym 
pans Brehma był najlepszym, najwierniejszym 
towarzyszem dzieci swego pana i całej rodziny. 
Bawił sie z dziećmi, jak dziecko, ze starszymi 
zaś obcował jak najpoważniejszy „dżentelmen.“ 
Rozumiał nietylko pojedyńcze wyrazy, ale całe 
zdania, jadał używając noża i widelca, pijał ka- 
wę i herbatę, które sam sobie słodził i był do 
tego stopnia „cywilizowanym“, że szklanki swej 
z winem nie byłby wypił nigdy, dopóki nie po- 
trącił nią o kieliszek swego sąsiada, ezłowieka. 
Przyglądał się często w zwierciadle, odmykał 
zamki, tupał z gniewu jak kapryśne dzieci, a 
kiedy zachorował na wrzód, za namową dozor- 
cy swego a służącego Brehma, Seidla, w dobry 
sposób dał sobie wrzód ten operować, zniósł 
operacyę z wzorową cierpliwością a po skończe- 
niu jej nie zaniedbał uściskać dłoni lekarzowi, 
na znak wdzięczności. W ostatniej swej, długiej 
i ciężkiej chorobie pozwalał chętnie próbować 
swego tętna i oglądać język, a w ostatnich 
chwilach swego Życia rozrzewnił wszystkich 
swem zachowaniem się i uczucia pełnem spoj- 
rzeniem. — Brehm zakończył odczyt swój uwa- 
gą, iż jakkolwiek podziwia czysto naukową teo- 
ryg Darwina o pochodzeniu człowieka, to je- 
dnak nigdy nie może zapomnieć o tem, iż jest 
ona tylko hypotezą, podczas gdy badacz przy- 
rody liczyć się powinien z faktami jedynie; że 
zresztą choćby nawet nic innego nie wyróżniało 
człowieka od małpy jak tylko mowa, to prze- 
paść pomiędzy istotami temi byłaby nieskoń- 
czona i nie dająca się niczem wypełnić. Mał- 
pa --- zakończył znakomity prelegent — jest 
ostatecznie zwierzęciem, lubo najdoskonalszem i 
pod względem inteligencyi najwyżej rozwinię- 
tem pomiędzy zwierzętami w ogóle; człowiek 
zaś jest ucieleśnionem słowem, ueieleśnioną 
myślą. 


Rada miasta Lwowa. 


(Posiedzenie a dnia 19 grudnia.) 


(L) Przewodniczący p. Jasiński. Ko- 
misya administracyjna (sprawozdawca dr. 
Madejski) zdała sprawę z przebiegn i re- 
znltatu zadzierżawienia przez gminę podat- 
ku konsumcyjnego (akcyzy) na następne trzy 
lata t.j. od r. 1579—1881 włącznie. Cena wy- 
wołania postawiona przez rząd wynosiła 850000 
zł, Gmina ofiarowała 346.500 zł. i utrzymała 
się z swoją ofertą, którą rząd już zatwier- 
dził. W porównaniu z latami poprzedniemi 


zachodzi tylko ta różnica, że odtąd dzierża- 
wić będzie gmina tylko pobór w obrębie 
linii akcyzowej, rejon. zaś pozarogatkowy wy- 
dzierżawił rząd przedsiębiorcom prywatnym 
za 8,600 zł. Sprawozdanie to przyjęła Rada 
do zatwierdzającej wiadomości. 4 powodu 
wydzierżawienia akcyzy na dalsze trzy lata, 
przedłożyła komisya administracyjna rozma- 
ite wnioski w sprawie ustroju wspólnej ad- 
ministracyi dochodów niestałych własnych 
wraz z zadzierżawioną akcyzą rządową. 
Rada powzięła uchwałę, że na dalsze trzy 
lata zatrzymany zostanie dotychczasowy spo- 
sób rozrachowywania tych dochodów. W dal- 
szej konsekwencyi postanowiła Rada z po- 
wodu że czynności przy poborze akcyzy zmniej- 
szają się poniekąd przez ubycie akcyzy po- 
zarogatkowej, zredukować także liczbę straż- 
ników akcyzowych o lő a powiększyć liczbę 
urzędników akcyzowych o dwóch asystentów. 
Dalej uchwaliła Rada w sprawie tantiemy 
urzędników akcyzowych i straży ukeyzowej, 
pozostawić i nadal dotychczasową normy, że z 
czystego dochodu wydzielany będzie co roku 
25pr. na tantiemy, że 5 pr. z tych docho- 
dów będzie wydzieliny na fundusz zao 
patrzenia dia członków administracyi i że 
odtąd nie będzie wydzielany 5 pre. z tych 
dochodów na fundusz dyspozycyjny; komisya 
administracyjna otrzyma tylko ryczałt w 
kwocie 2.000 złr. na nieprzewidziane nagłe 
wypadki. Oo do funduszu za>patrzenia dla 
ezłonków administracyi. utworzonego w r. 
1878, który obecnie wynosi już 67.000 złr 
uchwaliła Rada zasilać ten fundusz także 
przez następne trzy lata i tylko co do spo- 
sobu zasilania poczyniła pewne zmiany w 
statucie. Dotychczas musieli urzędnicy wpła- 
cać do tego funduszu połowę swej tantiemy, 
znaczną część remuneracji i co miesiąca dość 
znaczne udziały. Odtąd wpłacać będą urzęd- 
niey istrażnicy tylko trzecią cześć tantiemy 
a czwartą remuneracyi, opłaty zaś miesięcz- 
ne wynosić będą dla urzędników tylko I zł. 
50 et. a dla strażników ! złr. miesięcznie 

Rada uchwaliła zgodnie z wnioskiem 
sekcyi II pobierać gminny podatek czynszo- 
wy także w r.1879 w dotychczasowej wyso- 
kości, t j. 5 pre. od, opłacanego czynszu. 
Z zebranej sumy przypadnie 4 pre. na fun- 
dusz szkolny a tylko 1l pre. na fundusz gmin- 
ny, podczas gdy w tym roku pobierano 3 
pre. na fundusz szkolny a 2 pr. na fundusz 
gminny. 

Na jednem z poprzednich posiedzeń u- 
chwaliła Rada czyszczenie m. Lwowa objąć 
w własny zarząd na jeden rok. W skutek 
tej uchwały miała wczoraj komisya specyal- 
na przedłożyć wnioski co do sposobu prze- 
prowadzenia tej uchwały Sprawozdawca ko- 
misyi był p. Dobrzański, gdy jednak przy- 
szło do głosowania nad wnioskami, pokaza- 
ło się, że nie ma kompletu. 


GŁOSY PUBLICZNE 


Rozeszła się pogłoska, oparta na wiado- 
mości jednego z pokątnych tutejszych dzienniez- 
ków, jakobym do współki z Wielm. Bernardem 
Kalickim zakładał pismo polityczne. Pogľoska 
ta jest zupełnie fałszywą i tendencyjną, 


Kiemens Kcnitcki. 


GOSPODARSTWO 1 HANDEL 


* Targ lwowski, (Spracozdaue 
t+goduiowe Izby handlowej za czas od 7 grudn. 
do 14 grudnia.) Wszystkie ceny za [00 kilo- 
gramów. Pszenica 7.— do 8:25 złr. Żyto 4.50 
do 5.35 złr. Jęczmień 4-75 do 650 złr. Owies 
4— do4.45 zir. Hreczka —— do —— złr. 
Kukurudza zeszłoroczna 485 do 5:75 zły. 
Kukurudza nowa 4:50 do 4:75 złr. Proso 
—— do —— uł. Groch do gotowania 6.— 
do 7:76 złr. Groch pastewny 4.75 do 525 
złr. Soczewica —— do —— złr. Fasola 
6— do 8.— żłr. Bobik —— do — 
złr. Wyka 880 do 435 złr. Koniczyna 
najprzedniejsza 25— do 45— złr., przednia 
do —— złr., średuia —— do — — 
złr., poślednia —— do —— złr. Tymotka 
—— do —— ułr. Anyź rossyjski —— de 
—— złr. Anyż płaski 30— do 36— złr 
Kminek 29-— do 32— złr. Rzepak zimowy 


8.50 do 11.50 złr. Rzepak letni 1L0— do 
10:25 złr. Rzepik zimowy —— do — — zły. 
Rzepik letni —.— do —-— złr. Lnianka 


875 do 11:— złr. Nasienie lniane 9% -do 
11:10 złr. Nasienie konopne 7:75 do 8:50 złr 
Chmiel —— do —— złr. Spirytus gotowy 
2750 do 29.— złr. 


3 Kotwica. (Der Anker) Towarzy- 


stwo ubezpieczeń na życie i renty w Wie- 
dniu (Jeneralna reprezentacya we Lwowie 


(ul. Hetmańska l. 8) W miesiącn listopadzie 


roku bieżącego wydano 301 polie z kapitałem 
519.062 zł. a zatem od 1 stycznia 1878 
roku wydano 3608 polic na 7,617.014 zł. 


W upłynionym miesiącu zebrano premij 91.267 
zl., wkładek 184.821 zł. w 11 miesięcznej ope- 
racyi t. |. od 1 stycznia 1878 roku zyskano 
premij i wkładek łącznie 2,432,808 zł. W sku- 
tek wypadków śmierci wypłacono w roku bie- 
żącym 613.225 zł 90 et, zaś od istnienia 
towarzystwa 7,191.6:8 zl. 40 ct. Fuadusz 
gwarancyjny 28,606.011 zł. 59 et. 


OSTATNIA POCZTA 


o A 


Sprawozdawca Polit. Corresp, opisuje 
uroczystość otwarcia bułgarskiej szkoły 
wojennej w Sofii. Uroczystość odbyła 
się w dniu św. Jerzego, który jest wielkiem 
świętem wojskowem w Rossyi. Książę Dun- 
dukow Korsukow odgrywał oczywiście 
przy tej uroczystości najważniejszą rolę. Ka- 
zał on wyruszyć całej drużynie milicyi buł- 
garskiej, stacyonowanej w Sofii I odbyl jej 
przegląd przed nowem zabudowaniem szkol- 
nem W przemowie swej mianej przed fron- 
tem anilicyi, wskazał gubernator rossyjski 
na wielką odpowiedzialność, jaka cięży na 
Bułgurach wobec Boga i Rossyi, która ich 
oswobodziła. Każda instytucya, mówił książe, 
która naród zbliża do faktycznej samodziel- 
ności, wklada nań oraz nowe obowiązki, a 
car spodziewa się, że Bułgarzy zawsze pa- 
nietać będą o tem. Mowca podniósł wysoka 
ważność szkoły wojennej dla dalszego roz- 
woju bułgaryi i zakończył swą mowę peł- 
nym polotu zwrotem, że bratni naród buł- 
gurski urzeczywistni wszystkie nadzieje, ja- 
kie potężna Rossya w nim pokłada. Grzmią- 
ce okrzyki Ziwio! zabrzmiały w powietrzu a 
książę Dundukow urosł w jeszcze większą 
powagę i popularność między Bułgarami, Nie 
potrzeba dodawać, że nowa szkoła będzie na- 
wskróś rossyjską, ale godnym uwagi jest 
fakt. że zaraz nazajutrz po jej otwarciu za- 
pisało się do niej przeszło 100 młodych Buł- 
garów z Rumelii wschodniej. 


Daremnie szukaliśmy dotychczas w 
dziennikach petersburgskich bliższych zeze- 
gółówodemonstracyi studentów przed 
pałacem carewicza Dzienniki ograniczyły się 
na umieszczeniu krótkiej wzmianki o tym 
wypadku, przedrukowanej z niemieckiego Sż. 
Peiersb. Herold. Przedwczoraj dopiero umie- 
ścił urzędowy  Prawitielstwiennyj  Wiestuik 
kommunikat w tej sprawie, z którego oka- 
zuje się, że rozruchy studentów miały więk- 
sze znaczenie, niż to z telegramu wydawać 
się mogło. Kommunikat oficyalny opowiada, 
że między studentami akademii cesarskiej le- 
karsko-chirurgicznej w Petersburgu powstało 
w pierwszych dniach grudn'a wzburzenie. 
Powodom tego była wiadomość przez nich 
otrzymana o zawieszenin na czas pewien wy- 
kładów na uniwersytecie w Charkowie. Kil- 
ka dni trwające wzburzeni'. objawiło się 
szczególniej silnie dnia 12 b m. Około godz. 
iszej po południu słuchacze medycyny wy- 
brali kilku kolegów z grona swego, aby za- 
wiadomić przełożonego akademii, że powo- 
dem niepokojów była niepewność, czy i ja- 
kie zapadło postanowienie pod względem 
prośby zaniesionej przez studentów do Następ- 
cy tronu, tudzież, co się stuło z aresztowa- 
niami, przedsiębranemi w nocy 10 b. m. Po- 
liemajster Źurow, który znajdował się u sze- 
fa akademii, wykazał studentom nieprawność 
ich postępowania i proponował im, aby się 
rozeszli. Gdy to się nie stało, wezwano pół 
szwadronu żandarmeryi i uwięziono 142 
studentów Pogłoska rozpowszechniona po 
mieście, że przytem studentów bito, jest bez- 
zasadną, dwóch tylko studentów skaleczyło się 
przypadkiem w nogi. Wszystkich studentów 
aresztowanych umieszczono w koszarach puł- 
ku moskiewskiej gwardyi przybocznej. 


Ze Stambułu otrzymała Polit. Corresp. 
doniesienie, że Porta, w skutek nalegań An- 
glii zarządziła natychmiastowe rozszerzenie 
fortyfikacyj erzerumskich według za- 
sad nowoczesnego systemu fortyfikacyjnego. 
Pod kierownictwem angielskich oficerów od 
inżynieryi, otrzyma Krzerum sześć nowych 
wysuniętych fortów a dolina Eufratu zostanie 
ufortyfikowaną w promieniu 10 kilometrów. 
Rozpoczęto już wszystkie roboty a równo- 
czesne wysłanie ciężkich dział pozycyjnych 
z Tophane i Trapezuntu do Erzerum wska- 
zuje jak wielką wagę przywiązuje Porta a 
wraz z nią Anglia do szybkiego wykonania 
tych fortyfikacyj. Co do wszystkich bieżących 
spraw zagranicznych. sygnalizują ze Stambułu 
od czasu zainstalowania nowego tureckiego 
ministerstwu takie same chwiejne stanowisko 
Porty, jak przedtem. Mianowicie co do sto- 
sunku do Austro-Węgier donoszą, że 
Porta nie myśli zawierać formalnej kon- 
wencył. ale natomiast zamierza w deklara- 
cyi, którą w Stambule przedłoży hr. Ziehy'e- 
muaw Wiedniu w miejscu właściwem przez 
swego ambasadora, zamanifestować, że zgadza 
się na sytuacy, stworzoną w mysl traktatu 
berlińskiego w Bośnii i Horcegowinie tudzież 
w okręgu Nowobazarskim. Czyli ten zamiar 


zostanie spełniony, niepodobna przewidzieć 
w obec ciągłej chwiejności i ciągłych zmian 
w tureckich sferach rządowych. 


Salonicki korespondent Polit. Corresp. 
donosi pod dniem 2 grudnia o wielkiej 
klęsce, którą ponieśli powstań- 
cy bułgarscy w zachodniej części Pirin- 
Planiny. Zamiarem powstańców było opano- 
wać bardzo ważne pod względem strategi- 
cznym miasto Melnik, aby z niego zrobić 
ognisko po*stania i podstawę dla dalszych 
operacyj W tym celu naczelnicy pojedyń- 
czych oddziałów otrzymali rozkaz, aby przed- 
sięwziąwszy ruch koncentryczny, stanęli ró- 
wnocześnie na wskazanych sobie punktach. 
Ale nieszczęście chciało, że powstańcy nie 
zdołali w oznaczonym czasie spełnić otrzy- 
manego rozkazu, a pojedyncze oddziały przy- 
były na pole wałki. każdy w innym czasie. 
Ta okoliczność była przyczyną zupełnej ich 


klęski  Napr:ód przyszła kolej na popa fon- | 


Ibrahim bej z 6 batalionami i 2 


działami kazał natychmiast rozpocząć mor- 
derczy ogień na oddział tego partyzanta. 
Bułgarzy umknęli wkrótce z pola walki Za- 
ledwie ucichł grzmot dział, gdy nadeszła 
wiadomość o zbliżaniu się Dii na czele 5090 
ludzi. Na szezęście wysłane [brahimowi przez 
Salih baszę 12 batalionów były już tylko 
oddalone jedną godzinę drogi, tak że zdołały 
jeszcze w por: stająć na polu walki. Dnia 
26 listopada wywiązała się jedna z najkrwaw- 
szych i najzaciętszych walk, jakie miały 
miejsce od samego początku powstania. Ilia 
ukazywał się kilkakrotnie w pierwszych sze- 
regach i zagrzewał słowem i czynem do 
walki. Bułgarzy trzymali się przez sześć go- 
dzin, gdy jednak Turcy wzmocnieni świeże- 
mi batalionami wśród ogłuszającego okrzyku 
Allah przypuścili gwałtowny atak, nie zdo- 
łały się ostać szeregi Bułgarów, i powstańcy 
na rałej linii zaczęli niebawem ustępować 
Dwa oddziały, które przybyły później, wal 
czyły już tylko dla ratowania honoru swoich 
chorągwi, gdyż po krótkich utarczkach co- 
fnęły się Jakkolwiek klęska Bułgarów była 
zupełna, a zwycięstwo wojsk tureckich świe- 
tne, to jednak nie mogli Turcy ścigać pobi 
tego nieprzyjaciela, gdyż trzydniowa walka 
wyczerpała także siły zwycięzcy Dtraty tu 
reckie mają wynosić około 500 ludzi w po 
ległych i rannych. Nierównie większe straty 
musieli ponieść Bułgarzy, którzy na samem 
polu walki pozostawili kilka set poległych*. 


stantyna. 


Rektor uniwersytetu w Lyonie 
Dareste został niedawno z przyczyn niewia- 
domych usunięty a raczej według terminu 
urzędowego, postawiony w stan rozporządza|- 
ności. Wypadek ten dał stronnictwu konser- 
wuiywnemu w senacie francuzkim powód do 
wniesienia interpellacyi, która sprawiła wra- 
żenie. Senator Montgolfier zapytał 17 b. 
m. ministra oświaty, co było powodem tego 
kroku rządu, czy może demonstracye studen- 
tów, którym rektor nie podobał się dlatego. 
że jest szczerym katolikiem. Jeżeli tak, to 
wypadek ten smutne rzuca światlo na obecne 
stosunki we Francyi. Minister oświaty, Bar- 
doux odpowiedział, że nie naciskowi studen- 
tów rząd uległ, ani też usunął rektora z po- 
wodu katolickich jego przekonań — ale za- 
chowanie się rektora od czasu ostatniej zmia- 
ny ministerstwa kazało się obawiać starcia z 


ak | ERC I Tic YORKE | E pos 
Cennik lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej. 
Lwów, dnia 13% grudnia 18.8. 
| płacą żądają 
walutą austr. 


1. Akcye za sztukę. zlełr ot. złr. ot. 
Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k.Ś4230 50 233 50 
Kol. lwow.czer.-jas „200 zł m.k.*|i21 — 123 50 
Banku hip. galie. 200 zł: w. a. S3]248 — 251 — 
Banku kredyt. gal. po 200zł. w.a.*|216 — 220 — 
2. Listy zast. za 100 zł. 
. kredyt. galic. 50/, w a. 85 40 86 50 
a S A „  af8050 850 
A x „ 5pr. okresowe | 85 49 66 50 
Banku hip. galic. 6 pr. w. a. Ś| 90 50 91 40 
Listy dłużne g. Z. kr wł. 6 pr. w. ag 9150 92.50 
< 
3. Listy dłużne za 100 zł s 
Ogóln. roln kred. Zakład dla Gal- £, 
i Bukow. 6 pr. los. w15 lat EG] 90 25 91 30 
Tow. kr. m. 6pr. w. a. w15 lat s| — — — — 
„n n »©pr.w. a. w 30 lat o] — — — — 
4. ©bligi za 100 zł. 
Indemniz. galic. 5 proe. m. k. . | 8430 85 — 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 
włościańskiego 6 proc. w. a, . | 90 — 91 -- 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pre. w.a. | 89 50 90 75 
5. Losy Miasta Krakowa 14 50 15 50 
5 „  Dtanisławowa. | 2150 23 50 
6. Monety. 
Dukat holenderski 5 45 5 55 
Dukat cesarski 5 49 B 28 
Na „oleondor . y 81 9 39 
| ółimperyał , PAF 9 57 9 66 
Rubel rosgyjski srebrny . 1 74 1 81 
A i papierowy 1 1071 e 
100 marek niemieckich 57 40 56 20 
Srebro . 99 50 100 50 


99 25 100 25 


Kupony w srebrze 


|wyrusza w sobote do Peszaweru, aby obsa- 


| 


5 


administracyą. Minister starał się dowieść, że 
rząd szanuje wszystkie wyznania religijne i 
oświadczył, że ezuwać będzie, aby i nadal 
były szanowane. 


Anglicy energicznie prowadzą dalej 
wyprawę wojenną przeciw Afganistano- 
wi. Kolumna gen. Browne ma dzisiaj sta- 
nać w Dżellalabad, a kolumna kwettaska 
gen Biddulpha posunęła się lógo b. m. 
także bliżej Kandaharu. Z Lahory dono- 
szą, że wicekról indyjski odbył 17go b. m. 
przegląd kontyngensu wojskowego,dostarczo- 
nego przez wazalów, który się składa z 3000 
ludzi różnej broni i z 10 dział Potem miał 
wieekról przemowę, w której dziękował woj- 
sku za pospiech, z jakim przychodza rządo- 
wi w pomoc, i dodał, że Anglia nie była 
nieprzyjacielem nieprzebłaganym, ale spra- 
wiedliwość musi iść przed wspaniałomyślno- 
Ścią. Auglia byłaby niegodną lojalności swo- 
ich dostojnych sprzymierzeńców, gdyby nie 
mogla albo nie chciala ukarać zniewagi jej 
wyrzadzonej bz wszelkiej: prowokacyi Emir 
zapewne będzie nauczony niepowiedzeniamı, 
jakie spotka i nie poczyta za rzecz konie- 
czną prowadzić dalej wojnę. Kontyngens 


dzić parowy Chyberu i Kurd - Kabula, iżby 
wojsko regularne mogło się posuwać. Kon- 
tynoons ten zostaje pod rozkazami oficerów 
angielskich 


LLEGRACH GAZETY LWOWSKIEJ 


p AEO 


Wiedeń. 19 grudnia. Komisya 
ekonomiczna uchwaliła na wniosek 
Wolfruma wziąć za podstawę uchwał 
całe przedłożenie rządowe, zawierające 
traktat handlowy z Niemcami 
wraz z dodatkiem. W rozprawie szcze- 
gółowej Pacher wnosi rezolucyę, aby 
po upływie traktatu Austrya nieodwo- 
łalnie podniosła stanowcze zniesienie 
postępowania apreturowego. Minister 
handlu i reprezentant rządu radea 
dworu Bazant objaśniali obecny tra- 
ktat i odpowiadali na niektóre zarzuty, 
poczem rezolucyę Pachera przyjęto 12 
głosami przeciw 7. W toku rozprawy 
radca dworu Bazant oświadczył w 
sprawie zamknięcia granicy dla bydła, 
że Niemcy odrzuciły proponowaną 
przez Austryę konwencyę o zarazie i 
późniejsze wnioski w tej mierze. Przy 
głosowaniu komisya prawie jednogło- 
śnie zgodziła się na traktat. 

Wiedeń, 19 grudnia. Pol. Cor. 
donosi z Konstantynopola 18 b. m.: D e- 
legaci Porty dla rozwikłania spraw 
bułgarskich donoszą z Sofii, że za- 
wiesili czynność z powodu| 
konfliktu z rossyjskimi dele-| 
gatami. | 

Odstąpienie Portu Alexan- 
drette nie zostało przez Anglię urzę- 
downie podniesione. Wszystkie wer- 


Kurs gieldy wiedeńskiej 
dnia 17 Grudnia 1878. 


1. Dług państwa. 
Jednolity dług Państwa w banknot. 


płacą żądają 


maj-listopad 61.45 61.50 
luty-sierpień |. . ... . 61.45 61.60 
Jednolity dług państwa w srebrze 
styczeń-lipięc ZAK 62.75 62.90 
kwiecień-pąździernik 64.70 62. 5 
Losy z reku 1333 całe . . 324.— 326 — 
= » 1839 piąta część 323 — 334. — 
t » 1854 po 250 zł.. . . 108.25 108.50 
„ » 1860 po 500 złr. 5 pr.  113.— 118b0 
s n 1:60 po 10 złr. 5 pr. 124 — 124.50 
n n 864 (z premią) po 100 zł. 1 8.15 139.25 
” n j4 ” po 50 D 138.50 139.— 
Renty Como po 43 lir. austr.. . . NT =—— 
Listy zastaw domen państw. po 120 
zr oma 0.38 14',- 141.50 
Austr. asyg. skarb. zwrotne 18815 pr. 9750 9775 
Austr. renta zł. wolna od podatku 4pr. 7250 72.65 
2. Obligaeye indemn. 5 pr. za —.— -.— 
Czech . . , 102. 103.— 
Bukowiny . 79.50 80.50 
Galicyi . a, 5 84,50 85— 
Niższej Austryi . 104.50 105— 
Siedmiogrodu . 7350 74.25 
Węgier 79. 79.75 
3. Akcye. 
Bank Anglo aust. 200zł emit zł, 120 96.90 97.10 
Inst kred. dla kandlu po 160 zł. 228.50 228 75 
Niższo-austr tow. eskoint po 500 zł 750 — 760 


Gal. banku hip. po 200zł  . . . 
Gal. bank d. han. i prz. a 200 zł. wpł.40pr. —.— —. 
Gal. zakl. kred. ziemski a 200 zł. = 
Bavku narodowego a 6 0 zł. „= | 
Kol. Albrechta a 2-0 zł, w srebrze —— | 
Anstr. Tow żeglugi par. po 500z} mk.  488.— 490. -| 
Koj. Cesarzow. Elżbiety po 200 zł. mk. 158.25 158.75 | 
Kol. Preszów-Tarn.(w e )a 200 zł. w sr- 
Północua kolej po 1000 zł . . . 
Kol. K:r. Ludwika po 200 zł. m k. 


2015.—2020.- 
233 — 233.50 | 


(mali od ministra spraw wewnętrznych 


sye w tej sprawie opierają się na fak- 
cie. że Anglia uważa za pożądane. 
aby Bagdad i Alexandrette koleja że- 
lazną połączone zostały. i 
Budapeszt. 19 grudnia. Izba 
deputowanych przyjęła 175 głosami 
przeciw 125 przedłożenie rządowe o 
wydanie renty na 40 milion Ów, 
celem wykupienia bonów skarbo wych. 
Przedłożenie o poborze rekrutów 
na rok 1879 przyjęto znaczna wiek- 
szością głosów. OM" 
Petersburg. 19 grudnia. 7 po- 
wodu ponownego zakłócenia 
spokojuw wyższych zakładach 
naukowych gubernatorowie otrzy- 


polecenie, aby. zastosowali do tych za- 
Pary ustawę wzbraniającą zgroma- 

Londyn, 19 grudnia. Lord Bea- 
consfield, przyjmując deputacyę ko- 
lonii angielskiej z Kalifornii 
która wręczyła mu adres. rzekł: Cho- 
ciaż może wielu życzy sobie niewy- 
konania traktatu berlińskiego, mimo to 
mocarstwa na nim podpisane inaczej 
się na to zapatrują i zdecydowane sa 


Londyn, 20 grudnia. Przyj- 
mując Kalifornijską deputacyę, rzekł 
lord Beaconsfield: „Traktat ber- 
|liński jest rezultatem, który zapewnia 
(pacyfikacyę Europy. Traktat nie ma 
(na celu upokorzenia jakiegokolwiek 
mocarstwa. Lord Beaconsfield jest 
przekonany, że pokój europejski będzie 
zupełnie i całkowicie osiągnięty i że 
traktat wykonany zostanie w oznaczo- 
nym terminie. Cypr został zajęty jako 
stosowny punkt morski i strategiczny, 
z którego będzie można popierać suł- 
tana przy regeneracyi jego państwa. 
Port w Famagusty może objąć całą 
angielską flotę śródziemnego morza. 

Telegrafowany kurs wiedeński. 

Wiedeń, 1) grudnia 1878, godz. 8 
min. 20. Losy kredytowe 162:50, Węg. akcye 
kredyt. 210:75. Akcye anglo-austr. 95:50. 
Akcye banku Union 67:25, Akcye kolei Ka- 
rola Ludwika 231-25, Akcye kolei północnej 
201:50. Akeye kolei południowej 67*— Akcye 
kolei Alföld 11550, Akcye kolei Elżbiety 
155:—, Akcye kolei liwow-Czerniow. 122*—, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 11475, 
Akcye kolei Rudolfa 11475, Akeyo kolei Al- 
brechta —'—, Węg. oblig. państw. w złocie 


doprowadzić do skutku wykonanie 


traktatu. 


Wiedeń, 20 grudnia. (Tel. 
pryw.) Tutejsza czytelnia akade- 
mieka (Lesevereim deutscher Studen- 
ten) została rozwiaązaną z powodu 
że od czasu swego założenia odda: 
wała się konsekwentnie iendencyom 
narodowo-politycznym i w ogóle przy- 
brała cechę związku politycznego. Dep. 
Schoenerer był członkiem honoro- 
wym tej czytelni. 

Wiedeń, 20 grudnia. (Tel pr.) 
Z powodu defraudacyi w Opawie (nic 
nam o niej nie wiadomo — Red.) 
wczorajsza giełda wieczorna by- 
ta w wysokim stopniu wzburzona 
Kilku reprezentantów zakładu kredy- 
towego (Credit-Anstalt), których posą- 
dzano o wyzyskanie faktu defraudacyi 
w celach egoistycznych, znieważo- 
no. Dzienniki domagają się od dyrek- 
cyi zakładu kredytowego energiczne- 
go śledztwa i wyjaśnień. 

Berlin. 20 grudnia. (Tel. pryw.) 
Poseł amerykański, znany zarazem w 
literaturze jako znakomity poeta, Ba y- 
ard-Taylor umarł. 

Petersburg, 20 grudnia. Emir 
Szyr Ali ofiarował perskiemu 
rządowi aljans zaczepno - odporny. 
Rząd perski odrzucił te propozycję. 
Chan bocharski ustanawia w Kabulu 
poselstwo, które obejmie zarazem re- 


6525, Galic. oblig. indemn. 84—, Losy 
z r. 1864 13825. Akcye kolei siedmiogrodz- 
kiej 106—, Akcye banku obrotowego 100:—, 
Losy tureckie 21—, Akceye kolei węg.-galie. 
——, Akcye kolei państwowej 252*—, Ak- 
cye banku związkowego 103-25, Rubel papie- 
rowy l'1ż—, Wiedeńskie losy 89-50, Wẹ- 
gierskie losy 17:25, Mark. niemiecki 57:75, 
Węgierska renta 83:90. Isposobienie silne. 

Wiedeń, dnia 19 grudnia, godz. 5 
minut 55. Akeye kredytowe 220775, Anglo- 
austr. ——-, Akcye banku Union ——, Ko- 
lej Kar. Ludw. 231-50, Południowa 67 25, 
Renta pap. 61*/,, Galic. bank hip. 9075, 
Gal. oblig. indemn. ——, Gal. listy zastaw. 
banku włoścć. 91.75, Losy z r. 1860 ——, 
Napoleonsdor 9-35, Rubel papierowy ——, 
Usposobienie silne 

Wiedeń, dnia 20go grudnia, godzina 
10 minut 44. Akcye kredytowe 220.40, An- 
glo-Austr. 95:30. Unionsbank —*—, Kolej 
Karola Ludwika 23150, południowa —'—, 
Rubel papierowy 1-12 Gal. listy zastawne 
———, Gal. listy indemnizacyjne —'—, Mark. 
niem. —— Gal. bank rustykalny ——-, Lo- 
sy z r. 1860 —*—, Napoleonsdor 9*355,, 
Usposobienie bez transakcyj, 


Odpowiedzialny redaktor Władysław Łoziński. 
NADESLANE. 


Otrzymałem sanie „Kozyrki* z fabryki 
Wielmożnego Pana Dzierzanowskiego, poczta 
Lipica górna. Dokładne i eleganckie wykoń- 
czenie, szczelne okucie, lekkość i przytem 
cena umiarkowana są niezaprzeczonemi zale- 
tami tych sani. 


Siemiakowce, Ludwik Winnicki. 


ic A M Z AEC, 


prezentacyę rossyjskich interesów. 
A 
płacą żądają 


Lwow. Czern. kolei po 200 zł. wa. wer, 122.50 123.— | 


Tow. kol. żel, państ. po 200 zł. m.k,  253.— 258.5 0 
Połud. kol. pada. K 200 złom a. 6.75 67.25 | 
1. Kol. węg. gal. a 200 zł. wsrebrze 80-56 81.50; 


k 5. Listy zastawne losowane. 
Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 


; Galicyi i Bukowiny w 151. 6 pr. 0— 91 T 
Fowsz. austr. zakł. kr. ziem. 5 pr. w sr. 110.25 110. 75 
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los. w 181.6pr. 9125 92.50 

n " ~ w 20 1. 4 pr. GL ui 

5 n x w 36 I. 5ta pr. ŻA SEA 
Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pal 19.50 == 
n ” n po 5 proct. 8535 85.65 

n n o 5 proct. w * GRE 

37 latach zwrotne > Ea 85.35 85.65 
Gal. banku hipot. po 6 proct: 9.50 92.50 
Gal. zakł. kred. wlość. po 6 proet. . 90.— —. - 
Tow kr. miejs lw. w 15 1. wyl. po 6 pr. m WE = 
n „ W30 1l. wyl po 6 pr- sA CEN 
Banku narodowego po 5 proct. aa 
Węg. Tow. ziem. po 5'/, proct = H N 


po 5 proet. 


n U 


6. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł. ) 


Kol. Albrechta a 300 zł, 5 proe. w. a. 67.25 68.— 
Tow. kol. żel. Preszów-' Tarnów (w cz.) 
a 300 zł. 5 proe w srebrze . 


Kol. pół. po 100 zł. m. k. p. 101 60 
5. 


W na po LODZIARZZ > 95.50 RZE, 

Kol. sal. ; . po 300 zł. 5 pr. 99.75 100.25 

„= Sal. Kar OE ti] 99.25 99.75 

» n 3 IU 2 28 96.50 | 
Kol. Lwow.-Czer--Jas. II. emis. a 390 

zł. 5 proe. w srebrze z r. 1865 76.— 76.50 

z r. 1867 78.50 79.— 

z r. 1868 TLT5 12.25 

z r. 18:2 66.75 67.25 

64— 4.50 


Weg. gal. kol.a 200 zł. Š proe. w sr. 
7. LOSY. 


[nst, kr. dla han. iprz. po 100 zł. w.a. 162.25 162.75 


Clarego po 40 zł. m.k. s . , . 23— 30.— 
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł,w.a. 94.75 95.25 
EE. = 2 zy 


Berman" 
k | łacą żądaj 
Keglevicha po 10 zł. m. k.. 15.50 1502 
Losy miasta Krakowa . . . 14.15 15.25 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 29.— 29.50 
Faliiego po 40 zł mk. . . . . 2850 295a 
Fundaeya szpitala Arcyks. Rudolfa . 15.50 15.75 
Salma po 40 zł. m. k. . 42.25 42.75 
St. Gonois po 40 zł. m. k.. . . . 36.50 37.— 
Pożyczka m. Stanisławowa po29 zł. wa. 22.5 WEŻONE 
Poż. Tryestu po 100 zł m. k. 117.75 118.25 
~- mo oa SU ZE m. k. 62.— 64 — 
Waldsteina po 20 zł. m. k. 23. —- 23.50 
Windischgratza po 20 zł. m. k. 2790 28.20 
Weksle (na 3 miesiące): 
Augsburg za 100 zł. w. p. n. == —— 
Berlin za 100 mark w. p. n. — p. 
Frankfurt za 100 mark p. . a= == 
amburg za 100 mark w. p. n. —.— = 
Londyn za 10 ft. szt. . 116.80 117.10 
Paryż za 100 fr. 46.35 46.40 
Kurs złota. 
Dukat cesarski men. 5.57, — 5.58.— 
„ pełnej wagi 5.56. — B.57.— 
Korona. . . c= = 
20-fra"kówka ; 9.34, — 9.34.50 
Rossyjski imperyał 9.61— 9.62. — 


Talar związkowy =.= —m= 

Srebro . 100.05.— 100.15. — 

Z Iwowskiej Izby handiowej i przemysłowej. 
Telegratowany kurs wiedeński 


z dnia 19 grudnia 1878. oTa 


Jednolity dług państwa w banknotach 61]85 - 
p 5 w srebr; 
Renta w złocie : i s 7 A 
Losy pożyczki z roku 860 . 112,5 
Akcye banku austro-węgierskiego . 780|-— 
a > kredytowego 220/5 
Londyn 116/95 
Srebro 100/05 
| Napoleondor 9/34 
Dukat cesarski men. 5/58 
100 marek niewicekich 57175 


Spostrzeżenia meteorologiczne. 
z dnia 20 grudnia 1878 o godz 7 rano. 
Barometr 725.14mm. Psychrometr suchy — 2.490 
Psychrometr wilgotny — 2 6°C. Prężność pary 3.6mm 
Wilgoć 927/,. Zachmurzenie 10. Wiatr SE2. Ozon :0. 
Opad. w mm. z ostatnich 24 godzin — 
Temperatura powietrza — 1.9°R. 


Barometr opada. 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 20 grudnia 1878. 


Hotel Europejski. 

Pp. K. hr. Łączyński z Kutkorza. L. Ha- 
ger z Wiednia. 

Hotel George'a 

Pp. O. hr. Stecka z Wołynia. S. Dunin 
Kęplicz z Wołosowa. W. Radziszowski z Ros- 
syi. W. Siemigniowski z Torskiego. 

Hotel Angielski. 

Pp. Cz. Lekczyński z Remanowa. Z. Sło- 
necki z Jurowca. W. Starczyński z Jarhorowa. 
J. Walle z Kałusza. 
E EO ODA 


Gie 
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Hotel Lazarusa. 

Pp. S. Horodecki z Bochni. S. Paruness z 
Tarnopola. J. Tieger z Podwołoczysk. J. Krů- 
ger z Krakowa. B. Długacz z Krechfeld 

Hotel Warszawski. 


Pp. A. Klar z Wiednia. F. Singer z Bóh- 


rki. 
Hotel Krakowski. 


ski z Korczówki. F. Madejski z Alfredówki. J. 
Mosiewicz z Wulki mazowieckiej. 
©dejchaii ze LWOWA. 

Pp. B. hr. Komarnicki do Sassowa. A. Ra: 
| panort do Krakowa. M. Sobolewski do Kuliko- 
wa. R Wybranowski do Ujszkowie. S. Wyso 
czański do Laszek. 


Mociągi kolejowe. 
Przychodzą do Lwowa. 
Z Krakowa: o godzinie 5 minut 22 rano 
{pociag pospieszny) ; 37 


E apn ea È pa 


(1587 1—3) Udykt 

L. 54952. ©. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie wiadomo czyni, iż wskutek podania Lan- 
ry z Bejserów Schaefer, Fanny z Bejzerów 
Melzer i Jana Żóltkiewskiego z dnia 28 Ma- 
ja 1878 do l. 27577 przeciw Frejdzie Bejser 
a raczej mieobjętej masie tejże jakoteż spad- 
kobiercom Śchaji Freusdlich i Dawida Zuer 
o zaspokojenie sumy 8000 zł. m. k. z ceny 
kupna realności pod l. 1817/, uchwałą tutej- 
szego sądu z dnia 27 lipca 1878 do l. 27577 
zezwolono na podstawie uchwał kolukacyj- 
nych przez tutejszy sąd z dnia 21 i 22 gru- 
dnia 1858 do l. 5602 przez ce. k. sąd kra- 
jowy wyższy dnia 11 lipca 1660 do l. 5854 
i przez e. k. najwyższy trybunał dnia 20go 
lutego 1861 do l. 402 wydauych jakoteż wy- 
roku z dnia 14 kwietuia 1877 do l. 15801 
na zaspokojenie sumy 8000 zł. m. k. czyli 
8400 zł. w. a, ut. Dom. 51 p. 3867 n. 56 
on., Dom. 57 p. 207 n. 82 on. i Dom. 99 
p. 388 n. 97 on. w stanie biernym realno- 
ści sprzedanej intabulowanej i na cenę ku- 
pna przeniesionej z prowizją po 4 proct. za 
lat trzy zaległą z połowy ceny kupua real- 
ności pod l. 1817, przypadającej na połowę 
tej realności niegdyś do Freydy Bejser na- 
leżącą w następującym stosusku : 

a) w częściowej kwocie 2000 zł. m. k. 
czyli 2100 zł. w. a. wraz z prowizyą po 4 
proct. za lat trzy dla Laury z Bejserów 
Schaefer. 

b) w częściowej kwocie 1600 zł. i 650 
zł. m. k. czyli razem 2362 zł. 50 et. w. a. 
wraz z prowizyą po 4 proct. za lat trzy dla 
Jana Żółkiewskiego i 

c) w resztującej sumie 3750 zł. m. k. 
czyli 8987 zł. 50 ct. wraz z prowizyą po 4 
proct. za lat trzy dla Fanny z Bejserów Mel- 
zer z tem, iż po prawomocnośi niniejszej 
uchwały poleconem będzie e. k. urzędowi 
podatkowemn i główn. jako depozytowi są- 
dowemu, ażeby ośm książeczek galic. kasy 
naszezęd::ości Nr. 28724, 28727, 28728, 28729, 
25730, 28781, 38732 po 1000 zł. w. a. i 
Nr. 28788 na 908 zł. 82 ct. w. a. pod art. 
281/868 jako też gotówkę w kwocie 4785 
zł. 34 ct. w. a. na rzecz wierzycieli realno- 
ści pod l. 1813, złożone w rubrykę wydat- 
ków wciągnął, książeczki gal. kasy oszczę- 
dności spieniężył, uzyskaną w ten sposób go- 
tówkę jakoteż gotówkę wyż wyrażocą 4785 
zł. 34 ct. na dwie poławy rozdzielił, jeduą 
psłowę ogółowej gotówki na rzecz wierzy- 
cieli jednej połowy realności pod l. 1817/, 
napowrót w galic. kasie oszczędności uloku- 
wał i otrzymane książeczki kasy oszezę- 
duości napowrót na rzecz wierzycieli tych w 
zachowanie wziął, zaś z drugiej połowy o- 
trzymaaej z książeczek gal. kasy oszezędne- 
ści i z połowy gotówki 4785 zł. 84 ct. w. 
a. w depozycie leżącej. 

a) Laurze z Bejserów Schaefer do rąk 
własnych lub pełnomocnictwem legalizowa- 
nem wykazanego pełnomocnika kwotę 2100 
(dwa tysięcy sto) zł. w. a. wraz z 4 prost. 
za lat trzy obliczyć się mającemi odsetkami. 

b) Janowi Żółkiewskiemu do rąk wła- 
anych kwotę 2362 (dwa tysięcy trzysta 
sześćdziesiąt i dwa) złot. 50 et. w. a. wraz 
z 4 proct. za lat trzy obliczyć się mającemi 
odsetkami 

c) Fanie z Bejserów  Melzerowej do 
rak pełnomocnika wykazanego adw. dra Łnu- 
bińskiego kwotę 8987 (trzy tysięay dziewięć- 
set trzydzieści i siedm) zł. 50 ct. w. a. wraz 
z 4 proct. za lat trzy obliczyć się mającemi 
odsetkami za kwitem należycie wystawionym 
a to w celu zupełnego zaspokojenia sumy 
8000 zł. m. k. z trzyletnim procentem po 4 
proct. uchwałami kolokacyjnemi przez tutej- 
szy sąd z dnia 21 i 22 grudnia 1858 do I. 
5602 przez c. k. sąd krajowy wyższy dnia 
11 lipca 1860 do l. 5854 i przez e. k. naj- 
wyższy trybunał dnia 20 lutego 1861 do |. 
402 wydanemi na cenie kupna realności pod 
1. 1817/, pierwotnie na rzecz Fanny Bej:er 
z zastrzeżeniem kwoty 2000 zł. m. k. dla 
Laury z Bejserów Schaeffer zamieszczonej 
wypłacił, pozostałą jeszcze gotówkę w gal. 


"SĘ 


kasie oszczędności ulokował i otrzymsną ksią- 


Żeczkę Ba rzecz wierzycieli drugiej połowy 
reelnośzi pod l. 1817/, zachował. 

Powyższą uchwałę dla mas ntecbjetych 
Estery Ettinger a *zględnie Markusa Wolfa 
Kttingera jako spadkobiercy Kstery Ettinger, 
Borucha (Garten, Chanv Gutdst:ub, M chh- 
M-nec, Dawida Schap ry, Mariem Schiitz, 
Jokóba Weinrsbz, Mariem Ziel Zver i dla 
wierzycieli z miej-ca pobytu Biewiasdomych, 
Jasób: Abrahama Schmiel, Wolfa M dla 
Freundlich, Jakuba L-ib Ziltera, M 4ki Zal!er, 
Tauby Bttiuger, Abrahama Flieg, Chany Steru- 
klar, Leona Lax, Natana S:hapiny, Blamy 
S-hapiry, Karoliny Gld:chmi-d, Sary Braun, 
Chaji Jótte Landes, Pessel Halpern i Mea- 
dla Aschkenazy doręcza się do rąk równo- 
cześsie w osobie adw. dra Szwedzickiego z 
zastępstwem adw. dra Popławskiego ustano- 
wionego kuratora. 

Wzywamy niniejszym edyktem wyż 
wymienionych wierzycieli, aby w należytym 
czasie u ustanowionego kuratora, lub też w 
sądzie osobiście albo przez innego zastępcę 
się zgłosili i celem przestrzegania swoich 
praw stosownych środków użyli, ile Że zza- 
niechania wynikoyć mogąc: niekorzystne 
skutki sobie przypiszć będą mu ieli. 

Lwów dnia 23 listopada 1878. 

(7639 1—3) Komku rs. 

L. 1917. Niniejssem ogłasza się ko:- 
kurs ua posady nauczyrielsk'e w 1). Nowo- 
sielicy 2). Kulażu 3). Koraiowie z płacą po 
300 złr. i wolnem pomisszkaniem. Prawo 
prezentowania  przysluża miejsc. Radzie 
szkolnej. 

Podania w należyte dokumenta zaopa- 
trzone mają być wniesione w sposób wska- 
zany art. 3 ust' szk. kr. z ?⁄ 1878 w ter- 
minie dy 15 lutego 1879 da ck. ukr. Rady 
szk. w Daiatynie. 

Z ck. okręgowej Rady szkolnej 

w Sniatynie 12 grudnia 1878 
(7291 1—3) K dy kć. L. 30399. 

O. k. sąd krajowy w Krakowie jako in- 
staneya konkursowa podaje do wiadomości , 
że stałym zarządcą masy konkursowej Szsji 
Goldsanda kupsa w Krakowie p. aiw. dr. 
Ferdynand Wilkosz a tegoż stałym zastępca 


p. adw. dr. Hajdukiewicz ustanowionym 
został. 

Kraków dnia 22 listopada 1876. 
(1623 1—3) Edykt. 


L. 2279. . k. sąd powiatowy w łące 
zawzywa wszystkien którzyby o Życiu lab o 
okolicznościach śmierci rzekomo w roku 1878 
lub 1576 podczas powodzi w Borysławiu u- 
topionego Teodora Baranieckiego „Dziurdź* 
zwanego Z Horodyszcza pochodzącego jaką 
wiadomość mieli. aby w przęciągu trzech 
miesięcy tutejszemu sądowi lub kuratorowi 
Pawłowi Monmasterskiemu w Horodyszezu o 
tem co wiedzą donieśli. 

Łąka dnia 27 lipca 1878. 

(1621 1—3) ©bwieszczenie. 

L. 5727. O. k. sąd powiatowy miejski 
delegacyjay w Samborze uwiadamia niniej- 
szym niewiadomego z miejsta pobytu Leibę 
Ehreuwalda, iż przeciw niemu wnió.ł Eisig 
Leiuer pozew o 100 złr. w. a. z pn. na kto- 
ry termin do rozprawy na dzień 23 grudaia 
1878 o godzinie 9z rana ozaaczono. dla nie- 
go kuratora p. adw. Fra Khoni oznaczono 
któramu pozwany potrzebną 1uformacyę Wtze- 
śuie ndzielić lub ina go pełasinocnika usta- 
nowić winien, gdyż w razie przeciwnym sku- 
tki zaniedbauia tego sam sobie przypisać bę- 
dzie musiał, 

Sambor dnia 22 października 1878. 
(1624) Ogloszenie. 

L. 7825. Komisya hipoteczna e. k. są- 
du powiatowego w Olesku nwiadumia, że do- 
chodzenia miejscowe celem zalsżenia ksiąg 
hipotecznych dla gmiay kata tralnej J iśko- 
wice rozpoczną się dma 28 gruduia 1878. 

Kto ma interes prawny w zbadasiu 
stosusków posiadania może się zgłosić i 
wszystko przytoczyć eo dia wyjaśnienia lub 
obrony praw swoich uzna za stosowne. 


W Olesku dnia 17 grudnia 1878. 


Pp. A. br. Potocki z Rossyi. A. Korezyń- 


o godzinie 9 m. 


wieczór (pociąg osobowy); o godz. 11 min. 
8 przed południem pociąg mięszany). 

z Podwołeczysik: (na dworzec w Podzam 
czuj: o godzinie 5 minut 2 rano {pociag 
osobowy); o godzi de 5 min, 9 po połud- 
niu (pociąg mięszany) ; 

me Stanislawowa : (na Stryj) do Lwowa 

| (nr. 2) o godz 8 min. 15 wieczór. 

Z Podwoleczysk: (na dworzec lwowski 
główny): o godz. 10 min. 43 wieczór (po 
ciąg pospieszny); o godz. 8 min. 33 rano 

| (pociąg osobowy}: o godz. 5 min. 389 pn- 
południu (pociąg mięszany) 

lz Czermiowiecs o godzisie -9 minut 55 

wieczór (pociąg pospieszny), o godzinie 8 

misut 45 rano (pociąg mięszany); o go- 

dzinis 2 miunt 50 po południu (pociąg 
mięszany). 


Gdchoedceą ze Lwowa. 


Do firakowa: o godzinie llstej min. 3 
przed pólnoca (pociąg pospieszny); o godz, 


UO 


| (7626) U „ioszemie. 

L. 7462. 0. k. sąd powiatowy zawia- 
damia iż złożone u niego zostały do po- 
wsz: hnego przejsze: ia arkusze posiadania i 
iaae +» kta służyć mająco čo założeni. księgi 
gruntowej dla gmeny katastrelnej M:kuhex. 

Zarzuty przeciwko pra sdziv osei arku- 
sZÓW posiadania wsoszote być mogą w są- 
dzie powiatowym lib przed komisarzem hi- 
pote ze zza d ia 2L grudaia 1878 w którym 
dalsze d'ehodz d+ prowadzić b dzie. 

Przeworsk 15 grudnia 1878. 
Wzśioszemie. 

L. 9989. C. s. sąd powiatowy zawia- 
wiadawmia, 1ż drch>dzeni: mujseowe celem 
założeuta księgi gruntowej dla gminy Ostrów 
| duia 28 grudniu. 1878 rozporzyna. 

Blższe szczegóły zawierają ogłoszeni+ 
w urzędach gminuych. 

Przeworsk 15 grudzia 1878. 

(7637) Sprostowanie, 

L, 15094. W  tus,dowzym edykcie z 
da'a 16 paździeanika 1875, ]. 13489 Nr. 275 
Gazety Lwowskiej wydrusowanym, za-zła 
pomyłka co do nazwis.a protokol: rauej tir- 
my, kióra opiewa: Abraham Oramsz, a nie 


Orama. 
Z ck. sadu obwadoneco. 

Przemyśl 20 listopada 1878 
(7631 1—3) dy kt. 

L. 55652. ©. k. sąd krajowy we Lwe- 
wie uwisdamia niniejszym edyk:em. że Ru- 
do'f Grossm:n imieniem włas em i jako o- 
pieżun pieleiniej Karoliny Grossman, Jerzy 
Grosman, Elżbieta Lasguer i Joanna Lang- 
ner przeciw Hindzie Schónblkm i jej z imie- 
nia życia i pobytu niewiadompm spadkobier- 
eom pod duiem 28 listopada 1878 do]. 
58352 pozew wvieśli o wykreślenie samy 
YGL zł. w. ~- pocłiodzącej z większej sumy 
1400 zł. w. w. jak Dom. 54 p. 37 p. 35 
on. że stażu bie -go realności pud l. 4587, 
we Lwowie poł żonej |» skutek tego usta- 
nawia e. k. sąd krajowy do zastępowania 
pozwanych tutejszego adwokata Dra Siro- 
mengera kuratorem, zaś jego substytutem 
adw. Dra Tilla z którym sprawa niniejsza 
wedle ustawy sądowej dla Gaiicyi przepisa- 
nej przeprowadzona będzie. 

Niniejszym więc edyktem wzywa się 
zapozwanych aby w należytym czasi» osobi- 
ścię stanęli, lub potrzebne srodki obrony u- 
stenowion'mau kuratorowi udzielili sobie in- 
ini: go zastęycę wybrali i sąd o tem zawia- 
dom:li si.wem stosownych do obrony sr d- 
ków użyli. gdyż wynikające z zaniedbania 
8.utkl s-mi subie przypi uć będą mu eli. 

Lwów 7 grudnia 1675. 

(16338 1—3) Edyk t. 

L. 58058. C. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie niniejszym edyktem wia*omn czyni, że 
Józef Bagel przeciw Bliime Hammer o wy- 
kreślenie sumy 100 złr. m. k. za stanu bie- 
rnego częśri realność: l, 51/52 5, we Lwo- 
wie pod daiem 13 listopada 1878 1. 58055 
pozew wniósł i o pomoce gsądosą prosił w 
skutek ezego do sumarycznej rozprawy ter- 
miu sądowy na dzień 20 styczalia 1879 wy- 
znaczony został, 

Ponieważ miejsce pobytu pozwanej 
Bliime Hamm r nie jest wiadom m, a zatem 
c. k. sąd krajowy do zastępowania 1 na Jej 
koszt i szkodę tutejszego adwok»ta Dra Ra- 
ab-go kuratorem mianował z którym niniej- 
sza spraw w dls ustawy sądowej dla Gali- 
cyi przepisanej prze-rowadzoeną będz'e. 

Niniejszym w:ęe edytem wzywa ię za 
pozwaną sby w należytym ezasie osobiście 
stauęła lub potrzebne tytuły prawaee ustano- 
wionemu zastępcy udzieliła lub inuegn za- 
stępcę wybrała i sądowi ozuajmiła słowem 
stosownych środków da obrony użyła, gdyż 
wyilikająca z zaniedbasia skutki sama sobie 


przypisać będe musiała. 
Lwów dnia 23 li.topał 1878. 
(6181 —3) Ś. sk y lz de 


L. 38471. C. k. sąd krajowy jako han- 
dowy w Krakowie na zasadzie $. 68. ordy- 
nacyi konkursowej zezwolił na otwarcie kon- 
kursu na majątek Mojżesza Nehemie Siegmą- 


4 min. 83 rano (pociąg osobowy); o go- 
dzinie 4 minnt 39 po południu (pociąg 
mieszany). 

Bo Podwołoczysk : (z Podzamcza): v 
godz. 11 minut 10 wieczór (pociąg osobo- 
wy); o godzinie 12 minut 27 w połuduie 
(pociąg mięszany) . 

Do Stanisławowa : (na Stryj): (poc. r. 
1) o godzinie 6 minut 40 rano. 


Do Podwołoczysk : (z głównego ad 
ca): o godzinie 5 mia. 37 rano (pospiesz- 
ny); o godzinie 10 min. 44 wieczór (por 
ciąg osobowy); o godz. 12 minut 5 w pò- 
żudnie (pociąg mięszany). 

Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 45 ra- 
no (pociąg pospieszny) ; o godzinie 1l min 
25 wieczór (pociąg mięszany); o godzinie 
12 min. 30 z południa (pociąg mięszany). 

Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do 

południka peszteńskiego, godz. 12 w Peszcia 

i odpowiada godz. 12 m 20 we Lwowie. 


na kupea iowarów strojnych w Krakowie a 
mianowicie na majątek ruchomy gdziekcl- 
wiekby się takowy zazjdował, a na majątek 
nieruchomy o tyle, o ils takowy położonym 
'est w tych krajach, w których ordynacza 
koukursowa z dnia 25 grudnia 1868 obo- 
wiąznje. Kom'sarzem konkursowym usta s- 
wia się p. radzę sądu krajo „ego Garba zyń- 
skiego, a tymczasowym zarządcą masy p. 
adwokata Goldmana. l 

Wierzycieli wzywa się niniej-zem, aby 
na terminie duia 14 :tyeznia 1879 przed ko- 
misarzem konkursowym wWyzuaczonym Za 
przedłożeniem dokumentów, któreby ich pre- 
te -sye wykazywał:, oświadczyli się eo do 
sotwierdzeaia tymszasowego zar adey masy 
lub co do ustanowienia inuego tudzież, aby 
wybrali wydział wierzycieli. 

C. k. sąd krajowy wzywa tyeh wie- 
rzycieli, którzy swych pretensyi przeciwko 
masie konkursowej ch a dochodz é, aby t 
kowe, naw t w tym przyp.dku gdyby ię 
proces w toku znajdował do dnia 18 marea 
1879 w ck. sądzie krajowym w Krakowie 
podług przepisu ordy: acyi koukursowej, u- 
nikając szkodliwych -„uików prawa zełssili 
a Ba terminie na dziań 27 maja 1879, o 
godz. 10 zrana w biurze kom sarz: konkur- 
sowego oznaczonym węwierzytelaili i swoje 
wnioski co do ożnaszenia pierwszeństwa 
swycii »retesyji poczynili. 

W.erzycieloin, którzy pretensya swoj. 
zgłoszą, a na owym termiaie będą obeeui, 
przysłuża prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzycieli, Łtórzy dotąd obowiązki te spra 
wiali, powołać ostatecznie osoby, w których 
zaufanie pokładają. 

Wierzycela, któczy w Krakowie lub w 


jego pobliżu nis zamieszunią, winni są prz, 


zgł sziniu wymieuić pełuomucni*a w Kra- 
kowie zamieszkał-go w celu doręcz nia uch- 
wzł sądowych, w przeciwnym bowiem ra- 
zie ma wniosek komisarza konkursowego 
wierzycielom rzeczonym na ich niebezp:e- 
czeństwo i koszt kurator ustawionymby 
został. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
koukursowego umieszczone bedą w urzędo- 
wej „Gazesie Lwowskiej.“ 

Termin do likwidacyi oznaczony, jest 
zarazem termiacm co do układów z wie- 


rzycielami. 
Kraków dnia 14 grudvia 1878. 
(1622) Edyk t. L. 15040. 


C k. sędzia powiatowy Juliusz Jopek 
jako komi ərz koskar' owy zas jadamia wie- 
rzycieli npadłsści Kl-i Lufig z Chrzanowa, 
że likwidacya trzech spóźniony*h wierzytel- 
ności odbędzie się w sądzie tutejszym dnia 
23 grudnia 1578 o godziaie 10 rano, 


Chrzanów dia 30 listopada 1878, 


(7163 173) Kqdykt. 

L. 15620. O. k. Sąd obwodowy w Sam- 
borze zawiadąwia z pobytu i życia niewia- 
d«mych Pawł» Kulezyckiego, spadkobierców 
testementarnych Michała  Szemelowskiego 
misnowieje Meryannę z Bleydów Szemelow - 
ską, Jędrzeja Szemelowskiego, Ewę Moczar- 
ską, Annę Szemelowską, Joannę Szemel w- 
ską, M»rraovę Szemelowka, Julianaę Szeme- 
lowską, Franeis.kę Wilezkówuą i legatariu- 
sza Gr. gorza Szemelowski-go. że pod dniem 
17 października 1878 I. 25361 przeciw nim 
wnieśli Juliżn Szemelowski, Antonica z Sze- 
me=lowskich Krieg-eisen i Emilia z Jasińskich 
Szem-lowska skargę o wykreślenie ze stanu 
biernego realności pod |. k. 23 daw. 22 gow. 
Samborze w rysku położowej pozycyi 25, 26 
i 33 on, którą zarazem dekretowano do pi- 
semnago postępowania celem wniesieniaobrony 
w 45 dniach i oraz ustanowiono dla nich ku- 
ratorem sdw. Dra. Pawlińskiego z zastęnst- 
wem adw. Dra. Budzynowskiego, którymi 
poz «ani należyte środki do obrony n- 
dzielić lub invego zastępcę z  powiado- 
mienieim sądu ustanowić mają gdyż inae ej 


z tego wynikuąć mogące złe skutki sami so- 
bie przypisać będą musieli. 
Sambor 12 listopada 1878. 


|. BE 


(7513 3—3) Edykt. 

L. 28572. (. k. wyższy sąd krajowy 
Lwowski podaje w myśl ustawy z dnia 25 
lipca 1871 l. 96 dz. p. p. do powszechnej 
wiadomości, że wskutek pr.śby Salomona 
Ahgotta o utworzenie ciała hipotecznego dla 
parc li pod l. kat. 786 na której realność 
poc... sp. 5 przy uliey lwowskiej w Sokalu 
1 -najduje, w Sokalskim e. k. powiecie są- 

m, i w tamtejszej gmi:ie podatkowej 
bu onej składzjącej, się z parceli katastr. 
78€ (pare. budow. l. sp, 5) e. k. sądowi po- 
wiatowemu w Sokalu poleconem zostało, 
ażeby tenże wygotował projekt otworzyć się 
mającego ciała tabularnego, który to projekt 
w tymże c. k. sądzie powiatowym w Sokalu 
przejrzanym być może, a od dnia 7 grudnia 
1879 za księgę gruntową uważanym będzie. 
równie oznajmia się, że od dria 7 grudnia 
począwszy, nowe prawa własności zastawu i 
inne prawa hipoteczne na wyż opisanej nie- 
ruchomości jako now ciało tabulerae do 
księgi gruntowej wciągnąć się mającej, tylko 
przez wpis do księgi hipotecznej nabyte, o- 
graniczone na inaych przeniesione uchylone 
być mogą. 

Rownocześnie wzywa e. k. wyższy sąd 
krajowy wszystkich którzyby 

a) na zasadzie praw przed dniem otwar- 
cia t'go nowego ciała tabularnego nabytych 
domagali się zmiany wpisanych tamże sto 
sunków własności i posiadania, bez różnicy, 
czy zmiaa tu przez dopisanie, odpisanie lub 
przepisanie, przez sprostowanie oznaczenia 
nieruchomości, lub połączenie ciał hipote 
eżnych, czyłi też w inny sposób nastąpić ma. 

b) już przed dniem otwarcia nowego 
ciała tabularnego na nieruchomości tej, lub 
na jej częściach nabyli prawa zastawu, słu- 
żebności lub inne prawa do wpisu hipote- 
cznego przydatne, o ile prawa te jako nale- 
żące do dawniejszego stanu biernego wpisa- 
ne być mają, a przy założeniu nowego ciała 
tabulsrngo wciągnięte nie zostały, ażeby w 
c. k. sądzie powiatowym w Sokalu swoje 
oznajmienie do dnia 6 grudnia 1879 tem 
pewniej wnieśli, ileże w przeciwnym razie 
utracą prawo popierania oznajmić się mają- 
cych roszczeń przeciw osobom trzecim, któ- 
re na mocy niezaprzecznych wpisów w no- 
wej księdze gruntowej zawartych prawa hi- 
poteczne w dobrej wierze navędą. i 

Nakoniec czyni się uwagę, że obowią- 
zku zgłoszenia ta okolhczuość nie zmienia, 
że prawo zgłosić się mające z księgi tabu- 
larnej, już do użytku służyć nie mająrej lub 
ze zzłatwienia sądowego widocznem jest lub 
że jakie pedanie stron odnoszące się do te- 
go prawa do sądu wniesionem zostało tu- 
dzież, że restytucya lub przedłużenie powyż- 
szego terminu dla pojedynczych stron miej- 
sca nie ma. 

Lwów dnia 22 października 1878. 
(0661 —3) Eddy kt 

L. 56851. ©. k. sąd krajowy Lwowski 
niniejszem edyktem wiadomo rzyni, iż celem 
zaspokojewia pietensyi Dory Byk w kwocie 
4500 zł. w. a. z pn. egzekucyjna publiezna 
sprzedaż realności pod |. 287 ?, i gruntu 
pod l. 2747, isk dom 84 pag. 177 n. 18 
haer. i dom. 114 p»g. 5 o. 21 har. dłużoi- 
ka Wojciecha Jurkiewicza własnych dnia 28 
stycznia 1879 o g dzinie 1ltej przed połu- 
dniem ped następującemi ułatwiającemi wa- 
runkami w tutejszym sądzie w sali rozpraw 
ustnych się odbędzie. Do przeprowadzenia w 
mowie będącej licytacyi wyznaczonym jest 
li tylko jeden termin, na którym sprzedać 
się mające realności dłużnika też niżej ceny 
szacunkowej ilość 63245 zł. 69 et. w. a. 
wynoszącej, mogą być sprzedase. 

Każdy chęć kupi-nia maey obowiąza- 
nym będzie złożyć wadyum tylko dwudzie 
stą część czyli pięć procent ceny szacunko- 
wej t.j. kwotę 3162 zł. 281/, ct, w. a. w go- 
towiźżnie lub w książeczkach galicyjskiej ka- 
By oszczędności, lub państwowych zapisach 
dłużnych, galicyjskich obligacyach md-mni- 
zacyjnych, w listach zastawnych gal:cyjskie- 
go Towarzystwa kredytowego ziemskiego, 
lub w listach hipotecznych galicyjskiego ake. 
Banku hipotecznego, jednak według kursu 
takowych w urzędowej „Gazecie Lwowskiej“ 
z dnia licytacyę poprzedzającego, do rąk ko- 
misyi licytacyjnej, które to wadyum najwięk- 
szą cenę ofiarującemu w cenę kupna wliczo- 
ne, innym zaś licytantom zaraz po licytucyi 
zwrócone zostanie. 

Resztę warunków sprzedać się mają- 
cych realności, ekstrakt tabularny i akt osza- 
cowania przejrzeć można w regisuraturze €. 
k. sądu krajowego we Lwowie, lub na ter- 
minie w obec komisyi sądowej. 

O rozpisaniu tej licytacyi zawiadamia- 
my wierzycieli hipotecznych do rąk wła- 
enzch, a tych, którzyby później prawo hipo- 
teki do tyczże realności nabyli, lub którym- 
by bądź ta uchwała niniejsza, lub którakal- 
wiek z późniejszych w tym przedmiocie wy- 
danych należycie lub wcale doręczoną być 
nie mogła do rąk kuratora dla nich uchwały 
z dnia 22 czerwca 1878 ]. 23874 w osobie 
zdw. dr. Sokala z zastępstwem adw. dr. Bo- 
deka ustanowionego i przez edykt niniejszy. 

Lwow 80 listopada 1878, 

(7472 3—3) Edyki. 
L. 3498. ©. k. sąd powiatowy w Wi- 
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śniczu pooaje do publicznej wiadomości, że 
w drodze dalszej egzekucyi na zaspokojenie 
wierzytelności Jerzego Vorzimera w kwocie 
5 zł wal. austr. z przyn. odbędzie się w 
tutejszym sądzie egzekucyjna publiczaa sprze- 
daż gospodarstwa grustowego pod l. 43/68 
w Choronowle położonego, dłużnika Jana 
Zygmunta własnego, ciała tabularaego nie 
mającego, a na 458 zł. oszacowanego w 
trzech terminach a mianowicie dnia & sty- 
eznia 1879, dnia 12 lutego 1879 1 dnia 12 
marca 1879, każdym razem o godzinie 10tej 
rano. 

Cenę wywołania stanowić będzie cena 
szacunkowa w kwocie 458 zł, wadyum 46 
zł. wal, austr. R 

Resztę warunków lieytacyjnych wolno 
w tutejszosądowej registraturze przejrzeć lub 
w odpisie podnieść. | 

Wiśniez 9 września 1878. 

(1392 3—3) Bdyk t. 

L. 7340. C. k. sąd powiatowy w Starejsuli 
z powodu wniesienia pozwu przez Feigę 
Wolf przeciw Michałowi i Anme Kaczmar 
jako nie znanym z miejsca pobytu pozwa- 
nym o zapłacenie kwoty 5 zł 50 ct. w. a. 
p. Wuśka Biesiadeckiego dla tychże pozwa- 
nych kuratorem celem doręczenia im wnie- 
sionego pod dajem 4 września 1878 |. 6029 
pozwu jako też celem dalszego zastępowania 
pozwanych w tej Sprawie. — 

O czem się Michała i Annę Kaczmar 
z tem uwiadamia aby swemu kuratorowi po 
trzebną iuformacyę udzielili lub w razie 
gdyby się z ustanowieniem kuratora niezgo- 
dzili stosowne swe wnioski sądowi postawili. 
0. k. sąd powiatowy 
Starasól 25 listopada 1878. 


(7485 3—3) Konkurs. L. 9376. 
Posada radey sądu krajowego przy są- 
dzie obwodowym w Przemyślu lub w razie 
przeniesienia przy innym sądzie kolegialnym 
w VII klasie rangi, z systemizowanemi na- 
leżytościami, jest do obsadzenia. 

Kompetenci wmiosą należycie udokumen- 
towane podania w drodze przepisanej najda- 
lej do końca grudnia 1878 do Prezydyum c. 
k sądu obwodowego w Przemyślu. 

"Lwów d. 10 gruduia 1878. 


(1483 3—3) Ogłoszenie konkursu 

L. 9294. Cel+m obsadzenia posady kou- 
cepisty przy c. k. Dyrekcyi policyi we Lwo- 
wie w randze X kl: z systemizowanymi pu- 
borami, a względnie posady konceptowego 
praktykanta przy tejrze Dyrekcji z adjutum 
rocznych 600 zir. eweutualnie 500 złr. roz- 
pisuje się niniejszem konkurs do łógo Stycz- 
nia 1879 r. 

„Ubiegający się o jedzę z tych posad, 
winni wnieść podania swoje zaopatrzone w 
dowody ukończonych studyów prawniczych 
i złożonego praktycznego egzaminu admini- 
stracyjnego; zaś co do praktykanta dwóch 
egzamitów państwowych, rownie jak w da- 
wody znajomości języków krajowych, w po- 
wyższym terminie koskursowym do Prezy- 
dyum e. E. dyrekcyi policyi we Lwowie, a 
to kompetecej zostający juź w służbie r:ą- 
dowej w należytej drodze urzędowej, inni 
zaś bezpośrednio. 

Z Prezydyum e. k. Namiestnietwa. 

Lwów, LI Grudnia 1878. 


(7532 8—3) Wowioszezenmio. 


„ L. 2688, Dnia 15 stycznia 1879, tudzież 
dnia 5 lutego 1879 i na duiu 26 lutego 1879 
każdym razem o godzinie 10 rano sprzed- 
ną zostanie w sądzie tutejeym w drodze 
przymusowej publicznej licytaeyi realność 
włoscisńska pod I. 1304 w Batiatyczach 
położona, ciałą tabularnego nie stauowiąca do 
dłużnika Wasyla Korowca należąca, cel m 
wydobycia przyznanej Oziaszowi Alster kwo- 
ty 152 zir, W. a. 

Cena szacunkowa 330 złr. w. a. 

Wadyum 33 złr. w. a. 

, Warunki licytacyjne może cbęć kupie- 
nia msjący przejrzeć w registraturze sądu 
tutejszego. 

C. k. Sąd powiatow 

Mosty wielkie dnia 8 ip, 1878. 
(7585 8—ä) E d y K t 

. L. 54015. 0. k. Sąd krajowy we Lwo- 
wie zawiadamia niniejszem, że celem zaspo- 
kojenia dłużnej sumy 600 złr w. a. zpn. 
na rzecz Gustawa Hoehl odhędzie się publi- 
czna licytacya reuluości pod l. 5883, we 
Lwowie położonej dłużniczki Herminy Wie- 
derwald wedle Dom. 85 pag. 441 m. 40 
haer. własnej a to w dwóch terminach, to 
jest dnia 21 stycznia 1879i 21 lutego 1879 
każdym razem o godzinie 10 przed południera 
na których to termina-h wspomnioua real- 
ność tylko wyżej lub za cenę szacunkową, 
21651 złr. 25 et. w. a. sprzedaną zostanie, 
że jako waduym kwota 2765 złr. 12 et. ma 
być złożona, 

Bhższe wurunki licytacyjne jakoteż wy- 
ciąg tabularny mogą być przejrzane w tu- 
sądowej registraturze. 

Dla nieznajomego z nawiska i miejsca po- 
bytu hipotecznego wierzyciela tej realności co 
do wierzyt. 91 z. mk. v. 280n. idla nieznane- 
go z miejsca pobytu Simche Begliiekter co do 
wierzytelności 100 złr. zpa. w 18% om. i 


dnia 20 grudnia 1878. 


100 złr. w. a. zpm. n. 138 on. —- tudzież 
dla nieznanej z miejsca pobytu Estery Bei- 
tzes co do wierzytelności 150 złr. w. a. zpa. 
a. 124 on. jakoteż dla tych wierzycieli, któ- 
rzyby po dniu 21 października 1878 jako 
dniu wydania wysiągu tabularnego do hipo- 
teki realuości pod 1. 583%, we Lwowie we- 
szli, lub któryraby uchwała licytacyjna lnb 
późniejsze w tej sprawie zapaść mające u- 
chwały z jakiegokolwiek bądź powodu dorę- 
czone być nie mogły nstanawia się kurato- 
ra w osobie adwokata Raresa z zsstępstwem 
adwokata Dra. Manscha i o tem się tychże 
wierzycieli niniejszym edyktem zawiadamia. 
Lwów daia 80 listopada 1878, 
(7292 3—3) Bdykt. 

L. 31269. O. k. sąd krajowy jako han- 
dlowy w Krakowie na zasadzie $. 68 ordynacyi 
konkursowej zezwolił na otwarcie konkursu 
na majątek H. D. Obstfelda byłego kupca to- 
warów korzennych w Krakowie a mianowi- 
cie na majątek ruchomy gdziekolwiekby się ta- 
kowy znajdował, a na majątek nieruchomy 
o tyle, o ile takowy położonym jest w tych 
krajach, w których ordynacja konkursowa z 
dnia 25 Grudnia 1868 obowiązuje. Komisa- 
rzem konkursowym ustanawia się p. adjunkta 
sądu kr. Aleksandra Kosterkiewicza a tym- 
czasowym zarzydeą masy p. dr. Michała 
Icheisera z substytucyą p. dra Leona Horo. 
witza. „AOR 

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie daia 12 grudnia 1878 przed ko- 
misarzem konkursowym wyznaczonym za 
przedł.żeniem dokuineutów, któreby ich pre- 
tensye wykazywały, oświadczyli się co do 
potwierdzenia tymczasowego zarządcy masy 
lub eo do ustanowienia innego, tudzież aby 
mjbrali wydział wierzycieli. 

O. k. sąd krajowy wzywa tych wierzy- 
cieli, którzy swych pretensyi przeciwko ma- 
sie konkursowej chcą dochodzić, aby takowe 
nawet w tym przypadku, gdyby się proces 
w toku znajdował do dnnia 15 lutego 1579 
w e. k. sądzie krajowym w Krakowie podłag 
przepisu ordynacyi konkursowej unikając 
szkodliwych skutków prawa zgłosili a na 
terminie na dzień 15 marca 1879 o godzinie 
10 z rana w biurze komisarza konkursowe- 
go oznaczonym wywierzytelnili i swoje wnio- 
ski eo do oznaczenia pierwszeństwa swych 
prcieasyj p czynili. 

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, B na owym terminie będą obec i. 
przęsłuża prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału wie. 
rzycieii, którzy dotąd obowiązki te sprawiali, 
powolzć ostateczuie osoby, w których zaufa- 
nie pskładają. 

Wierzyciele, którzy w Krakowie lub w 
jego pobliżu nie zamieszkują, winni są przy 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w Kra- 
kowie zamieszkałego w celu doręczenia uü- 
chwal sądowych w przeciwnym bowiem ra- 
zie na wniosek komisarza ko::kursowego, 
wierzycielom rzeczonym na ich niebezpie- 
czeństwo i koszt kurator ustanowionymby 
został. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa- 
nia konkursowego umieszezone będą w urzę- 
dowej „Gazecie Lwowskiej“ : 

Termin do likwidaeyi oznaczony jest 
zarazem terminem co do układów z wierzy- 
cielami. 

Kraków 30 listopada 1878. 

(7385 3—3) dykt 

L. 42748. O. k sąd krajowy we Lwo- 
wie rozpisuje uinieiszem na rzecz austryac- 
kiego Ceutralnego bauku kredytowego ziein- 
skiego we Wiedain celem zaspokojenia wie - 
rzytelności 661 zł. 59 et. 763 zł. 41 et. 1 
20805 sł. 5 et. w. a. 7 pn. egzekucy ną pu- 
bliczną sprzedaż dóbr Leśniowice i Polanka 
powiatu Szczerzeckiego, iak Dom. 316 pag. 
86 n. 26, 27 i 82 haer. Julii Szołajskiej 
własnych, k*óra to sprzedaż odbędzie się w 
20 stycznia, 24 lutego i 21 kwietnia 1879 o 
godzinie 10 przed południem. 

Cena wywołulna jest 77982 zł. w. a. 
Kaucya 7800 zł. na trzecim terminie dobra 
te także poniżej ceny wywołania sprzedane 

d: 


Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
gistraturze tutejsz-go sądu. ; 

O czem chęć kupienia mających, tu- 
dzież wszystkich tych, którymby uchwała li- 
cytacyjna przed pierwszym terminem dorę- 
czoną być nie mogła, do rąk kuratora adw. 
dra Ja owicza, ze substytucyą adwokata dra 
Jekelesa uwiadamiamy. 

Z e. k. sądu krajowego. 

Lwów duia 2 listopada 1878. 
(7536 3—3) Edykt. 

L. 57164. O. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie w skutek uchwały z 30 listopada 1873 
l. 57164 podaje do wiadomości, że celem za- 
spokojenia resztującego kapitału pożyczko- 
wego w sumie 1884 zł. 61 et. z 6 proc. od- 
setkami od 30 czerwca 1876, kosztów 4dowych 
w kwocie 26 zł. 77 ct. i kosztów egzeku- 
cyjnych w kwotach 28 zł. 01 et. 18 zł. 91 
et. c. k. uprzyw. wiedeńskiemu Bankowi hi- 
potecznema od Leona Darman się należą- 
cych odbędzie się w t. s. gmachu dnia 20 
stycznia 1879 o godzinie 10 przed południem 


Cenę wywołania stanowi wartość przy 
udzieleniu pożyczki wypośrodkowana w kwo- 
cie 7517 zł. 45 ct, wadyum wynosi 752 
zł, w. a. 

Jeżeli na powyższym terminie rzeczo- 
na realność za cenę szacunkową sprzedaną 
by być nie mogła, to takowa takze i niżej 
ceny szacunkowej za najwyż=j ofiarowaną ce- 
nę sprzedaną będzie. 

Resztę warunków licytacyjnych i wy- 
ciąg tsbularny przejrzeć można w t. s. Re- 
gisiraturze. 

Dla wierzycieli hipotecznysh, którzy 
prawo zastawu po dniu 23 meja 1878 uzy- 
skali i którym by powyższa uchwała intabu- 
lacyjna doręczoną być nie mogła ustaaowio- 
no kuratora w osobie adw. dra Zukotyńskie- 
go z substytucyą adw. dra Włodzimierza 
Ozemeryńskiego. 

Lwów 30 listopada 1878. 


(7570 3—3) Obwieszczenie. 


L. 2953 (elem zabezpieczenia dostawy 
potrzeb dla domu więziennego w Tarnowie 
na rok 1879 odbędzie się dnia 30 grudnia 
1878 od 9 godziny rano w sądzie obwodo- 
wym publiczna licytacya in minus. 

Potrzeby i 10%, wadya są następujące: 
377:4 metrów kub. drzewa opałowego buko- 
wego wadyum 182 złr. 605348 kılo nafty 
29'403 kilo świec łojowych 11083 metrów 
knota 241:40 kilo mydła 93:600 kilo sma- 
rowidła na obuwie wadyum 38 złr. 14040 
kilo słomy żytnej długiej wadgum 35 złr. 
sprzęty domowe i więzieune wadyum 14 zł, 

Przedsiębiorcy mogą ustnie  licyto- 
wać lub wnieść pisemne oferty zastosowane 
do warunków licytacyjnych, które w sądzie 
przejrzane być mogą. 

Prezydynm sądu obwodowego 

Tarnów dnia 14 grudnia 1878. 


(7588 3—3) Konkurs L. 22005. 


na posadę e. k. ekspedyenta pocztowego w 
Janczynie w powiecie Przemyślańskim za 
kontraktem służbowym i kaucyą w kwocie 
200 zł. z rocznemi poborami : płacy 150 zł. 

i ryczałtu kaneelaryjnego 40 zł. 

Podania należy wnieść w przeciągu 
czterech tygodni do c. k. krajowej Dyrekeyi 
poczt we Lwowie. 

Lwów d. 15 grudnia 1878, 

12500 8—3) stkwienzczenie. 

L. 11091. Złoczowski e. k. sąd obwo- 
dowy jako handlowy podaje do wiadomości 
powszechnej, że w roku 1879 ogłaszać będie 
wpisy do rejestrów handlowych w cZasopi- 
smach „Gazeta Lwowska“, „Gazeta Wiedeń- 
ska“ i „Przegląd administracyjny i sądowy“ 
zaś wpisy do rejestru dla spółek gospodar- 
czych i zarobkujących tylko w czasopiśmie 
„Gazeta Lwowska“ 

Złoczów 6 grudnia 1878. 

(7504 3—3) Edykt. 

L. 1278. C. k. sąd powiatowy w Miko- 
łajowie niniejszem wiadomo czyni, że celem 
wydobgeia sumy 1400 zł. w. a. z pn. przez 
Antoniego Kraemera przeciw nieobjętej ma- 
sie spadkowej Teodory z Kieryezyńskiej Stel- 
machowej, przez kuratora ks. Władysława 
Passinowicza wywalczonej, realność pod l. k, 
350 w Mikacłajowie własność wspomnionej 
nieobjętej masy spadkowej będąca, ciało ta- 
bularne stanowiąca, w dniu 15 stycznia 1879 
i w dniu 5 lutego 1879, każdym razem o 
godzinie 10 przed południem w zabudowa- 
niu tutejszosądowem publicznie sprzedaną 
zostanie. 

Na tych dwóch terminach realność ta 
za luh wyżej ceny szacunkowej sprzedaną 
zostanie, gdy zaś to uie nastąpi, będzie nowy 
termin celem ułatwienia warunków licyta- 
cyjuych wyznaczony. 

Cena wywołania 1505 zł. 45 et. wa- 
dyum 150 zł}, resztę warunków licytacyj- 
nych można przejrzeć w tusądowej registra- 
turze. h 

O razpisaniu tej Jicytacyi uwiadamia 
się obie strony wszystkich i wierzycieli hi- 
potecznych dalej wszystkich wierzycieli, któ- 
rymby uchwsła lieytacyę dozwalająca albo 
wcale nie, albo w należytym czasie dorę- 
czoną nie została jakoteż i tych, którzyby 
po dnia 20 czerwea 1877 jako „dnia wyda- 
nia wyciągu hipotecznego do księgi grunto- 
wej weszli, przez ustanowionego kuratora c. 
k. notaryusza Władysława Manasterskiego i 


JĄ edykta. 
BEA Mikołajów 13 marca 1878. 
(1608 3—3) Edykt. 


L. 4059. O.k. sąd powiatowy w Wiś- 
niczu podaje do publicznej wiadomości. że 
celem zaspokojenia sumy 150 zł. w. a. z p. 
u. ha rzecz zakładu Kredytowego włościań- 
skiego we Lwowie odbędzie się egzekucyjna 
publiczna Sprzebaż realności pod l. 26 w 
Wydniowie położonej dłużnika Bartłomieja 
Toboła własnej, ciała tabvlarnego nie mają- 
Cej a ua 544 zł, 28 kr. w. a. oszacowanej w 
trzech terminach a to: 

dnia 15 stycznia 
doia 19 lutego 
i dnia 19 marea 
każdym razem o godz, 10 1ano w tutejszym 
sądzie powiatowym 
Cenę wywołenia stanowi kwota 250 zł. 


[om 
r 
[o 0] 


= 


przymusowa licytacyjna sprzedaż realności |wadyum zaś 25 zł. w. a. 


pod l. 234/, we Lwowie położonej. 


Wiśnicz dnia 4 października 1878. 


(1596 2—3) Edyk t. 

L. 18677. ©. k. sąd krajowy wyższy 
w Krakowie podaje do wiadomości, że pro- 
jekty nowych ksiąg gruntowych dla posia- 
dłości mniejszych w następujących gmina:h 
katastralnych : 

Brzeźnica, Podolany, Pochybie, Pasz- 
kówka, Ochodza — w okręgu sądu powiato- 
wego w Kalwaryi; 

Zalesie, Sojkowa, Stany, Jatta — w o- 
kręgu sądu powiatowego w Nisku; 

Przecieszyn, Dwory część I z miejsco- 
wością Kruki, Dwory część II z miejscowo- 
ścią Las — w okręgu sądu powiatowego w 
Oświęcimie ; 

Malinie Wola chorzelowska, Toporów, 
Szydłowiec, Rzędzianowiee — w okręgu są- 
du powiatowego w Mielcu ; 

Trześń, Siedlanka, Ostrowy Baranow- 
skie w okręgu sądu powiatowego w Kolbu- 
BZOWY ; 

Ujezna — w okręgu sądu powiatowgo 
w Przeworsku; 

Zawada z miejscowościami Szemberg i 
Bobrek, Brzezówka — w okręgu sądu po- 
wiatowego w Debicy ; 

Skrzyszów — okręgu 
wego w Ropczycach ; 

Gąsówka, Łaski — w okręgu sądu po- 
wiatowego w Jaśle ; 

Bączałka — okręgu sądu powiatowego 
w Brzostku ; 

Łukowa — w okręgu sądu powiato: 
wego delegowanego miejskiego w Tarnowie; 

Gorzyce z miejscowościami  Adamierz, 
Dąbrówka i Pileza — w okręgu sądu po- 
wiatowego w Dąbrowie; 

Polna z miejscowościami 
Berdychów i Bugaj — w okręgu 
wiatowego w Grybowie ; 

Siedlce z miejscowością Słowikowa — 
w okregu sądu powiatowego delegowanego 
miejskiego w Nowym Sączu; 

Głobikowa — w ekręgu sądu powiato- 
wego w Pilźuie; 

Studzieniec, Pysznica — w okręgu są- 
du powiatowego w Ulanowie ; 

Bliziaaka — w okręgu sądu powiato- 
wego w Strzyżowie ; 

Strzelce wielkie z miejscowością Wy- 
goda, w okręgu sądu powiatowego w Radło- 
wie; 

Wola Radziszowska — w okręgu są- 
du powiatowego w Myślenicach ; 

Zakliczyn — w okręgu sądu powiato- 
wego w Wieliczce ; 

Uście solne, Słomka —- w okręgu s3- 
du powiatowego w Bochni; 

Barycz — w okręgu sądu powiatowe- 
go w Tyczynie; 

Babice, Laskowa z miejscowo.cią Wi- 
głowice, Palczowice, Półwieś, Tłezań górny 
i dolny, Trzebińczyce, Witanowice — w o- 
kręgu sądu powiatowego w Wadowicach ; 
położonych według ustawy krajowej z 20go 
marca 1874 |. 29 Dz. usta. krajow. wygoto- 
wane za nowe księgi gruntowe poczynając 
od dnia 28 grudnia 1878 uważane będa, a 
od tegoż dnia wolno takowe przeglądnąć w 
sądzie powiatowym, w którego okręgu do- 
tycząca gmina katastralna jest położoną, jak 
również, że od tegoż dnia wszelkie nowe 
prawa, czy to własności, czy zastawu czy 
jakiebądź inne prawo hipoteczne odaoszące 
się do nieruchomości księgą gruntową obję- 
tej, jedynie przez wpi*anie do tej księgi mo- 
że być nabyte, ograniczone, przeniesione lub 
wykreślone. 

W prowadzając zarazem postępowanie 
celem ustalenia powyżej wymienionych ksiąg 
gruntowych sąd krajowy wyższy wzywa: 

a) wszystkich którzyby na podstawie 
jakiego prawa, przed otwarciem tych nowych 
ksiąg gruntowych nabytego chcieli uzyskać 
jaką zmianę wpisów hipotecznych odaoszą- 
cych się do stosnnków własności lub posia- 
dania a to bez różnicy, czyby ta zmiaca 
przez dopisanie, odpisanie lub przepisanie, 
przez sprostowanie oznaczenia nieruchomości 
lub pcłączenia ciał hipotecznych lub w jaki 
bądź inny sposób nastąpić miała; 

b) wszystkich, którzyby już przed ot- 
warciem tych ksiąg gruntowych nabyli do 
jakiej nieruchomości wpisanej w te księgi 
lub do jej częci jakie prawo zastawu, służe- 
bności lub w ogóle jakie inne prawa do wp'sa 
hipotecznego uprzymiotwone o ile te prawa 
jako do dawnego stanu biernego należące 
wpisane być mają, a już przy założeniu no- 
wej księgi gruntowej tamże wpisane nie zo- 
stały, aby z temi prawami zgłosili się do 
sądu powiatowego, w którego okręgu doty- 
cząca gmina katastralna jest położoną naj- 
dalej do dnia 15 marca 1880 gdyż prawnym 
skutkiem zaniedbania lub uchybienia tego 
terminu jest utrata prawa do poszukiwania 
zgłosić się mającej pretensyj przeciw oso- 
sobom, które prawo hipoteczne na podsta- 
wie wpisów, w nowych księgach gruntowych 
zamieszczonych a niezaprzeczonych, w do- 
brej wierze nabyły, 

Ostrzega się, że termin powyższy nie 
może być dla stron pojedyńczych ani prze- 
dłużouym, ani też w razie zaniedbania go, 
do pierwotnego stanu przywróconym; — a 
od obowiązku zgłoszenia się w tym terminie 
z pomienionemi prawami lub roszczeniami 


sądu powiato- 


Wyskitaa, 
sądu po- 
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nie uwalnia okoliczność, iż zgłosić się mają- 
ce prawo było już zapisane w dawniejszych 
księgach hipotecznych, w miejsce których 
nowe księgi gruntowe wstępują, było wia- 
dome z jakiej rezolucyi sądowej, lub jest 
przedmiotem dochodzenia, w skutek podania 
lub skargi przed sąd wniesionej. 

Kraków daia 29 listopada 1878. 

(7201 2—3) Obwieszczenie. 

L. 7525. C. k. sąd powiatowy w Ni- 
żankowicach ogłasza, że w sprawie Zakładu 
kredytowego włościańskiego przeciw Dańko- 
wi i Annie Sałamachom o zapłacenie 173 
złr. 46 ct. z p. n. odbędzie w sali sądowej 
publiszną licytacyę gospodarstwa włościań - 
skiego w Boratyczach pod l. k. 8/28 poło 
żoneg» ciała tabulurnego uie mającego, a 
Dańka i Anny Sałamachów własnego w 
trzech terminach 16 stycznia 1% lutego i 20 
marca 1879 każdym razem o gedzinie 10 
przedpołudniem. 

Cena wywołania 500 zir. 

Zakład 50 zł. a. w. 

Na pierwszym i drugim terminie go- 
spodarstwo to tylko za cenę wywosania lub 
wyżej zaś na trzecim terminie także uiżej 
ceny wywołania sprzed:nem zostanie. 

Bliższe warunki licytacyi tudzież pro- 
tokół zastawniczego opisania i oszacowania 
można przejrzeć w sądzie, 

Niżankowice 21 września 1878. 

(1592 2—8) OQbwieszczenie. 

L. 6528. ©. k. sąd powi towy w Bar- 
szynie ogłasza, iż Maryca Szczepańska z 
Jabłonowa postanowieniem e. k. sądu ob%o- 
dowego w Złoczowie z 31 sierpnia 1878 
l. 7820 za marnotrawczysię uznaną została, 
tudzież „iż dla niej jej męża Mikołaja Szeze- 
pańskiego kuratorem ustanowiono. 

Bursztyn dania 30 listopada 1878. 
(7593 2—3) Edykt. 

L. 1686. C. k. sąd powiatowy w Dy- 
browy podaja do publicznej wiadomości, iż 
w skutek rekwizycyi c. k. sądu obwodowego 
w Tarnowie z daja 24 marca 187i l. 4570, 
celem zaspokojenia wierzytelności wekslowej 
Lei Briaud a względnie prawonabyweów tej- 
że Cbajma Knoblocha i Murkusa Moschla w 
kwocie 200 zł. w. a. z pn. odb dzie się w 
siedzibie tutejszego sądu duia 20 stycznia, 
17 lutego i 17 marca 1879, każdym razem 
o godzinie 10 z rans, przymusowa sprzedaż 
realności dłużaika Jans Karaśkiewiecza p.i 
Nr. 54 w Kania położonej, wedle protokołu 
opisowego zajęcia z dnia 5go maja 1870 I. 
9044 i protokołu oszacowania z dnia 25go 
grudnia 1870 1. 1878 na 800 zł. oszacowa- 
nej, żadnego ciała tabularuego n:e stanowią 
cej a to pod następującemi warunkami: 

I. Za cenę wywoł:nia ustanawia się 
cena szacunkowa w kwocia 800 zł. w. a., 
poniżej której ta tealność na pierwszych 
dwóch terminach sprzedaną nie będzie. 

II. Każdy ehęć kupra mający obuwią- 
zany jest kwotę 80 zł, w gotówce jako wa- 
dyum na ręse komisyi licytacyjnej złożyć. 

Resztę warunków licytzcyjcych tudzi ż 
akt opisowego zajęcia i oszacowania wolno 
jest siroaom w registraturze przejrzeć. 

Dąbrowa dnia 30 maja 1872. 

(7595 2—3) Edy Kat. 

L. 7449. W c. k. sądzie powiatowym 
w Sądowej Wiszni odbędzie się publiczua 
przymusowa sprzedaż realmości pod l. k. 31 
w Zarzeczu położonej, cisła tabularnego zie 
stanowiącej do masy sprajkowej Maxyma 
Wużnego należącej celem wydohycia resztu- 
jącej kwoty 8 zł. w. s. z pn. ua tzesa Moj- 
Żesza Orensteina w trze'h terminach a to 
duia 15 styczuia, daia 19 lutego i dnia 19 
marca 1879, zawsze o gudzine lQtej przed 
południem w tasądowem zsbndo raniu. 

Cena wywołania 580 zł. w. a., wadyum 
38 zł, w. a. 

Resztę warunków lieylazyjnych można 
w tusądowej registraturze przejrzeć. 

Z e. k. sądu powiatowego. 

Sądowa Wisznia 18 grudnia 1878. 


(1895 2—3) Edy KM t. 

L. 11270. O. k. sąd obwodowy w Ko- 
łomyi niniejszem wiadomo czyni, że rów:0- 
cześnie otwiera się konkurs do całego rucho- 
mego, jakoteż w krajach, w którveh ustawa 
konkursowa z 25 grudnia 1868 Nr. 1 dz. u. 
p. z r. 1869 położonego nieruchomego 
majątku tutejszego właściciela realności Fi- 
schla H.rsch, żə do kierownictwa tym kon- 
kursem ustanowionym zostsł jako komisarz 
konkursowy c. k. radea sądu krzjowego Ba- 
rański, zaś jko tymczasowy zawiadowca tej- 
że masy adwokat dr. Zakrzewski. 

Wzywa się zatem wszystkich wierzy- 
cieli konkursowych, ażeby wszelkie swe, z 
którego bądź tytułu po-hodząca roszczen a, 
nawet gdyby co do takowych spór jaki był 
w trku, do dai 60 wedle przepisów ustawy 
konkursowej i pod zagrożeniem podanych 
tamże następstw prawnych w tutejszym są- 
dzie zgłosili i aby na terminie na dzień 4go 
lutego 1879, godzinę 9 przed pładniem do 
likwidacyi ogólnej wyznaczonym, który zara- 
zem wierzyciełom, ktorzy wierzytelności swe 
zgłoszą wybrać na tym terminie w miejsce 
zawiadowcy masy, tegoż zastępey i wydziału 
wierzycieli innych mężów swego zaufania. 


Do potwierdzenia tymczasowego zawia- 
dowcy masy, a względnie do wyboru nowe- 
go zawiadowcy masy, tegoż zastępry i wy- 
działu wierzycieli ustanawia się termin na 
dzień ligo grudnia 1878 roku 9ią godzi- 
nę przed poludniem, na którym wierzyciele 
do komisarza konkursowego zgłosić się 
mają. 

Wreszcie wzywa się wierzycieli, którzy 
po za obrębem miasta Kołomyi mieszkają, 
aby mieszkającego w Kołomyi zastępcę do 
odbierania uchwał sądowych zamianowzsli, 
gdyż w przeciwuym razie na ich koszta i 
niebezpieczeństwo kurator dla nich ustano- 
wiozym zostanie. 

Dalsze ogłoszenia, które w toku po- 
stepowauia konkursowego jako potrzebne się 
okażą, zwstaną w części urzędowej Gazety 
Lwowskiej eglaszans. 

Kołomyja duia 5go grudnia 1878. 

-3) Edyk t 

L. 2904. ©. k. sąd powiatowy w Jaśle 
podaje do wiadumości, że na zaspokojenie 
wierzytelności Józefa Kliera w kwocie 60 zł. 
odbędzie egzekusyjną sprzed:ż połowy 10 
zagowów gruntu Nr. 149 w Jaśle położone 
go, do dłużaika Jana Moskała należące, w 
terminach 10 stycznia, 14 lutego i 14 mar- 
ca 1879, każdym razem o godzinie 10 rano 
w gmachu sądowym. Cese wywełania stanc- 
wi wartoś* szacunkowa 40 zł., poniżej któ- 
rej sprzedaż dopiero na 3 termirie nastąpi. 
Wadyum przy licytacyi złożyć się mające 
wynosi 4 z}. w, a. Resztę warunków i akt 
szacunkowy można przejrzeć w registraturze 


(1194 


sądowej. 
Jaało dnia 15 października 1878. 
(1196 2—3) Gpwicszezemie 


L. 11868. O. k. sąd powiatowy w Ni- 
sku wiadomo czyni, że w dniach 9 stycznia 
1879, 6 lutego 1879, i 6 marca 1879 roku, 
każdym razem porsząwszy od godziny 10 z 
rane, odbędzie egzekucyjuą sprzedaż połowy 
realności pod l. k, 89/48 w Kamieniu poło- 
żanej, na 596 zł o.zacowanej. 

Zakład wyuosi 60 zł, Warunki lieyt- 
cyjae i odnośne akta złożone w sądzie do 
przejrzenia. 

C. k. sąd powiatowy. 

Nisko dnia 7 li topada 1878. 

(1305 2—3) Ghbwfeszczenie. L. 5212. 

Sąd tutejszy odbędzie 27 stycznia, 10 
lutego i 24 lutego 1879 rano egzekucyjną 
serzedaż 100 sążni kwadratowych gruntu or- 
nego i 50 sążui kwadr. pastwiska pod N.51 
w Glowicach, Jana Wojcika własnych, nie- 
hipotecznych. Na pierwszych dwóch terri- 
parh za lub wyżej ceny szacunkowej na 
trzecim niżej takowej. 

Cena szacunkowa 55 zł, wadyum 5 zł. 

Resztę warunków przegłąduąć można w 
registraturze. 

Slemień 80 października 1878. 

(1611 2—3) M dy kk t.  L. 9395. 

C. k. sąd paw. in. del. S. II. we Lwo- 
wie podaje dniejszeu: dv powszechnej wia- 
domości, że Stefeu Plskida, właściciel rcaln - 
ś'i pod l. 27 w Zbe:skaeh p.łożonej przes 
tnt. sad W p'rozuiweniu z c. k. sądem kra- 
jowym we Lwowie za maruotrawcę uznanym 
i temuż równocześnie Jun QCzmiel za kura- 
tora ustanowinnym został. 

Lwów dna 4 wrześgia 1878. 

(7612 2—3) kid y k ta 

L. 69.5. O. k. sąd powiatowy dla o- 
kolicy nvasta Lwowa II czyni wiadomo, 
iż celem zaspokojenia preteasyi Jana Sza- 
durskiego w kwocis 200 zł. a. w. z pn. od- 
będzie się ua diu 22 stycznia 1879, na 
dniu 24 lncsgo 18/9, i na dniu 24 marca 
1679 kasżłd>go razu o godzinie 9 rano 
przymusowa pubiiezna sprzedaż poło- 
wy realności pod liczbą 87 w Kleparo- 
wie położonej, do apudkob erców Ś. p. Ma- 
cieją Konopki należącej, ciała tabularnego 
unię stanowiącej. 

Cenę wywołania stanowi kwota 413 zł. 
wW. a. 
Wadyum w gotówce złożyć się mające 
wynosi 41 złr. 30 et. a. w. 

Przy pierwszym terminie połowa real- 
ności, tylko nad, lub za cenę szasunkową, 
zaś ua drugim i niżej takowej sprzedavą zo- 
stanie, 

Rosz ę warunków można przejizeć w 
t. 8. regu traturze. 

Lwów 16 września 1878. 

(7481 2—3) ©Wgioszemie. 

k. sąd powiatowy w Wadowicach 
poszukuję dwóh zdoluych z manipulacyą 
sądową oheznanych po polsku i po niemiec- 
ku, biegli: piszących pisarzy. Wynsgrodzenie 
miesięczne dla każdego po 25 złr. w. a. 

Wadowice 11 gradnia 1878. 

(7199 2—3) blow ienazczemie. 

L. 7523. Ok. sąd powiatowy w Niżan- 
kowicach ogłasza, że w sprawie zakładu kre- 
dytowego włuściańskiego przeciw Iwauowi i 
Kseni Prokobom o zapłacenie 180 zł. 11 ct. 
z pa. odbędzi* w sali sądowej publiczną li- 
cjtacyę gospodarstwa włościańskiego w Bo- 
r tyczach pod l. k. 21/5 p.łożonego, ciała 
tabul-rnrgo nie mającego, a Iwana i Kseni 
Prokopów własp:go, w trzech terminach 16 
styczuia, 17 lutego i 19 marca 1879, każ- 
dym razem o godzinie 10 przed południem. 


Cena wywołania 400 złr. zakład 40 zł. 
w. a. 

Na pierwszym i drug'm terminie g'u 
spodarstwo to tylko za cerę wywołania lub 
wyżej, zaś na trzecim termiuie także niżej 
ceny wywołania sprzedanem zostanie. 

Bliższe wsrunki licytacyi tudzież pro- 
tokół zasta niczego opisania i oszacowania, 
moż.a przejrzeć w sądzie. 

Niżankowice 21 września 1878. 

(7200 2—3) ASB WEESKEWPEKAKUO 

L. 7524. Ok. sąd powistowy w Niżan- 
kowieach cgłasza, Że w sprawie zakładu 
kredytowego włościuńskiego przeciw niewia- 
domemu z miejsca pobylu Jackowi Puzak a 
zapiacenie 274 złr. 52 ct. a. w. Z pn. id- 
będzie w sali sądowej publiczną licytację 
gospodarstwa włościańskiego w Boratyczach 
pod l. k. 6/30 połeżonego, ciału tabularucgo 
nie mającego, a Jacka Puzaka własnego w 
trzech terminach: 16 stycznia, 17 lutego i 
20 maiea 1879, kaźdym razem o godzinie 
10 przed prładniem. 

Oena wywołania 600 zł. zakład 60 zł. 
w. 8. 
Na pierwszym i drugim terminie go- 
spodarswo to tylko za cenę wywołania lub 
wyżej, zaś na trzecim terminie taiże siżej 
cany wywołania sprzedanera zostanie. 

Bliższe warunki heytacyj, tudzież pro- 
tokół zastawuiezego opisania i oszacowania 
można przejrzeć w sadzie. 

_Zarsz*m uwiadamia się niewiadomego 
z miejsca pobjtu Jacka Puzaka, że kursiv- 
rem dla uiega ustanowiono Mykitę Olejuika 
w Borstyezach i temuż uchwałę lieytacj jsą 
dorę:z0u0; Jarkowi Puzakowi zaś wolno «l 
bo samemu się zgłosić, albo kuratorowi dać 
stosowną inforiiacyę, albo innego pełnomo- 
cenika sobie wybrać i sądowi do wiadomości 
podać, inaczej bowiem wszelkie dalsze u- 
chwały do rąk tegoż kuratora doręczone beds. 

Niżankowice dnia 21 września 1818. 
(7162 2—3)  Bdykt. 

L. 12835. W sprawie Jana Mielnickis- 
go przeciw Józefowi Kunzel pto 50 zł. rozpi- 
suje się licytacyę] k. 41 połowy real. na Zas..ni 
w Przemyślu dłużnika własn-j w trzech ter- 
minach dnia 30 stycznia, 6 marca i 4 kwie- 
taia 1879 każdym razem o godzinie 10 rano. 

Cena wywołana 95 zł. 

Wadyum 9 zł. 50 et. 

| Besate warunków licytacyjnych akt o- 
pisania I oszacowania można przejrzeć w tu- 
sądowaj registraturze. 

O tem zawiadamia się wi-rzycieli zna- 
nych do rąk własnych, zaś niezaanych do 
rąk kuratora adwokata dr. Zezulki. 

C. k. sąd obwodowy 

Przemyśl 16 paździeraika 1878. 
(7164 2—3) Bdykt 

L. 16270. ©. k. sąd obwodowy w Sam- 
borze zawiadamia z miejsca pobytu i życia 
alewiadowych Michata Hołowkiewicza is ad- 
obierców testameutaruych ś. p, Michała 
Szenielowskiego imwiauowieie Maryanne pze- 
mielowską, Bazyl:go Szeimelowskiego É +ę Z 
Szemelowskich Moczarską, Annę Szemelow - 
ską, Jędrzeja Szemelowskiego, Jawa Szeme- 
lowskiego, Marysauę Szemelowską córkę Ba- 
zylego Szemelowskiego, Julianaę Szewelow- 
ską, Fruneiszkę z Szemelowskich W ilezków- 
nę 1 Jana Pawulskiego, żs pod dniem 1 li- 
stopadu 1878 |. 16270 przeciw nim wnieśli 
Julau Szemelowski, Aut nina z Szemelow- 
skich Kriegseisenowa 1 Emilia z Jasińskich 
Szemelowska skargę o wykreślenie ze stanu 
biernego reślzości pod l. k. 28 daw /22 now. 
w rynku w Samborze położonej, pozyi u. 24 
i 85 vn. z nadciężarami, którą zarazem de- 
żretowano de pisemuego postypowania ce- 
lem wniesieuia obrony w 30 dniach i oraz 
Ustanowiono dla pozwaaych kuratorem adw. 
dr. Pawliiowssiego z zastępstwem adw. d.. 
Budzynowskiego, którys pozwani nal żyto 
Środki do obrony udzielić lub iunego zastęp- 
cę z powiadomiesiem sądu ustanowić mają 
gdyż inaczej z tego wyniknąć mogące złe 
skutki sami sobie przypisać bedą musieli. 

Sambor 12 listopada 1578. 

(1613 2—3) Girt 

„ OL 7822. Bom t. t.  Wezietegerichte 
für bie Umgebung von der Stadt Lemterg 
©. Il wirp tundgemadt, daj zur Heretubrin- 
gung des Betrages pr. 115 M. 6. W. f. N. 
©. die Offentliche executive Feilbiethung der 
der ShHuldnerin Autonina Piechursa gehöriz 
gen fub. Hr. 174 in Neu-Jaryczów gelegenen 
feinen Grnnbbnchźfórper bildenden Realität 
zu Gumften deg Jakob Hersch Reder am 22 
Jódnnct, 24 Februar und am 24 März 1879 
um 10 Uhr Vormittags im Gerichtśjaale ftat- 
finden und bei Den erjten zwei Terminen ii- 
ber oder um ben Odibungśpreis, bei dem 
dritten aber auch unter demjelben an den 
Pteiftbiethenden veraugert wird. 

Al Auśrufspreis dient der  gerichtlidy 
Sdagungówerth diejer Realität pr. 140 f. öW. 

Seder Kaufluftige hat 10 pre. des Muz- 
tufsptcijeś, alg Badiuwm im Baaren oder in 
Gtaatśpapicten odber in gatizifh ftändifhen 
Pfandbriefen fammt Coupons und Talons o- 
der in galizifhen Sparcajjabiicheln zu erlegen. 

Nähere Lizitationgbedingnifje tönnen 


hiergerihta in den gewõhulihen Mutsftunden 
cingejehen werden. 
Lemberg am 26 Auguft 1878. 


(7159 2—3) Sayr L. 7224. 

W dniach 22 stycznia, 19 lutego i 19 
marca 1579 o godzinie 10 przed południem 
odbędzie się w sądzie licytacya realuości Ste- 
fana i Auny Kuzniarskich włssnej Pod lk. 
15 w Nieznanowie położonej nieintabulowa- 
nej, celem zaspokojenia sumy 54 złr. 6 et. z 
p. u. DA rzecz Towarzystwa zalieczkowego W 
Busku. 

Cena wywołania 195 złr. w. a. 

Wadyum 10% 

Reszta warnuków w registraturze. 

©. k. Sad powiatowy. 

Busk dzia 20 listopada 1878. 
1183 2—3) zeóy KG t. L. 14899. 

Ck. Sad cbwodowy Tarnowsk ZAWia- 
damia z miejsca pobytu niewiadomą Józefę 
Ciement, że Tarnowski dom komisowy Bau- 
ku galicyjskiego dla handlu i przemysłu pod 
firmą „Dr. Kaczkowski * Sba. wnicsł prze- 
ciw niej poze" wekslowy  reydacenie sumy 
3000 złr. i uzyskał :akaz płutajczy tej samay 
z dnia 29 ierpaia 1578 1. 14719 — ktery 
zamianowacemu dla niej kuratorowi adwo- 
katowi Drowi. Alojzemu Malawskiemu 2 su- 
bstytueją adw. dra. Maurycego Brauna do- 
ręczonym został. — Wzywa się zatem po- 
zwaną aby ustanowionemu kuratorowi potrze- 
bnych średsów obrony udzieliła — lub in- 
nego zastępcę sobie obrała — albowiem 7 za- 
niedbania tego wynikłe skutki sama sobie 
przypisać by musiała. 

Tarnów dnia 31 października 1878. 
(7572 3—3) Ogloszenie. L. 7335. 


Ck. sąd powiatowy w Jazłowcu uwiadanuia ; 
iż złożone zostały u niego do powszechnego : 


przejrzenia arkusze posiadauia i inne akta 
służyć mające do założenia księgi gru towel 
dla gminy katastralnej Bazar. 


Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszów | 


posiadania wnoszone być mają w sądzie tn- 
tejszym do dnia 28go grudn a 1878 o 9 gdz 
ppu. w którym to dma dalsze dochodzenia 
przeprowadzone będa. 

Jazłowiec dnia 14 grudnia 1878. 
(7470 2—3) Edykt. L. 16571 


` (7344 3—3) Konkurs. 


wym w Krakowie przymusowa sprzedaż tej 
realności przez publiezną licytacyę w dwóch 
terminach dnia 21 stycznia 1879 i 25 lute- 
go 1879 każdym razem o godzinie 10 rano 
pod następującymi warunkami. 

1. Przedaiotem licytacyi jest realneść 
pod 1. 183 Dz. VIII (Nr. 116 lit. A. B. O. 
D. i E. Gum. X.) w Krakowie na 1806. złr. 
OSZACOWANA. 

2. Za cenę wywołania ustanawia się 
wartość szacuskowa poniżej której realność 
sprzedaną nie będ:ie. 

3. Ohęć kupna maiący obowiązanym jest 
przed rozpoczęciem licytacyi złożyć do rąk 
konisyi lieytacyjuej jako wadyum 7, część 
cny szącur kowej to j'st 181 złr. w. a. 

Na wypadek gdyby realność uu usta- 
nowionych dwóch terminach nie była sprze- 
i daną przynajm: iej za cenę szacunkową, usta- 
'nawia się termin sądowy na dzień 27 lu- 
tgo 1879 o godzinie 10 rano, a to celem 
uloženie ułoiwiających warunków sprzedaży 
a który to termin sądowy wezwani zostają 
u e zycieli hi, obez i z tym dodaikiem, że 
n ostar'ający jako przystęp njący do większo- 
sei głosów uważaai będą. 

Reszta warutzóv licytacyjuych, akt o- 
Szucowa l: I wyciąg hipoteczny w registra- 
turze sadow: j a w dniu licytacytacyi w biu- 
rze komisyi heytassjnej przejrzan= być mogą. 

O tem zawiadumia viç obie Strony, wie- 
rzycieli wiadomy h do rak własnych. a wie- 
rzycjela n miejsca pobytu niewiadomego Sa- 
iuiela Rosnera zaś tudzież tych wszystkich 


iteki w -szli lub któ. ,mby uchwał. licytacyg 
. rozpisująca z jakiegokolwiek powodu przed te- 
, rminem licytacji doręczoną być wie mogła do 
rąk dla mech ustanawiającego się kuratura 
iadw. Dra. Ferdynacda Wilkosza z substy- 
jtucyą adw. Dra. Wędrychowskiego i przez 
j edykta. 
Kraków d. 15 listopada. 1878. 

Iv, GE, 


Rozpisujs się konkurs celem obsadzenia 


Jurko Huculak tudzież Fedor Brosz- ,w obrębie c. k. dyrekcyi la-ów i domen po- 


niowski z Żukocinia, zostali uchwałą c k.$sudy dla asystenta przy e. k. kasie prowento - | 


sądu obwodowego w Kołomyi z dia 7go li- 


stopada 1878 l. 9644, i 9643, za marnotraw= . 


ców uznani i pierwszemu Tymko S-meniuk 
drugiemu lwan Karpnik z Żukocinia za kura- 
torów nadani. 

Z e. k. md. sądu powiatowego 

Kołomyja duia 16 lisiopada 1878. 
(7608 2—3) Edyk t. 

L. 8486. O. k. sąd powiatowy w Zmi- 
grodzie wzywa nieobecną, z życia i miejsea 
pobytu niewiadomą Maryę Książkiewicz, aby 


się w przeciągu roku dosądu zgłosiła i swo- ; 


je oświadczenie do przyjęcia spadku po zmar- 
lym w Kysejgórze duia 16go sierpnia 1861 
ojeu Walentym Książkiewiczu złożyła, gdyż 


"«ej w XI klasie rangi z roczną płarą 600 
złr. i legalnym dodatkiem ektywalnym, tu- 
dzież z wolsym poborem drzewa deputato 
wego w roczuej ilości 24 metrów prz- strzen- 
nych drzewa opałowego miękiego łupanego, 
lub odnośuego ekwiwantu w drzewie tsard. 
f Podanie, udowadniając wiek, stan ukoń- 
į czone studyo niższego gimnazyum lub niż- 
‘szych szkół realnych, dalej dokładną znajo- 
.mość przepisów kasowych i rachunkowych, 
. niemniej języków krajowych i niemieckiego 
należy wnieść w zaykłej drodza urzędowej 
t w przeciągu 8 tygodzi licząc od dnia l o- 
pęłoszesia konkursn w dzienniku rozporzą- 
jdzeń Wysokiego e. k. Minssterstwa rolnictwa 


którzyby po dniu 9 września 1878 do hipo ` 


NORKI 
W 
na zboże, maki, $ 
utrzymuje na składzie ; 
Arnold Werner $ 
we Lwowie. o 
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„Kłopoty starego komendanta“ 


z iilustracyazni 
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Gubrynowicza ù Schmidta 
uwa Louw c wm iq» 


wydanie dalszych 2 tomów nastapi 
w krotce. 

Cena egzemplarza 5 sir. SG ent. 
(bla precumeratorów „Gazety 
' Lwowskiej“ tylko po 3 zir, 66 ct. 
gag” Pieniądze prenumeracyjno przyjmuje Admi- 
nistracy „Gazety Lwowskiej lub 
powyisza księgawnia. 
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Wskutek podwyższyć się mającego Cła 
EM zoeunada>M 


Karola Bałabana 


„cennika na towary kolnuialne przed styczniem 
| 1879 wydać nie może. — Zaopatrzywszy ale 
r mój bandel w znaczne zapasy towarów, od któ 
"rych Cio podwyższone będzie, polecam mój 
Magazyn, w którym aż do koń- a grudnia wszyst- 
kie te towary po stałych i umiarkowanych oe- 
nach sprzedawać będę. Po tym czasie nastąpi 
przy Mawie podwyższenie ceny o 12 centów 
za kilo. a przy HHerbacie o 30 rat. za kilo 
A Uważnym robię szezególnie tych szano- 
$wnych ndbioreów moich. którzy używają Proa 
szłkm Hierbacianege, że i ten artykuł 


inaczej pertraktacya spadku z oświadrzenymi do e. E. dyrekcyi lasów i domen w Bole- mimo swej niskiej reny temu samemu podwyż 


się spadkobiercami i j 

Ksiażkiewiczem 2 Łysej góry dla niej usta- 

nowionym, przeprowadzona zostanie. 
Żmigrod 31 października 1878. 

(7606 2—8) Gwhwieszczenie. 


| (1569 2—8) ©bwieszczenie. 


kuratorem Maciejem | chowie. 


Bolechów dnia 5 grudnia. 


> i à 
0. k. Prezydent wyższego sądu krajo- 
wego We Lwowie mianować raczył na I o- 


L. 3429. O. k. sąd powiatowy w Pe-$kres ąda przysięgłych, który się rozpocznie 


L. 2054 


czeniżywie sprzedzje w celu wydobycia kwo- | 19 lut*go 1879, o 8 godzinie rano przewo- 
ty 262 zł. w. a. z pn. na rzecz Getzla i; dniczącym Prezydenta sądu obwodowego Jó- 
Samuela Heitlerów, realność pod |. k. 34 w |zefa Dittricha, zas] zastępcami przewodni- 
Stopeczatowie położoną, ciala tabularnego nie | czącego radców Gustawa Szenka, Ludwika 
stanowiącą, dłużnika Dmytra Pawłyczka wła- | Majewskiego, Jana Ozaczkowskiegoi Ludwika 


„ną, na 335 zł. w. a. oszacowana przy trzech į Słotwiń kiego, 


terminach licytacyjnych, t. j. w dniu 19 gru- 
dnia 1878, 22 stycznia i 19 lutego 1879, 
każdym razem o godzinie 9 rano. Uena wy- 
wołania 335 zł. w. a, zakład wynosi 88 zł. 
50 ct. w. a. 

Dla nieznanych sądowi wierzycieli i 
tych, którzy po dniu dzisiejszym prawa 
zastawu do sprzedać się mającej realności u- 
zyskać mogą, ustanowiono kuratorem Oziasa 
Laufera. 

Akt opisania i oszacowania i warunki 
lieytacyjne mogą być w t. s. registraturze 
przejrzanemi. m" 

Peczeniżyn 2 października 1878. 
(7496 —38) L. 940. 

Ogłoszenie konkursu. 
W celu stałego obsadzenia j-dnej po- 
sady nauczycielskiej z płacą o rocznych 450 
zł. w. a. przy szkole etatowej w Dyniowie, 
i takiejże posady przy szkole etatowej w Lip- 
sku rozpisuje się niniejszem koukurs. 

Kandydaci cheący się ubiegać o te po- 
sady maja podania swe zaopatrzone w do- 
wody uzdołnienia i praktyki wnieść za po- 
średnictwem swych władz przeł żonych do 
c. k. Rady szkolnej okręgowej w Sanoku 
najdalej do 15 stycznia 1679. 

Prawo prezenty wykonują dotyczące 
Rady szkolne miejscowe. 

Z e. k. rady szkolnej okręgowej. 

W Sanoku 4 grudnia 1878. 

(7497 —8) Edyk i. 

L. 27816. Ck. Sąd krajowy w Krako- 
wie podaje do wiadomości, że w drodze e- 
gzekucyi orzeczenia król. gł. miasta Krako- 
wa z d. 5 lutego 1874 |. 29769 uznajacego 
realności pod 1. 188 D-. VIII (Nr. 116 ht. 
A. B. ©. D. E. Gm. X.) w Krakowie poło- 
żoną za pustkę ina zaspokojenie kosztów e- 
gzekucyi odbędzie się w e. k. sądzie krajo- 
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Prezydyum ek. sądu obwodowego. 
Sambor 13 grudnia 1878. 


Doniesienia prywatne 


(7642) L. 1817. 


(głoszenie. 


„W myśl $. 30, ust. o reprezentacji 
powiatowej zawiadamiamy niniejszem P 
kontrybueutów powiatu Staromiejskiego, że 
tak budżet na rok 1879, jako też rachuki 
z roku 1878, w kaueelaryi Wydziału powia- 
i towego DA dni 14 do przejrzenia wyłożone 
; zostały, że zatem w tym czasie przez opo- 
į datkowanych przejrzaue być mogą. 
Z Wydziału rady powiatowej. 
Stareroiasto 17 grudnia 1878. 
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Zmian terytoryalnych 
w okręgach sądowych i politycz- 
nych Galieyi. 
zarządzonych 
a dniem I sierpnia 1878, 
nabyć można po cenie [5 ct, w.a. l 
a z przesyłka pocztową [8 ct. w. a. 
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Gażety Lwowskiej. 


| szenin cła jadleguć będzie jak Merbata. 
Zapasy Herbaty na Składzie 
7.080 kilogramów. 
Zapas Kawy 
8.000 kilogramów. 


Rozporządzenie ce. k. urzędu pocztowego 
z dnia I listopada r. b opiewa: 

Za każdy pakiet ważacy 5 kilo (10 fun- 
tów) opłaca się na wszystkie odległości tylko 
30 centów. 


ak Zwracam uwagę na to rozporządzenie 
ułatwiające sprowadzeni: towarn deborowego 
i taniego. (1213 5—? 


NOK 


i podarunki 


również farbami 
Loteryjka geograficzna 
Układanie kwadratanii 


Gra w szachy c 
Lamigłwóka geometryczna 
W Loteryjka z historyi nsturalnej 


Łamigłówki geugraficzne Europy, Azyi, Afryki, 
nigloby Galicyi od 1 zł. 
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, Tanie wydanie 
pisma świętego 
_ starego i nowego testamenti 


nabyć można we Lwowie ulica Wałowa 15 
w księgarni Æ. Reicharda et C., 

w krakowie, ulica Grodzka 79 u J. 
Nerstheimer, po cenach następujących : 
Biblia polska, Svo w płótno opraw. L zł. — ct. 
»„ Svo w skórę opraw. 1 „ 16 , 

Svo ozdob, w skó- 
rę ze złot. brzeg. . 2 „50 , 


Biblia polska nowego testamentu 
z psalimami : 


320 w płótno oprawna. . . . . . BO0et 
320 wyb. w skórę z złot. brzegami . 50 „ 
120 w płótno oprawna  . 35, 
120 wyb. w skórę z złót. brzeg. 90 , 


(J. Wuyka) 820 w płótno opraw. . . 18 , 
s 320 w skór, z złot. brzeg.. 45 , 


120 w płótno opr. . - 80 
s 120 w skórę z złot. brzeg. 70 ,„ 
Rossyjska >iblis starega i nowego testa- 


mentu Svo w skór. opr. 1 zk 0038 
Rossyjska Biblia starego i nowego 

testamentu 80 w skór. z zł. brz. 2 zł. 50 
Rossyjska Biblia starego i nowego 

testamentu Svo Chagrin z zło- 

temi brzegami . -3 zł BOR 
Rossvjska Biblia nowego testamentu po 40. 70. 

15 i F65. 
Rossyjskie psalmy po 15, 20 i 30 ct. 
Starosławiański nowy testament, 240 w płótnie 


oprawny . ; . 40 ct. 
Starosiawiański nowy testament 240 w 

skórę z złot. brzeg. . « a OO 
sStarosławiański nowy testament Śv0 w 

płótnie w. « a ZSTOUBE 
Starosławiańskie psalmy lóce w płótnie 380 „ 


Także wydania świętego pisma starego 
i nowego testamentu w innych językach i po 


najtańszych cenach według katalogu, którego 
się gratis udziela. (3585 14—1) 
l. ŻE6B> (7560 3—3) 


Obwieszczenie. 


Dyrekcya galieviskiego Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego obwie- 
szeza niniejszem, że na podstawie $. 
68 ustaw, kapitały 4.109 zł. 1 kr. 
m. k. czyli 4314 zł Aet GRA 
i 5.598 zł. 44 et. w. a. listami zasta- 
wnemi, z większych suni 8.900 zł, m. 
k. i 6.800 zł. w. a. n. hipotekę dóbr 
Hnatkowiee w powiecie przemyskim 
położonych Haliny Bieniaszew skiej włas- 
nich, z tego Towarzystwa wypożyczo- 
nych. z dniem 1 stycznia 1877 jeszcze 
pozostałe, wraz z odsetkami i należy- 
tościami podrzędnemi, właścicielce 
tych dóbr wypowiedziane zostają, z 
tym dodatkiem, ażeby “v przeciągu 
sześciu miesięcy takowe pod rygorem 
egzekucyi, mianowicie licytacyi dóbr 
hipotece podległych do kasy galic. To- 
warzystwa kredytowego ziemskiego 


Łamigłówki i gry pedagogiczne 


otrzemała na skład główoy 
Ksiegarnia 


Gubrynowicza |- 


we LWOWIE 


Portrety cieniowe królów polskich według rysunków Lesse- 
ra z tesstem W. Anczyca zabawą towarz” 
Mały artysta wydanie z ołówkami 


Książka rysunkowa z ołówkiem 


| były złożone. 
We Lwowie d. 88 października 1878, 
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50 ent. do 4 zł. 50 ent. 


W samym Śródmieściu jest 


Trzy piątrowa kamienica 


wraz z ofieynami 
do wydzierżawienia 
pod nader korzystnemi warunkami 


Może być użytą na biura, szkoły, ka- 
sarnie, lub na jakikolwiek użytek, 


Bliższa wiadomość u p: JANA BALKO 
w składzie fortepianów ul. Kar. Ludw. nr. 7. 
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są do sprzedania. 
Bliższa wiadomość w składzie fortepianów p Jana 


Balko przy ul. Karola Ludwika Nr. 7 na I piętrze. 
(5568 1—12) 


Kalendarz jakich mało! 
Wyszedł i jest do nabycia: 


KALENDARZ 
LUDOWY 


WIEŃCA i PSZCZÓŁKI 


pisemek politycznych ludowych 
na rok pański 
GOGE 
|.» 1879. 
Treść: 

I. Część religijna, 1. Pozdrowienie z no- 
wym Rokiem p. Wydawcę. 2. N. Marya P. cieszy Pol- 
skę w Gietrzwałdzie (wiersz) przez X.* 3. O życiu 
pobożnem wedle kalendarza przez N. Śt. St. 4. Zasa- 
dy i ćwiczenia dobrego katolika przez Wal. Karpiń- 
skiego. 5. Pielgrzymka do Rzymu w r. 1878 opowie- 
dział Jędrzej Nalepa, włościanin z Polanki, pielgrzym 
rzymski. GR 
II. Część historyczna. 6. Wspomnienie 
o św. Stanisławie Biskupie i Męcz. Patronie polskim 
p Dyonizego Węglowskiego. 7. Św. Kunegunda, kró- 
lowa polska i góral Jonek Kras, czyli legenda praw- 
dziwa o początku zdrojowiska w Szczawniey przez X. 
Wojciecha z Chłopiec. 8. Polska po rozbiorze, opowie- 
dział Bartłomiej Stachura. 

III. Część praktyczna. 9. O ratunku 
w biedzie i niedostatkach doczesnego żywota przez X. 
St. St, 10. O Towarzystwie wzajemnych ubezpieczeń 
w Krakowie, przez Wicherka Il. O pożyczkach zba- 
wienne pouczenie i o Banku włościańskim, napisał 
Ludobrat. 

Cena dla prenumeratorów: 50 cent., dla niepre- 
numerujących 60 ent. 


Pielgrzymka do Rzymu 
w osobnej odbitce 40 cent. 
Prenumerata calóroczna ca Wień- 
ca i Pszczółkę z premią kalendarza na 
rok 1880 wynosi tylko B zir. 
(3—8 1540) L. 905. 


Obwieszczenie. 


Wydział Rady powiatowej w Kałuszu 
podsje niniejszem do publicznej wiadomcści, 
że budżet Reprezentacyi powiatowej kałnskiej 
na rok. 1879 z dniem dzisiejszym w Wy- 
dziale powiatowym do przejrzenia przez opo- 
dattowsnych wyłożonym zostanie. 

Kałnsz duvia 11 grudnia 1878. 


HKKAAAEDWZADZINNEDKGAEKŚPŁAŁZEKIĄ 
Fisiegsarnia 


(G. Gebethnera i Spółki 


otrzymała na skład gówny 
Pisma Franciszka Wężyka, Poezye 
z pośmiertnych rękopisów, 
3 tomy w wielkiej 8ce, cena 6 zł. (Tem I-szy: Tłómaczenia klasyków. Tem Hegi: 


Utwory dramatyczne, z dodaniem urywkowych pamiętników autora. Tom Illei: 
Poezye liryczne, okolicznościowe i inne pomaiejsze z doditiem biblicgrafi:). 


Do nabycia we wszystkich księgarniach miesjcowych i na prowincyi, 


OOOOOOOOWODCOOOWODODOOLH 


C. k. uprz. Galic.e akcyjny Bank hipoteczny. 
Kupon Styczniowy z roku 1849 


od akeyj 
e. k. uprz. Galic. akcyjnego Banku hipotecznego 
ściągnięty będzie począwszy od 


2 stycznia 1879 za 


We Lwowie : przy kasie głównej Zakładu. 
W Krakowie, Czerniowcach i Tarnopolu: we filiach. 
und Wech:lergeschaft der uieder-Ósterr. Eseompte- 


We Wiedniu: w Bank- 


Gesellschaft. 


Lwów dnia 17 grudnia 1878. 


(Przedruk nie będzie opłacony) 


7590 2—3) 
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(1562 2—12) 
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poleon |Ś Karp i szczupak kilo 98 et. i 

* a a -A> 

Karol Gruchol |X Lin kio 80 et. 5 

we Lwowie Rynek 35. = PARE 3 

Kalosze meskie wysokie rossyjśkie z pół- Ty K A Fe, O | i K | ! I M O W I C 7 5 

cholewkami zł. 5. p x 

Kalosze suknem obłożone, ciepłe, do śniegu | > A z ki A R pt 
i podróży zł. 5. ike, sprzedaż w sklepie naprzeciw głównej bramy 

NACE OF ipa wymie 210, Ś kościoła katedralnego. i z$ 

Kalosze. damskie rossyjskie, futerkiem + (7638 1—2) e 

obłożone zł. 4 80. A 


Suknem obłożone do śniegu i podróży zł. 4 80. 
Płytkie z wygiętem wysokim obeasem zł. 250. 
Wysokie rossyjskie zł. 3 i 3:50. 

Inne fasone, płytkie, fanela podszyte i bez 
flaneli, bez pięty, z elastyką zł. 1:40, 160, 
1 2 zł. 
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Nowe tanie wydanie dzieła 


Historya 
ośmnastego 1 dziewiętnastego wieku 


do upadku cesarstwa francużkiego 
ze szczególnem uwzględnieniem duchownego rozwoju ludzkości 
F. K. SCHLOSSERA 
tłumaczenie z 5go wydania niemieckiego w 8miu tomach. 

Warunki prenumeraty: Dzieło c:łe wyjdzie w 16tu zeszytach. 
objętości 15 do 18 arkuszy, w wielkiej 8ce, eo 1go i 15go każdego 
miesiąca, począwszy od stycznia 1879. — Cena całego dzieła 16 zł. 
w. a., zeszyt każdy 1 zł. w. a. 

Skład główny w Poznaniu u Leitgebera & Spółki w Krakowie 
u D. E. Friedleina, we Lwowie u Gubrynswicza i Schmidta. 
(1688_1 -2) 


Maiosze dziecinne płytkie i wysokie 


w każdej wielkości. S 
e | Ę 
sl 


Karol Gruchol 
zarach! 


we Lwowie Rynek 35. 
(7609 1—3) 
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Taniej jak we wszelkich Ba 
poleca znany z taniości 


Wa a G SA 0 W NW 


Henryka Millera 


Wróg ul. Halickiej l. 6. 
Główny Skład zabawek 


dla dziatek 
Lalki pysznie ub'erane, sztuka po 30, 40, 50, 60 
80 ct, 1 :ł. 1550 do 10 zł. 
Lalki nieubierane z własami i bez, szt. po 10, 20, 
25, 80, 40, 5", 60, E0 ct., 1 zł. do 10 zł. 
Pajace w wielkim wyborze, szt. od 15 et. do 2 zł. 
Zabawki pomysłu Fróbla, umysł rozbudzające i 
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nauczające, dla wieku od 5 do 12 lat, szt. po 25, 

30, 40, 50, 60, 80 et, 1 zł do 5 zł. "FE | 4 
Gry Towarzyskie w wielkim wyborze tak dla gn f Í SE Taa 

dziatek jako też i dla dorosłych, szt. od 20 et di i nę: 

do 5 zł. NA 7 


Pudełkowe rzeczy przedstawiajace wsie, go- 
spodarstwa, żołnierzy, naczynia kuchenne i inne 
rzeczy, szt. po 10, 20, 30, 40, 5°, 60,80 ct, 1 zr. 

Latarnie niagiczie i Camera obscura. szt. po 
1:20, 150, 180, 2 do 25 zł. 

Zwierzątka na kółkach skórką obeiągane, 6 

I 


poleca księgarnia 


SEYEARTHA | CZAJKOWSKIEGO 


WE LWOWIE Rynek L 24 
wielk wybór dzieł z iliustracyzmi w ozdobnych opra- 
wach w językach polskim, francuskim i niemieckim. 
Obficie zaopatrzony skład 
książek dla młodzieży 


Książki do nabożeństwa. 
Wielki wybór nót 


w tanich wydaniach. 
WW g”cilsanufie Petersa. 
Komyletne wydanie 
dziesi GEOPINA w 6 tomach. Oena brosz. 13 zł. 40 et. 


oprawne w płótno angielskiz w 3 tomach 16 zł. 70 ct. 


SLLAW GŁÓWNY GLOGBUSÓW. 


Wszelkie zlecepiz z prowiine utesze ją się cdwrutną pocztą za zaliezką 
z doliczeziem 6 el. za list frachtowy. 


« 740 2—9: z 
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Nakładem Księgarni 


BL IHNERA I WOLFFA w Warszawie 


= wyszły z druku następujace nowe dzieła dla młodzieży: 

Przygody podróżnika i myśliwego w Afryce za» 
chedmiej, przystępnie opowiedziane przez Pawła du Chaillu, prze- 
łożył A. Wrześmiowski z 4 rycinami, ksrtonow. 2 zł. p 

Worwusma siostra, przez Mayne-heifa, przekład z francu- gć 
skiego P. S. z f rysinami, kartonów. 1 zł. 65 et. 

Wspomnienia wygnamki przez Paulinę Kraków. Wydanie 
czwarte z 6 rycinami, kartonow. 1 zł. 50 ct. 

%*zór doskonałej chrześcianki w tegoczesnym świecie $, 


RKKAOCOK 
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czące i zwykłe, szt. po Lu, 20, 30, 40, 50, 60, 80 
Gię JI 26 Gb Gi ać 
Powoziki, wózki, koleje żelazne, omnibusy, sztk 
od 15 et. do 5 zł. i 
Pałasze, karabele, strzelbki, pistolety, czaka, tor- į 
nistry, szt. od 50 et. do 5 zł. | 
Katarymsi o jednym, dwóch, 3ch i 4rech kawał- 
kach, s.t. po 3, 9, 12, do 24 zł. I 
Instrumenta dla dziatek jako to: trąbki, flety, | 
i 
| 
i 


20641 


pianina, harmoniki, szt. od 10 ct do 10 zł. 
Wielki wybór drobiazgów do ubrania Bożego 
Drzewka, jako to: lichtarzyki, kulki, balony, 
atrapki, świeczki, szt. od 1 et. do 25 et. 
Sprowadzając towar bezpośrednio z pierwszych 
źródeł, mogę,dać towar jak najtaniej. i 
Dziękując publiczności za doznane łaskawe | 
względy, polecam i nadal dziękując za zaufanie i po- 
parcie mej firmy. 
Ceniki na Żądanie franko. 
Łaskawe zlecenia z prowincyi zała- 
twiam jak uajsumiemniej. (7439 4—?) 
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wypłatą zł. [0 w. a. 


8 żyjącej czyli żywot %%irginii Bruni- Granei zmarłej w Rzymie Eż 


GI 


S wr. 1840 po włosku bapisał O. Wentura de Raulica a na polski prze- 
ma loży? Ksiądz Prokop kapucyn. Wydanie drugie 1 zł. 50 et. 

kz Powyżs.. dzieła znajdują się na skladzie głównym w księgarni 
= G. Gebethnera i Spółki w Krakowie, i sz do nabycia we wszystkich 
księgarniach miejscowych i na prowinegi. 


MByrekcya. (1583 4—6) 
pozwana LOWOROBCZOZO ZH © BO| „7 wamań 
Z drkarni W Łozińskiego ul. Czarneckiego, dom Wernera, l. 12. M BYTE yy 
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